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C ZĘ ŚĆ  U R Z Ę D O W A
Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 

Najwyższym odręcznym dyplomem pułkow­
nikowi w stanie spoczynku, Janowi A r t -  
h o  f e r ,  jako kawalerowi orderu żelaznej ko­
rony trzeciej klasy, w myśl statutów or­
deru, nadać najmiłościwiej stan szlachecki.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra ­
czył Najwyższern postanowieniem z dnia 
2 marca b. r. radcy Namiestnictwa w Wie­
dniu, Klemensowi P fł ii g 1 von L e i d e n , 
w uznaniu jego znakomitej działalności słu­
żbowej, nadać najmiłościwiej order żela­
znej korony trzeciej klasy z uwolnieniem 
od taksy.

Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
Najwyższern postanowieniem z dnia 23 lu­
tego b. r. radcę budownictwa, Franciszka 
B e n d 1 von H o h e n s t e r n ,  zamianować 
najmiłościwiej starszym radcą budownictwa 
i naczelnikiem departamentu technicznego 
przy Namiestnictwie w Tryeśeie.

Jego ces. i król. Apost Mość raczył 
Najwyższern postanowieniem z dnia 3 marca 
b r wicesekretarza ministeryalnego, dr. 
Edwarda Ala g n e r ,  zamianować najmiło­
ściwiej sekretarzem ministeryalnym w mi­
nisterstwie wyznań i oświecenia.

C. k rada szkolna krajowa zamiano­
wała nauczycielkę tymczasową, Maryę z Pau- 
lich K o w a l s k ą ,  w Belejowie, stałą młod­
szą nauczycielką zawiadującą szkołą filialną 
w Belejowie i nauczycielkę tymczasową, Ma- 
ryą K o i a r z i k  w Biliczu, rzeczywistą na­
uczycielką szkoły etatowej w Biliczu.

O g ł o s z e n i e .
Z końcem lutego 1885 r. było w obie 

gu na zasadzie ustaw z dnia 24 grudnia 1867 r. 1 
(Dz. u. p. nr. 3 z r. 1868) i z dnia i lipca 
1808 (J)z. u. p. nr. 84):

A. Według rejestrów, prowadzonych w 
uprzyw austryacko-węglerskim banku narodo­
wym , a obecnie sprawdzonych:

Udziałowych przekazów hipotecznych, a

na monetę konwencyjną zł. 

1 1.392 zł. 50 et.

—  c l .

02,020.442 óo

mianowicie:
a) opiew ających
10.850, t  j. 
w wal. austr.

b) opiewają­
cych na w. a. 92,009.0 ;0

Razem
B. Wydanych z zam­

knięcia przez obie ko- 
rnisye kontroli not pań­
stwa, a mianowicie: 
jedli oreńsko wy cli 68,256.739
pięoioreńskowych i 18,238.950 
pięćdziesięcioreń. 133,482.750 zł. ct.

razem . 319,978.439 —
w ogóle . 41 1,998 881 50

Wiedeń, 4 marca 1885.
Z komisyi Rady państwa dla kontroli dłu­

gów państwa.
Dr. F ran c isz ek  Szroni, 

prezydent.
Dr Maurycy baron v. Kónigs w arte  r. 

członek komisyi.

CZEŚĆ I I E U R Z Ę D O W A
u,

I jWÓk , 11 marni.

We Francyi mnożą się objawy, 
zapowiadające bliski zatarg pomiędzy 
senatem a Izbą poselską. Z innej zaś 
strony i odmiennych pobudek zacho­
dzą obawy groźnego nieporozumienia 
pomiędzy dotychczasową większością 
Izby a prezesem gabinetu. Pomiędzy 
senatem a Izbą idzie głównie o bu­
dżet wyznaniowy, pomiędzy większo­
ścią unii republikańskiej a Ferrym

powstaje nieporozumienie z powodu 
reformy wyborczej. Deputowani Izby, 
zaraz po ogłoszeniu wyniku obrad 
nad budżetem w senacie, zamanife­
stowali swoje niezadowolenie, które 
wzmogło się jeszcze, gdy komisya 
budżetowa Izby złożyła sprawozdanie. 
Referent komisyi przyznaje wprawdzie 
w sprawozdaniu senatowi prawo żą­
dania od Izby ponowienia obrad nad 
budżetem, wypowiada jednak zarazem 
zasadę, że powtórne te obrady mają 
być ostatecznie rozstrzygające. Człon­
kowie Izby poselskiej chwycili się tej 
doktryny, i żądają niemal jednogło­
śnie, ażeby senat przyjął z pokorą 
powtórną uchwałę, która zapadnie w 
Izbie, a która niewątpliwie zgodnie z 
wnioskiem opozycyjnej komisyi, od­
rzuci resty tucyę pozycyj budżetowych 
na sprawy w yznania, dokonaną w se­
nacie. Że pretensye komisyi, podnie­
sione do znaczenia kwestyi zasadni­
czej, nie mają żadnego uzasadnienia, 
wynika to z u chw ał,  które przyjęło 
zgromadzenie senatu i Izby, zwoływa­
ne niedawno dia przedsięwzięcia re- 
wizyi konstytucyi. Głównym celem 
tej rewizyi miał-o być orzeczenie, że 
praw a obu ciał ustawodawczych są 
rów norzędne, aby w ten sposób uni­
knąć starć  na przyszłość. Otóż senat 
postanowił obecnie bronić swych oraw 
.równorzędnych.' zastrzeżonych muv'jcn- 
s ty tacyą i nie pozwolić Izbie, bez ża­
dnego uzasadnienia, na wykreślenie 
przywróconych pozycyj w budżecie 
wyznaniowym. W kolach senatorskich 
odbywa się żywa dyskusya nad zamia­
rem Izby deputowanych, a większość 
członków senatu  postanowiła nie w da­
wać się w żadne rokowania, lecz pod­
jąć  walkę z Izbą w obronie praw 
swoich.

Pomimo więc zw ło k i, jakiej

dopuściła się już Izba w obradach 
b udże tow ych , i pomimo ubolewań 
z wielu stron podnoszonych na p o ­
wtarzającą się rok rocznie koniecz­
ność uciekania się do prowizoryurn 
w budżetach, skrajne żywioły wyzy­
wają ponowne starcie i długie obra­
dy. Wiadomo bowiem powszechnie, 
że żywioły te zamierzają podnosić 
zarzuty nie przeciw uchwale senatu, 
jako takiej, ale w ogóle przeciw fun­
duszom na cele wyznaniowe , podo­
bnie, jak  to już miało miejsce przy 
pierwszych obradach nad budżetem, 
gdy skrajna lewica żądała w ykreśle­
nia pozycyj nietylko na cele wyzna­
niowe Kościoła katolickiego, ale w ogó­
le na rzecz wszystkich innych w y­
znań. R ząd , jak  donoszą, zająć ma 
postawę obojętną przy tem starciu, i 
bronić będzie jedynie tych pozycyj 
kredytów, które zastrzeżone sa kon- 
kordatem.

Niemniejsze zaniepokojenie obu­
dzą w stronnictwach umiarkowanych 
upór frakcyi unii republikańskiej, 
która żąda stanowczo, ażeby przed 
uchw ałą co do wyborów zbiorowych, 
oznaczony został termin tych wybo­
rów. Domaga się tego również wnio­
sek komisyi w y b o rcze j , której sp ra­
wozdawca p. Constans, przedstawił 
s tronnictwu owe oznaczenie terminu 
wyborów, jako konieczność. Prezes 
gabinetu Ferry  pragnie uniknąć za­
powiadania już teraz term inu, sądzi 
bowiem, tak sam o, jak  wszyscy 
umiarkowańsi posłowie, że zapowiedź 
podobna poda broń skuteczną w ręce 
przeciwników wyborów zbiorowych. 
Twierdzą, że stronnictwu unii rep u ­
blikańskiej nie tyle idzie o samą 
rzecz, to je s t  o termin wyborczy, ile 
raczej o podkopanie stanowiska mini­
s tra  prezydenta. Gdyby bowiem do

ii)

(Ciąg dalszy.)

Nie tyle ten jeden wymówiony przez 
nią wyraz, ik  raczej ruch ten i ta pewność 
siebie' zimęszały Niemcewicza, jeżeli bo­
wiem mógł on przed względami i łaskami 
kobiety się usunąć i od nich wymawiać, 
toć trudniejszem się stawało brutalnie i po 
grubiańsku tak stanowczo wyrażanej woli 
się opierać. Myślał jednak, że samą perswa­
z ją  zdoła coś jeszcze zrobić i dlatego wy- 
bąkał naprzód nieśmiało:

— Nie przeczę, że propozycja, jaką 
z Waszyngtonu odebrałem... nie przedsta­
wia nic tak bardzo zyskownego.... W mo- 
jem położeniu wszakże, wyboru nie mam.... 
I chociaż synka pani z największem zado­
woleniem kształciłbym dalej... jednak....

Tu już nie wiedział eo dalej mówić, 
zwłaszcza, że pani Kean utkwiła w niego 
tak surowe i badawcze oko, jakby najbar­
dziej nieubłagany inkwizytor. A kiedy splą­
tawszy się, zamilkł, rzekła z wyrzutem:

— Panie, w czystej twej i szlache­
tnej duszy widziałam dotąd same tylko 
przymioty. Dla czegóż teraz chcesz się u- 
ciekać do kłamstwa, które właściwem mo­
że być ludziom niskim i nikczemnym, ale 
nie przystoi równie czystemu jak twój cha­
rakterowi.

— P a n i !...
— Tak jestl wiesz aż nadto dobrze, 

że tu nie chodzi o żadne interesa handlo­
we i zamiary na przyszłość, ale ow7szem 
o zamierzone nasze małżeństwo. Pocóż wię' 
te wybiegi i te wykręty ?...

— Sądziłem — odrzekł on nieśmia­

ło — że rzecz to dawno już zapomniana i 
że już jej wcale poruszać nie będziem.

— A więc czas, ów nibyto najsku­
teczniejszy mistrz i lekarz, zawiódł pana 
bardzo. Co do mnie, ja od projektu tego 
nie odstąpiłam wcale, gdyż dla mnie jest 
on jedną z najpiękniejszych nadziei. 1 pan 
także nie powinieneś odstępować od niego, 
zwłaszcza, że tylko fałszywie pojęta duma 
każe ci psuć wzajemne szczęście nasze. — 
Ponieważ jednak nie taję, że położenie ko­
biety w warunkach takich jest daleko wię­
cej jak trudne, postaram się więc dzisiej­
szą rozmow'ę naszą, jak można, najbardziej 
skrócić, ale wr odpowiedziach pańskich żą­
dam bezwzględnej i najzupełniejszej szcze­
rości. Czy mogę na nią liczyć?

— Zupełnie.
— A więc, czy prawdą, czy czczym 

tylko koraplimentem było twierdzenie, że 
mnie pewnemi wdziękami obdarzyła natu­
ra, żc nie należałam, jak to często między 
kobietami się zdarza, do szeregu owych la­
lek bezdusznych, dla których strój i bły­
szczenie jest wszystkiera, ale, że o tyle o 
ile, umiałam patrzeć na życie, na obowiąz­
ki i na ludzi V

—_ Święta to prawda — odpowiedział 
głucho jakby echo Niemcewicz.

— Czy prawdą" dalej było twierdze­
nie, że do mnie nie masz żadnego wstrętu, 
ale owszem przyjaźń i szacunek uczuwasz, 
że dla dziecka mojego masz trochę przy­
wiązania ?..

— Tak jest...,.
— Czy więc czasem, gdybyś do kra­

ju twego szczęśliwie mógł powrócić, nie by­
ło by ci smutno i przykro, gdybyś z sobą 
przywiózł jako żonę takiego zamorskiego 
jak ja  cudaka?

— O nie, pani, owszem najszczęśliw­
szym bym się czuł, gdybyś mi przyszłość 
swoją powierzyć raczyła.

— A więc ci ją powierzam — zawo­
łała ona z ogniem, a policzki jej pałały, 
oczy sypały iskier tysiące, a ręce drżały 
nerwowo.

Niemcewicz milczał uparcie.
— Chyba więc do stanu małżeńskie­

go w ogóle masz pan szczególniejszą awer- 
syę i postanowiłeś może jako stary kawaler 
żywot swój zakończyć ? — zapytała jeszcze 
pani Kean.

— Nie pani odrzekł Niemcewicz — 
rodzinne związki nęciły mnie od pierwszych 
mych lat młodzieńczych a nie umiem sobie 
wyobrazić nic rozkoszniejszego jak podzie­
lenie życia z kobietą, która mężczyznę naj 
zupełniej rozumie, wspólne ma z nim wyo­
brażenia i poglądy.

— Czy ja  do tych nie należę ?
— Przeciwnie pani,  ze wszystkich 

niewiast, jakie znałem, żadna poziomowi, 
na którym ty stoisz , nie dorównała.

— A więc ? — zapytała pani Kean i 
wyprostowana dumnie, roziskrzonym wzro­
kiem, patrzyła na Niemcewicza. On też po­
stanowił skończyć stanowczo i przedstawić 
jedyną a ważną przeszkodę, która, zdaniem 
jego, stawała mu na drodze do szczęścia.

— Wszystko, co pani mówisz — rzekł -  
zaprzeczyć się nie da. Jest atoli tu punkt, 
pominięci którego ubliżyłoby mojej godno 
ści osobistej i na ludzkie języki podaćby 
mnie było w możności. Pani jesteś b oga tą : 
jam tułacz ubogi. Cały świat powie, że nie 
chcąc zarabiać na życie, dla utrzymania je ­
go na twoim fartuszku usiadłem, a że przy­
puszczenia takie nie będą pozbawione pod­
stawy, dowodzi mi między innemi fakt, że 
człowiek tak szlachetny, jak twój szwagier, 
winszował mi stanowczości, z jaką propo- 
zycyi twej oprzeć się zdołałem.

— Majątek, pieniądze! — krzywiąc 
z pogardą drobne swe usteczka, powtórzyła 
pani Kean. — Och , mój Boże, jakże ludzie

niscy są i niesprawiedliwi. Jeśli więc on 
przeszkodę do zobopólnego szczęścia nasze­
go ma stanowić, toć łatwo temu zaradzić. 
Dziś jeszcze oddam go na dobroczynne cele, 
kupię zań ziemie dla kolonizowania Negrów 
i, zostawszy bez grosza jak ty, ostatnią 
przeszkodę usunę.

Niemcewicz zamyślił się głęboko, a 
w miarę tego jak w zadumie czoło jego 
się rozjaśniało, można było przypuszczać, 
że i środek odpowiedni na trudności te wy­
najduje.

-  Majątku twego marnować pani nie 
możesz — rzekł wolno — gdyż właściwie 
nie należy on do ciebie, tylko do syna. 
A wierzaj mi, że w życiu człowieka, kapi­
tały są to skrzydła, które mu swobodnie i 
niezależnie bujać pozwalają. Jeśli więc jest 
możność wyposażyć w nie przyszłego pra­
cownika na obywatelskiem polu, zaniedby­
wać tego bezkarnie nie wolno. Wszakże, je ­
śli już losy sądziły nam ku wzajemnemu 
szczęściu razem się połączyć, toć znalazłby 
się sposób, któryby ze szkodą Petersa nie 
był. Ja  mianowicie, za łaskawy dar, jaki mi 
pani czynisz z ręki swej , serdecznie dzię­
kuję i najszczęśliwszym będę, skoro sprawa 
ta przyjdzie do skutku. Kładę atoli jeden 
warunek. W kontrakcie notaryalnym zastrze­
gę, że z majątku twojego pani, stanowczo 
korzystać nie chcę, a ty mi dasz przy­
rzeczenie, że żadnych usiłowań czynić nie 
będziesz, żebym warunek ten obszedł lub 
złamał. Oto moja ostatnia odpowiedź !

Twarz pani Kean, przed chwilą suro­
wa i imponująca, przybrała na te słowa 
wyraz prawdziwego szczęścia. W warunku 
tym były dla niej wprawdzie okoliczności, 
któreby omójyić i wyjaśnić pragnęła, ale 
bojąc się , żeby to nie zachwiało decyzyi , 
z takim trudem zdobytej, zamilkła.

Nie podnosiła więc już żadnych spo­
rów i dyskusyi, ale od razu całą ową przy-
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frakcyi te j,  występującej nie przeciw 
zasadzie reformy wyborczej, ale tylko 
w celach partyjnych , przyłączyli się 
jawni i ukryci przeciwnicy reformy, 
to p. Ferry  miałby przed sobą znowu 
nie ła tw e do przezwyciężenia zadanie 
pomimo pomyślniejszych wiadomości 
z widowni boju w Tonkinie.

Lwów, 11 marca.

Tak Wydział krajowy jak i Sejm w 
dorocznych sprawozdaniach swoich uznały 
już kilkakrotnie, że stan funduszu propina- 
cyjnego w ostatnich latach znacznie się po­
lepszył, że mianowicie zaległe opłaty i grzy­
wny przeważnie ściągnięto a powstaniu no­
wych zaległości zapobiega energiczne czu­
wanie władz politycznych. Mimo tak wido­
cznej poprawy stosunków, Namiestnictwo 
nie spuszcza tej sprawy z oka, lecz dąży 
do wprowadzenia jeszcze większej re ­
gularności i ścisłości w wpływaniu s ta ­
łych dochodów funduszu propinacyjnego. 
Go sześć miesięcy władze powiatowe przed­
kładają wykazy zaległości, i na tej pod­
stawie otrzymują dalsze polecenia. Ostatni 
wykaz sięgający do końca r. 1884 spowo­
dował wydanie nowego okólnika, którego 
treść tutaj podajemy:

Z przedłożonych ostatnich wykazów 
wypływa, że zaległości funduszu propina­
cyjnego w porównaniu z końcem r. 1883 
znowu się zmniejszyły. I  tak kiedy z koń­
cem grudnia i 883 zaległe naleźytości do­
sięgały kwoty 4!.881 złr. 54 cnt., wynoszą 
one obecnie w całym kraju 24.497 złr. 66 
cnt., grzywny propinacyjne zaś zalegały z 
końcem r. 1883 w kwocie 26.341 złr. 76 
cnt., a z końcem r. 1884 wynoszą 17.647 
złr. 81 cnt. Stan obecny jednak wykazują­
cy zawsze jeszcze 42.145 złr. 47 cnt. za­
ległości w należytościach i grzywnach mo­
że być znacznie poprawiony i dlatego po­
leca okólnik Starostom, aby z większą ener­
gią starali się usunąć zaległości zupełnie, 
bądź to ściągając je za pomocą środków 
przymusowych, bądź czyniąc kroki ku od­
pisaniu szczególnie takich grzywien, które 
pomimo przeprowadzonej egzekucji ścią­
gnięte być nie mogą.

Co do grzywien , zauważa okólnik, że 
w niektórych powiatach dawniejsze zaległo­
ści nie zmniejszają się , a natomiast przez 
nakładanie nowych grzywien wzrastają. Po­
lecono tedy władzom w tych powiatach- po­
święcić tej sprawie baczną uwagę i wyró­
wnać zaległości w grzywnach przez ener­
giczne ściąganie, ewentualnie zmianę na 
kary aresztu po porozumieniu się z Wydzia­
łem krajowym, jako Dyrekcyą funduszu pro­
pinacyjnego.

Stan naleźytości propinacyjnyc-h przy 
końcu roku 1884, we wszystkich powiatach 
objaśniają cyfram i, dołączone do okólni­
ka dwa wykazy, sporządzone na podstawie 
powołanych na wstępie raportów. Pierwszy 
z tych wykazów przedstawia obraz stanu 
zaległych opłat szynkarskich, a drugi za­

braną energię straciwszy, potulnie, jak pra­
wdziwa niewiasta , zbliżyła się do Niemce­
wicza , złożyła pocałunek na jego czole i 
głosem, jakiego skalę tylko szczerze kocha­
jące serca zachować są zdolne,-wyszeptała :

— A więc stało s i ę , tyś pan mój 
i maż!

*

Kiedy Niemcewicz nad decyzyą tą w 
stancyjce wynajętej od krawca rozm yślał, 
jedna rzecz tylko niepokoiła go głównie. 
Jakkolwiek i w Filadelfii i w Elisabethtown 
znał wielu Amerykanów i rzekomo w bar­
dzo przyjaznych zostawał z nimi stosun­
kach,, sąd jednak, jaki oni wydadzą o jego 
postąpieniu, więcej jak obojętnym dla niego 
się przedstawiał. Najwięcej stosunkowo tra­
piła go opinia małżeństwa Ricketh , gdyż, 
jeżeli on odmówienia wdowie mu winszo­
wał , zgorszy się naturalnie teraz, skoro się 
dowie, że decyzya ta została cofniętą.

Jakież więc było jego zdziwienie, kie­
dy następnego dnia z rana drzwi się otwo­
rzyły i w stancyjce jego zjawił się pan 
Ricketh.

Niemcewicz spodziewał się wymówek, 
zdziwił się więc bardzo, skoro przybyły na 
szyję mu się rzucił i , ucałowawszy serde­
cznie, winszował, że wszystkie przeszkody 
usunięte już zostały i że on ,  tego, którego 
przyjacielem dotąd nazyw ał, będzie miał 
prawo nazwać kuzynem.

Niemcewicza ten wylew uczucia zmię- 
szał trochę, ale, chcąc sprawę jak można 
najprędzej wyjaśnić, rzekł porywczo :

— Oświadczał mi szanowny pan prżed 
kilku dniami, że, odstręczając panią Kean 
od owego zamiaru, postąpiłem jak prawdzi­
wy gentleman, jeżeli więc teraz wypadki przy­
jęły inny ob ró t , nie winszować mi chyba, 
ale raczej ubolewać nad chwiejnością moją 
należy.

ległych grzywien propinacj^jnych. Wykaz 
zaległych opłat szynkarskich przedstawia 
się w porównaniu z takim wykazem udzie­
lonym władcom powiatowym w r. z. korzy­
stniej. I tak, kiedy w dawniejszym wyka­
zie tylko trzy starostwa nie wykazywały ża­
dnych zaległości, obecnie jest takich sta­
rostw 8. Starostwa Przemyślany i Rohatyn, 
które w dawniejszym, wykazie umieszczone 
były w rubryce między 500 a 1000 złr. i 
starostwo tarnobrzeskie, umieszczone dawniej 
w rubryce między ! 00 i 500 złr., przeszły 
do pierwszej rubryki (niżej ! 00 złr.). Da­
wniej wykazywały 3 starostwa zaległości 
powyżej 2000 złr. mianowicie Kolbuszowa, 
Nowytarg i Stryj, obecnie zostało w tej ru 
bryce tylko starostwo kolbuszowskie. Ró­
wnież zmniejszyła się liczba tych starostw, 
które były umieszczone w rubryce od 1000 
do 2000 złr. z liczby 6 na 2.

Okólnik kończy się wezwaniem S ta­
rostw, w których zaległości opłat szynkar­
skich przewyższają jeszcze 100 złr., ażeby 
stosownie do dawniejszych poleceń , zajęły 
się energicznie przymusowem ściąganiem 
dawniejszych naleźytości propinacyjnych, a 
nie dopuszczając nowych zaległości, dążyły 
bezustannie do zupełnego ich wyrównania. 
Częstokroć zachodzić mogą pewne trudno­
ści w ściąganiu opłat szynkarskich, tym tru 
dnościom jednak zapobiedz można przez ści­
słe dotrzymywanie terminów płatności pół­
rocznych opłat, mianowicie przez wdraża­
nie postępowania egzekucyjnego przeciw o- 
pieszałym szynkarzom już każdego 8 sty­
cznia i 8 lipca, na podstawie wykazu spo­
rządzonego przez urząd podatkowy. W ten 
sposób znaczna część szynkarzy, z obawy 
przed krokami egzekucyjnemi, pospieszy z 
opłatą w terminie przepisanym.

Rada państwa.
(C C C C V Ill posiedzenie Izby poselskiej.)

*f* W ie d e ń ,  9 marca. (Korespon- 
d nr.ya Gazety Iwo'.oskiej.) Prezes S m o l k a  
zagaja posiedzenie o godzinie 10 m. 15.

Między petycyami znów jest dużo o 
przejęcie kolei Północnej na własność 
skarbu; zaczynają atoli nadchodzić także 
petyeye przeciw przejęciu.

Na porządku dziennym dalszy ciąg 
dyskusji szczegółowej nad budżetem.

Pod obrady idzie etat ministerstwa 
obrońy krajowej, a mianpwicie naprzefl ty- 
tułf^kierow nictwo centralne; wydatków 
2S9.054 zł. (zgodnie z preliminarzem rzą­
dowym); dochodów niema, Z tytułem tym 
połączono w dyskusyi tytuł d ru g i : landieero; 
wydatków 4,418.612 zł. (o 9472 mniej, niż 
wedle preliminarza rządowego, a to głó­
wnie dlatego, że, jak przewidywaliśmy 
w naszych artykułach budżetowych, koini- 
sya obniżyła pozycje na żywność i furaż 
z powodu tanich cen płodów rolniczych); 
dochodów w tym tytule również niema.

Poseł S t i e b i t z  wnosi rezolucję na­
stępującą ; „Wzywa się c. k. rząd, aby 
w porozumieniu z rządem wspólnym i

Pan Ricketh, z iście amerykańską o- 
twartością wytłumaczył wtedy, że powodem, 
który emigranta na pewne posądzenia mógł 
narażać, był jedynie majątek, jaki pani Kean 
z wybranym małżonkiem, podług praw miej­
scowych podzielićby musiała. Ponieważ te ­
raz jednak kwestya ta stanowczo usuniętą 
została, ponieważ interesa majątkowi!wsku­
tek danego przyrzeczenia, notaryalnym ak­
tem mają się uregulować odpowiednio, po­
nieważ tułacza nikt już nie będzie w mo­
żności posądzić, że na bezpłatną sustenta- 
cyę poluje, a owszem matce, dla którei sym- 
patyę powziął, chce dopomódz w wychowaniu 
jej syna, przeto nikt już przeciw temu mał­
żeństwu występować nie może, a gdyby n a ­
wet pani Kean powzięła jakieś w tym wzglę­
dzie skrupuły, oni, małżonkowie Ricketh, do 
najprędszej cfecyzyi zniewalać ją będą.

Nie ulegało więc wątpliwości. Amery­
kanie okazali się tu takimi, jakimi ich po­
wszechnie przedstawiano. Interes stanowił 
u nich wszystko i inne wymagania przy­
głuszał a jeżeli dzisiaj ten związek małżeń­
ski zyskiwał ich aprobatę, to jedynie d la­
tego, że ta ze stron kontraktujących, którą 
się interesowali, widoczne zyski po stronie 
swej w tym. związku zanotować mogła.

— A niech tam 1 — pomyślał sobie 
Niemcewicz — niech ich Pan Bóg sekun­
duje ! ja wiem jedynie, że w małżeństwie 
tern szczęście sobie zyskuję.

Czy rozumowanie podobne słusznem 
było, to naturalnie przyszłość tylko okazać 
mogła, a tymczasem, po załatwieniu for­
malności prawnych i kościelnych, dzień 
ślubu zbliżał się szybko.

Ponieważ pani Kean, po wyjściu za 
mąż, nie mogła zostać tak jak dotąd przy 
siostrze, z części więc kapitału swojego za­
kupiła przedmiejską willę z ogródkiem, sta­
jenką obórką i ośmnastu morgami gruntu i

z węgierskim postarał się sposobem usta­
wodawczym o zmienienie teraźniejszych 
przepisów o promieniu fortecznym w duchu 
zniesienia zakazu wznoszenia budowli1'. — 
Rezolucya ta zyskuje dostateczne poparcie

Poseł O b e r n d o r f e r  żąda zwoluie- 
nia od służby wojskowej synów jedynaków 
tych także włościan niezdatnych do zajmo­
wania się gospodarstwem, których dochód 
katastralny wynosi więcej niż 150 zł. Do­
chód katastralny sam nic tu nie znaczy, 
trzeba uwzględnić także długi i ustawicz­
nie wzmagające się płace wyrobników. Mówca 
prosi, aby władze wojskowe bez rekursów 
czyniły zadość tej potrzebie ; chłop bowiem 
rzadko chwyta się rekursu.

Powyższe dwa tytuły przyjęto.
Bez dyskusyi uchwalono wszystkie n a ­

stępne tytuły etatu tego, mianowicie : ko­
szta rekrutacyi, kontroli i t. p. 78.540 zł., 
fundacye wojskowe 52.700 zł. (oba tytuły 
zgodnie z prel rząd.); dochodów w nich 
n iem a; straż wojskowo-polieyjna (w Krako­
wie i Lwowie), wydatków 86.240 zł. (o 360 
zł. mniej niż wedle prel. rząd., a to z po­
wodu niższych cen żywności); dochodów 
37.704 zł. (o 157 zł. mniej, a to wskutek 
obniżenia dopłaty miast Krakowa i Lwowa 
na utrzymanie straży, co tłómaczy się tym 
samym względem); dalej tytuł żandarmeryi, 
wydatków 4,618 360 zł., dochodów 180.600 
zł. ; zapomóg dla rodzin rezerwistów po­
wołanych pod chorągwie, wydatków 2800 z ł , 
dochodów n iem a ; kosztów przymusowego 
sprowadzania opornych popisowych z za­
granicy 2000 z ł , dochodów niema (trzy o- 
statnie tytuły zgodnie z prel. rząd.)

W ten sposób cały etat ministerstwa 
obrony krajowej uchwalony. Wydatki wy­
noszą 9,528.306 zł. (o 9832 zł. niżej prel. 
r z ą d ), dochody 218.304 zł. (o 157 zł. ni­
żej prel. rząd.)

Następuje etat ministerstwa wyznań i 
oświecenia.

Pod dyskusyę idą trzy pierwsze tytuły: 
kierownictwo centralne, wydatków 311.200 
zł. (o 1500 zł. mniej niż wedle prel. rząd., 
kómisya bowiem o takąż kwotę obniżyła 
pozycję na konserwacyę gmachu minister­
stwa), dochodów n iem a ; nadzór szkolny, 
wydatków 603.500 z ł ,  dochodów 25 zł.; a- 
kademie umiejętności, wydatków 77.000 zł., 
dochodów niema (dwa tytuły ostatnie zgo­
dnie z prel. rząd.)

Pos. W i Id  a u e r  polemizuje przeciw 
wywodom pos. Kathreina w dyskusyi ogól­
nej, wyznając, że głównym celem tej pole­
miki jest stwierdzać, że i na ]ewi«L«iE;is£u- 
da pewna, choć drobna-cząstka posłów ty­
rolskich. Ponieważ fakt ten nie jest ani 
nieznany, ani ważny, możemy wywody 
moucy pominąć. Reszta wywodów jego 
streszcza się w wniesionej przezeń rezo­
lucji, która żąda niezwłocznego postara­
nia. się o nowe gmachy i urządzenia dla 
uniwersytetu w Inszpruku. Rezolucya do­
statecznie poparta.

Pos A d a m e k  wywodzi żale, że Cze­
chy nie mają szkoły sztuk pięknych, choć 
ją ma Kraków, i że pod względem szkół 
przemysłowych Czechy także są upośledzo­
ne, tudzież, że dla pomników czeskich rząd

tam zainstalowawszy się, ucztę weselną od­
być postanowiła.

Niemcewicz, lubo gotowych pieniędzy 
w tym czasie posiadał jeszcze sto. złotych, 
sumę przy skromnych jego potrzebach o- 
gromną, chcąc jednak od razu w roli swej 
się stawić, w dzień ślubu wczesnym ra n ­
kiem załatwił rachunek z gospodarzem 
swym krawcem i wszystkie rupiecie zebra­
wszy w mały węzełek, piechotą, dźwigając 
zawiniątko swe na plecach, udał się do 
willi, której niebawem miał zostać jeśli 
nie właścicielem, to przynajmniej współlo- 
katorem.

Ponieważ stajenka przy domostwie 
była jeszcze próżna, gdyż ani konia, ani 
osła w niej nie było, tam więc zawiniątko 
swe rozwinął i toaletę weselną rozpoczął. 
Uwiązał wielką białą atłasową chustkę i 
wdział frak ciemno-fioletowy, który mu nie­
gdyś'służył na świetnych puławskich ze­
braniach, a gdy przypomniał sobie, jak w 
okolicznościach podobnych nadskakiwali mu 
z boku lokaje i kozaczkowie, na myśl o swem 
dzisiejszem osamotnieniu, smutno mu się 
zrobiło. Ale po chwili zaśmiał się wesoło 
z owych drobnostek, i resztę niepotrzebnej 
garderoby w żłób świeżo wyheblowany 
złożywszy, na obrzęd weselny z całą swo­
bodą i humorem pospieszył.

Samotnemu temu przyjściu jego nikt 
się niedziwił, jak i temu że nie miał żadne­
go weselnego orszaku; liczba gości była u- 
miarkowana, ceremonia zaś odbyła się jak 
można najskromniej. Proboszcz prezbyte 
ryański, późniejszy biskup Ilobast, związek 
ich pobłogosławił, podano herbatę, nastę­
pnie ponczem spełniono toasty weselne i 
wszyscy goście, uściskawszy nowożeńców i 
życzenia im swoje złożywszy, rozeszli się 
każdy w swoją stronę.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
A e r

bardzo mało czyni, o literaturę czeską zas 
wcale się nie troszczy. Mówca żąda też sku­
teczniejszego poparcia dla szkół słowiań­
skich na Szląsku, gdzie szkoły indowe słu­
żą agitacyom stronnictwa niemieekiegoWSj/- 
kanie na ga'eryi. —  Pos. Trojan w ola: P a­
nie prezesie, na górze syczą 1 — Pos. S  oS- 
nerer: vZ góry idzie wszystko dobre1*. — 
Wielka wesołość w Izbie i oklaski e gale- 

ryi. — Prezes prosi mówce kontynuować rzecz 
swoją). Mówca rekapituluje żale i życzenia 
Czechów w Czechach, na Morawie i na 
Szląsku i prosi, aby Czesi pod 'względem 
szkół byli w tych krajach tak przyparci 
do muru, jak są Niemcy. (Oklaski z ław 
czeskich).

Pos. P i r ą u e t  w obszernym wywo­
dzie krytykuje cały teraźniejszy system 
nauk gimnazyalnych i uniwersyteckich;, na­
staje szczególniej na język grecki, w Któ­
rego miejsce wypadałoby racz<j uczyć dru­
giego języka krajowego lub w ogóle więcej 
rozwinąć naukę języków żyjących; dalej na 
egzamin dojrzałości jako warunek studyów 
uniwersyteckich i na zbyt luźny rygor i 
marnowanie czasu na uniwersytetach ma­
jących więcej wakacyj niż czasu nauki.

Pomiędzy pos. S a s e m ,  M e n g e r e m  
i W e i t l o f e m  z jednej a pos A d a m ­
k i e m  z drugiej strony rozwija się nastę­
pnie bardzo ożywiona dyskusyajedynie „dla 
sprostowania faktów", podczas której gale­
ry a przyjmuje słowa Adamka znów sycze­
niem, a gdy p r e z e s  grozi wypróżnieniem 
pos R u s s  odzywa się, że to nie galerya, 
lecz lewica syczy.

Specjalny sprawozdawca komisji pos. 
Euz. C z e r k a w s k i  odpowiada każdemu 
z mówców z osobna Co do żalów Wildaue- 
ra na złe pomieszczenie uniwersytetu w In ­
szpruku, wskazuje na fakt, że uniwersytet 
Jagielloński petycyonował dwanaście lat, 
zanim doprosił się czegoś, a lwowski także 
niema należytych pomieszczeń, codowo ’zi, iż 
przynajmniej skarga na nierówne traktowa­
nie jest niesłuszna. Wywody Adamka wy­
wołały dyskusyę nieprzyjemną dla wszyst­
kich stron Izby. Krytyka Pirąueta co do sy­
stemu nauk jest ciekawa, ale nie należy do 
dyskusyi budżetowej, lecz do narad między 
znawcami.

Tytuły powyższe przyjęto.
Pod dyskusyę idą tytuły 4 ty, 5ty i 

Gty, t. j . : koszta utrzymania wiedeńskiego 
muzeum sztuki przemysłu 85.200 zł. wyda­
tków 12.400 zł., subweneya dla dolno au- 
stryackiego towarzystwa przemysłowego na 
muzeum technologiczne 40.000 złr. wyda­
tków; koszta utrzymania statystycznej ko- 
misyi centralnej 77.424 zł. wydatków, do­
chodów zaś z niej 4.495 zł (wszystko zgo­
dnie z prel. rząd.)

P js P r o s k o w e t z  uskarża się na 
powolność i drogość publikacyj statysty­
cznych.

Pos. W u r m b r a n d  wytacza na no­
wo sprawę wniosku swego o ogłoszenie j ę ­
zyka niemieckiego językiem państwa.

Pos. S p r u n g  przedstawia statystykę 
niemiecką jako naśladowania godny wzór 
dla austryackiej.

Pos. Be e r  radzi, aby statystyczne de­
partamenty w ministerstwach połączono z 
komisją centralną; ubolewa też, że w Austryi 
za mało się czyni dla statystyki.

Tytuły powyższe przyjęto.
Bez dyskusyi uchwalono następujące 

tytuły: Zakład geologiczny w Wiedniu 
54.200 zł wydatków, 2.200 zł. doeh dów ; 
centralny zakład meteorologiczny 26.l_>0zł. 
wydatków, 820 zł. dochodów; na cele sztu­
ki i archeologii wydatków 233.0 4 zł., du- 
chodów zaś 7.520 złr. (wszytko zgodnie ~ 
preliminarzem rządowym). Również bez dy­
skusyi uchwalono dodane tu przez komisyę 
rezolucje: „Wzywa się rząd ponownie, aby 
na naukowe przybory szkoły sztuk pięknych 
w Krakowie pomieszczał w budżecie kwoty 
wyższe niż dotychczas". — „Wzywa się 
rząd ponownie, aby subwencje na rekon- 
strukcyę kościoła katedralnego w Pradze i 
na restaurację tumu św. Szczepana w Wie­
dniu podwyższył" — Petycyę zaś artystów 
wiedeńskich o podwyższenie wydatków na 
stypendya i zlecenia artystyczne przekaza­
no rządowi do rozpoznania.

Na tein przerwano obrady.
Pos. W a g n e r  składa na stole pro- 

zydyalnym wniosek o uwolnienie listów za­
stawnych bukowińskiego zakładu kredytu 
ziemskiego od podatku dochodowego.

Koniec posiedzenia o godz. 3 min. 15 
— Następne jutro.

Na .ostatniem posiedzeniu k o m i s j i  
p r a w n i c z e j  Izby deputowanych przyjęto 
według wniosków podkomisji zmiany do­
tychczasowych przepisów o egzekucyi. We­
dług tego w § 1 wyjęte są z pod egzeku­
cji przedmioty, należące do wykonywania 
nabożeństwa wszelkich przez państwo uzna­
nych wyznań. Również wyjęte są z pod 

'egzekucji relikwie same, jednak oprawa 
podlega egzekucji. Wtedług § 2 oprócz
przedmiotów wymienionych w dawnych 
przepisach, wyłącza się z pod egzekucyi:



1) Ubranie, pościel, sprzęty domowe i ku­
chenne, szczególnie piece i kuchenki, o ile 
są niezbędnie potrzebne dla dłużnika, dla 
jego wspólnie z nim mieszkającej rodziny i 
dla jego służby. 2, Środki pożywienia i 
paliwo, potrzebne na dwa tygodnie dla 
dłużnika, jego familii i służby. 3) Jedna 
krowa dojna, lub według woli dłużnika je ­
dna oślica, albo dwie kozy lub dwie owce, 
wraz z paszą i ściółką, potrzebną na dwa 
tygodnie, jeżeli wymienione zwierzęta są 
niezbędnie potrzebne do wyżywienia dłu­
żnika, rodziny jego i służby. 4) U oficerów, 
urzędników, księży, nauczycieli, adwokatów, 
notaryuszów, lekarzy i artystów, oraz u in­
nych osób z zawodu naukowego, wyłącza 
się przedmioty potrzebne do pełnienia obo­
wiązku lub wykonywania zawodu, oraz 
przyzwoite ubranie. 5) U rzemieślników i 
robotników, oraz u akuszerek narzędzia po­
trzebne do osobistego wykonywania zawo­
du. 6) U tych osób, których pensye albo 
w całości albo w części wolne są od egze- 
kucyi według dotychczasowych przepisów, 
wyłączona jest taka suma pieniędzy, jaka 
się równa kwocie, odpowiadającej czasowi 
od chwili egzekueyi aż do najbliższego dnia 
wypłaty pensyi. 7) Narzędzia, naczynia i 
towary potrzebne niezbędnie w aptekar- 
stwie. 8) Książki używane w kościele i 
szkole przez dłużnika lub jego rodzinę. 
9) Listy, papiery i portrety. Ostatnie bez 
ram.

Mowa budżetowa posła Euz. Czcrka- 
wskiego.

(Dokończenie.)
Galieya — mówi pos. Plener —■ jest 

wydana w ręce Polakom. Jeżeli to prawda, 
jest to dzieło nie rządu teraźniejszego, lecz 
dawniejszych. Gdym w roku zeszłym Koro­
nie przypisał dobrodziejstwo zaprowadzenia 
w Galicyi języka polskiego, jako urzędowe­
go, pos. Plener wziął mi to za złe, twier­
dząc, że uczyniło to biirgerminiaterstwo. A 
teraz nagle mówi, że teraźniejszy rząd wy­
dał Galicyę w ręce Polakom. To nie praw­
da, Panowie. Znam Galicyę dość dobrze, bo 
tam mieszkam, a wiem tyle tylko, że Ga- 
licyą administrują urzędnicy cesarscy, któ­
rzy J. C. K. Mości zaprzysięgli wierność; 
nic zaś nie wiem, iżby Polacy jako Polacy 
dzierżyli władzę w swym ręku. Jest N a­
miestnik cesarski, otoczony radcami cesar­
skimi bez różnicy narodowości i wyznania, 
a nawet, powiedziałbym, sposobu myślenia. 
Galieya przeto tak samo, jak  inne kraje, 
rządzona jest z centrum państwa przez u 
urzędników cesarskich Mówił dałej poseł 
Plener, że w Galicyi mrzonki, jak je zda­
niem jego nazwał car Mikołaj, o odbudo­
waniu Polski, na nowo odżywają. Co się ty­
czy przedewszystkiem faktu historycznego, 
przebaczy mi pos. Plener, że go sprostuję. 
Nie był to Mikołaj, lecz niestety car Ale­
ksander I I ; a pomówię jeszcze o tem, że 
pos. Plener nie zawsze jes t  w zgodzie z 
faktami historycznemi. To jednak nic nie 
stanowi; politykę można i bez historyi ro­
bić. A więc mrzonki o odbudowaniu Polski! 
Panowie! Otwarcie powiem, ludowi, mającemu 
wielką przeszłość historyczną, trudno wziąć 
za złe, że często i chętnie myślą do niej 
powraca (Huczne brawol z prawicy). Nie mo­
żna też dziwić się, że ją porównywa z 
teraźniejszością; a za rzecz słuszną pewnie 
uznacie, że z tej przeszłości czerpie siły 
dla doczekania się lepszej przyszłości (B ra­
wo ! z pratcicy). Poważny polityk liczy się 
z faktycznemi okolicznościami. Dla nas zaś 

, są niemi: po pierwsze organiczny związek 
z Austryą i po drugie niewzruszone przy­
wiązanie do Dynastyi {huczne brawo! z  pra­
wicy), którem ożywiony jest cały k r a j ; do 
Dynastyi, której Głowę czci jako panujące­
go swego i króla {huczne brawo! z prawi­
cy). Potrafimy — zapewniam pos. Plenera — 

.. dochować naszemu panującemu wierności, 
a nikt nie ma ani prawa, ani powodu ob­
winiać nas o skłonność do wiarołomstwa 
(brawo! z prawicy). Każde oskarżenie takie, 
jawne czy ukryte, odpieramy po prostu ja- 

. ko insynuacyę, niemającą żadnej zgoła pod­
stawy.

Na czemże poseł Plener zasadza swo­
je podejrzenia? Czytał o kilku zgromadze­
niach wyborców, gdzie, jak wam wszystkim 
wiadomo, często znajduje się mięszana pu­
bliczność , a oprócz niej ciasnego rozumu, 
a szerokipgo sumienia n  porterowie, którzy, 
usłyszawszy coś, telegrafują to na świat 
cały, ponieważ zaś tekst mów jest polski, 
więc często w tutejszych także dziennikach 
tłómaczenie jes t  wypaczone. I na tem za­
sadzają się takowe podejrzenia. P. Plener 
powiedział, że uzupełniające wybory w G a ­
licyi tak wypadły, iż posłowie skrajnego 
kierunku wybili się na jaw. Otóż ci posło­
wie są tu obecni, a nie wiem, którego 
z nich poseł Plener miał na myśli. Wy­
brany na ostatku jest p. hr. Gołuchowski; 
nie wiedziałem, że on czerwony. {Wesołość 
na prawicy). Nie. wymienię drugich, którzy 
tu są obecni, ale wszakże nic nie słyszano 
o ich skrajnych dążnościach i ag itac jach; 
nie było tu wniosków, któreby p. Plenera
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mogły były spowodować do takiego wyra­
żenia się o tych posłach.

Ale jedno go zaniepokoiło. Czytał 
kiedyś, że na. pewnem zgromadzeniu wy­
borców, zdaje mi się w Stanisławowie, mo- 
wiono o wszkrzeszeniu idei jagiellońskiej. 
P. Plener, niezbyt ściśle biorąc rzeczy, gdy
0 krytykę i bistoryę chodzi, z idei jagiel­
lońskiej zaraz zrobił eine jagettonkche Kd- 
n>ysiUe, co jes t  już wcale co innego; a ta 
idea jagiellońska musi dziennikom służyć, 
jak  niemniej i p. Plenerowi posłużyła do 
zmyślania podejrzeń przeciwko nam. Muszę 
tedy po krotce wytłómaczyć, co przez tę 
ideę jagiellońską rozumieć należy; przeko­
nacie się, że to nic tak straszliwego, jak ci 
panowie wyobrażają, i że zdrada stanu 
wcale a wcale po za nią się nie ukrywa

Był kiedyś cesarz niemiecki, zarazem 
arcyksiążę austryacki imieniem Albrecht, 
który jako król czeski i węgierski nazywał 
się Albrechtem II. Ten miał dwoje dzieci: 
córkę Elżbietę i syna, znanego w historyi 
pod nazwiskiem Władysława Pogrobowca. Ta 
zaś Elżbieta, a więc księżniczka Habsbur­
ska, wyszła za Jagiellończyka, Kazimierza 
IV, króla polskiego, z którego to małżeń­
stwa było dwóch synów, Władysław i Jan  
Albert. Władysław, w młodocianym wieku 
lat 1 Stu, obrany został królem czeskim, na­
stępnie osiągnął także koronę węgierską, 
gdy tymczasem Jan  Olbracht został królem 
polskim. Zdarzyło się tedy, że Jagielloń­
czycy, wnukowie Albrechta II, cesarza nie­
mieckiego, połączyli na swych głowach ko­
rony polską, czeską i węgierską. Następnie 
dostał się z domu Jagiellonów na tron wę 
gierski ów Ludwik, który pod Mohaczem 
śmierć znalazł. Siostra jego Anna wyszła 
potem za cesarza Ferdynanda austryackiego
1 mocą traktatu o dziedzictwie dostały się 
Czechy i Węgry domowi Habsburgów. Habs­
burgowie przeto są tu prawnymi dziedzica­
mi korony jagiellońskiej i idei jagielloń­
skiej, a więc lojalnie i prawowicie uważać 
można ucieleśnienie tego połączenia koron 
czeskiej i węgierskiej na głowie Habsbur­
gów za dziedzictwo po Jagiellonach, Jest 
to więc usiłowanie jagiellońską ideę Pola­
ków z austryacką powiązać i" widzicie, że 
nie ma w tem nic podejrzanego, nic potę­
pienia godnego. Co więcej — Jagiellonowie 
byli litewską rodziną książką ,  a Władysław 
Jagiełło dostał się na tron polski, był więc 
królem polskim i wielkim księciem li te­
wskim. Z Litwą zaś połączona też była Ma­
ła Ruś-, gdy tymczasem Ruś .Czerwona 
dawniej już połączona była z Polską. Była 
to więc tak zwana unia personalna." W r. 
1568, czyli po faktach, które tu opowiedzia­
łem, zawarto unię lubelską, mocą której 
przeobrażono unię personalną na realną. Przy­
szła tu do skutku idea połączenia się z so­
bą wolnych narodów. Jest to idea, którą 
Austrya także dziś reprezentuje w Europie 
środkowej i pozwolicie mi, że nie widzę w 
tem nic podejrzanego ani zbrodniczego, gdy 
przedstawiam ją jako odziedziczoną przez 
Monarchię austryacką z przeszłości, jako cel, 
do którego zmierzać powinna. Każde pańs­
two, każde żywotne państwo, żyje tylko ideą, 
żyje wtedy tylko gdy ma pewne przeznacze"- 
nie w dziejach i nie błądzi, kto Austryi zakreśla 
ideę, wyrażającą to, co dla niej jest konie 
cznością i warunkiem żywotności. Tylko ci 
tego życzyć sobie nie mogą, tylko ci potę­
piać to mogą, którzyby gotowi byli bądź 
dyploraatycznemi, bądź prawno-polityczne- 
tni umowami przeobrazić Austryę na len 
nicze państwo państwa sąsiedniego {brawo ! 
3 prawicy).

Wracam do polityki wewnętrznej. Nie 
mogę twierdzić, żeby gabinet Taaffego zu­
pełnie ziścił polityczne nadzieje, które więk­
szość żywiła. Uzupełnił on parlament, dał 
nam możność bronienia tu naszych praw, 
urzeczywistnienia naszych przekonań pra­
wnopolitycznych, od siebie atoli nic albo 
bardzo mało uczynił, aby zmienić nasze sta­
nowisko prawnopolityczne. Może ma i słu­
szność. Dopóki nie wyjaśnią się poglądy, 
może ani podobną, ani stosowną byłoby 
rzeczą zmieniać w tem cośkolwieL Że zaś 
popieraliśmy gabinet Taaffego, czyniliśmy 
to dla tego, że dało nam ową możność. Wy­
trwamy też w popieraniu go, bo mamy doń 
zaufanie, że w ten sposób coraz więcej a 
więcej przychodzić będzie do skutku to, co 
my za prawo i słuszność uważamy. Czcza 
to gadanina, gdy nam mówicie, że jest to 
program negatywny, skierowany przeciw 
stionnictu u Niemców liberałów, że jest to 
faworyzowanie stronnictwa słowiańsko-naro- 
dowego wobec niernieclco-liberalnego. Stron­
nictwo słowiańsko-narodowe! Bierzecie nam 
z.i złe, że w większości naszej przeważają 
Słowianie. To temu tylko wydawać się mo­
że godnem potępienia, ktoby nas chciał 
zrobić niewolnikami, ktoby nie uważał nas 
za równo uprawnionych braci, lecz dążyłby 
do tego, żeby z Słowian i w ogóle z tych 
którzy nie są z iego plemienia, uczynić so­
bie podnóżek pragnień i aspiracyj swoich. 
[Brawol brawo! z  prawicy) Może to po nie­
miecku dla tego, że od Niemców wychodzi 
ale liberainem nigdy to nie będzie. Jest to
. marca 1885

despozytyzm gorszy od absolutyzmu. {Huczne 
brawo 1 z prawicy).

Panowie! chcemy wolnego połączę da 
wszystkich ludów i narodów; nie zależy 
nam na tem, żeby dzierżyć lub objąć prze- 
wództwo. Jeśli losy rak zrządzą, chętnie 
pójdziemy za waszem przewództwem, jeśli 
tylko będzie sprawiedliwe i jeśli nie bę­
dzie obrażało uczuć i przekonań naszych. 
{Brcwol brawo 1 zprau lcy) Gdyby atoli tak 
było, wtedy jak jeden mąż staniemy do wal­
ki, odeprzemy wszelką krzywdę, jak to do­
tychczas czyniliśmy. Niedaleko nam do no­
wych wyborów i z spokojem ich oczekujemy, 
cokolwiek się stanie, czy pozostaniemy więk­
szością, czy wy do par owania się dostanie­
cie, my zawsze pozostaniemy tymi snmymi, 
zawsze tu głosić będziemy to samo wyzna­
nie wiary, połączone z miłością ku państwu 
wolności i porządkowi publicznemu. ( Hu­
czne brawol i oklaski z prawicy. — Mówca 
odbiera poioinszowania.

SPRAWY ZAGRANICZNE
Z Warszawy)*

Do Dziennika Poznańskiego piszą, iż 
manifestaeya robotników , domagających 
się „pracy i chleba" już się nie powtórzy­
ła, głównie skutkiem zapobiegliwości poli- 
cyi. Władze zamierzają podobno wydalić z 
Warszawy większą część robotników n ie ­
stałych. „Pomimo jednakże czujności poli- 
cyi i licznych aresztos ań — pisze dalej 
korespondent — tutejsi socyaliści nieomie- 
szkali skorzystać z chwili, rozlepiając na 
rogach odleglejszych ulic, zamieszkałych 
przeważnie przez robotników, plakaty, ją ­
trzące umysły. Na nędzę wystawieni są o- 
becnie nietylko robotnicy w Warszawie, a 
le i właściciele ziemscy, a przedewszyst­
kiem na Litwie i Podolu. Jak było do prze 
widzenia, pierwszem następstwem świeżo 
zapadłych ukazów agrarnych Koehanowa i 
Drentelna, jest gwałtowny spadek cen zie­
mi, grożący właścicielom majątków ruiną. 
Między niemi wielu jes t  takich, co nieda­
wno nabywszy majątki, dziś muszą je sprze­
dawać za cenę o wiele niższą, niż jaką za­
płacili/różnica zaś ta tak wielka, że nie­
raz pokryć może cały kapitał własny n a­
bywcy, zadość czyniąc zaledwie jego zobo 
wiązaniom kredytowym. Jeżeli np. nabył 
kto dobra wartości za 120.000 rs. własne i
80.000 dopożyczone, czy też pozostawione na 
hipotece przez dawniejszego właściciela, to 
dziś zmuszony odsprzedać je za 80.000 rs. 
traci całe mienie swoje11.

W czasie zeszłorocznego poboru przy­
jęto do wojska w gubernii warszawskiej 
3.492 osób, piotrkowskiej 2.7-34, lubelskiej 
2.620, kaliskiej 2.403, siedleckiej 2.033, ra ­
domskiej 2.081, kieleckiej 2.012, łomżyń­
skiej 1A50 , płockiej 1.826, suwalskiej 
1.625.

(R «ssya i WatySsan.)
P. Buteniew wyjazd swój do Kzymu 

wstrzymał, a dzienniki rossyjskie wprost 
twierdzą, że dziś o utrzymaniu porozumie­
nia z Watykanem mowy być nie może. O- 
to jak piszą Noiooje W rcmia: „Naszem zda­
niem — pisze dziennik p. Suworina — po­
prawa stosunków naszych z Kuryą zależy 
wyłącznie od Papieża.- Ostatnie porozumie 
nie nasze z Rzymem dało smutne rezulta­
ty. Duchowieństwo katolickie wyobraża so­
bie widocznie, iż jest państwem w pań­
stwie, i że ustępstwa Rossyi dowodzą tylko 
jej słabości Z biskupem Hryniewieckim 
zachowano się tak, jak na to zasłużył, za- 
stępcę jego wysłano także na mieszkanie 
do gubernii wołogodzkiej. Protesty Rzymu 
w tej sprawie do niczego nie doprowadzą. 
Należy je ignorować, całkowicie pozosta­
wiać bez odpowiedzi, a prowadzić dalej e- 
nergiczną i poważną politykę odnośnie do 
tego, co w ten lub inny sposób szkodzić 
może interesom rossyjskim. Watykan nie 
może być kompetentnym co do tego, co 
jes t  w interesie Rossyi, lub stanowi jej in­
teres a żywotne, a przeto wszelka interwen­
c ja  Watykanu w sferze działalności władz 
rządowych rossyjsluch pozbawioną jest zna­
czenia i racyi bytu.

Duchowni katoliccy w rzeczach wia­
ry podwładni są Rzymowi, pod każdym zaś 
innym względem oni są poddanymi rossyj- 
skiego cara i powinni wykonywać to wszy­
stko, co się wymaga od każdego poddane­
go rossyjskiego. Czyż to potrzeba tłóma- 
czyć Watykanowi? Przypuszczamy, że sam 
powinien to dobrze wiedzieć: jeśli kościoł 
katolicki stoi na karności, to państwo po­
trzebuje także karności i pod tym wzglę­
dem nie potrzebuje niczyich wskazówek.“

(Metisig s e r l ł s k o - m a c e d o u s k i  
w B e lg r a d z i e . )

Zapowiadane od dawna zgromadzenie 
Serbów z Macedonii i Starej Serbii odbyło 
się w niedzielę w Belgradzie Przewodni­

czącym wybrano Despota Badjowicza z Ma 
cedonii. Zgromadzenie uchwaliło rezolucję, 
w której wzywa rząd do przedsięwzięcia sto­
sownych środków w celu rozszerzenia opie­
ki nad ludnością serbską w prowincyach 
tureckich. Rezolucya stwierdza, że większa 
część mieszkańców Starej Serbii i Mace­
donii należy do narodowości serbskiej, gdyż 
świadczą o tem dzieje tych ziem, zwyczaje 
i obyczaje, zarówno jak i mowa ludu, jego 
pieśni i historyczne pomniki. Jako środki, 
prowadzące do celu, wylicza rezolucya: za­
łożenie dziennika w języku serbskim lub 
francuskim, któryby popierał usiłowania na­
rodowe Serbów, pozyskanie przez rząd serb­
ski przyjaznych sprawie narodowej rzą­
dów i osobistości dla popierania agitacyi 
w obu wymienionych prowincyach, zapo­
bieżenie przez rząd obcym, nienawistnym 
wpływom, a wreszcie obrona praw narodu 
serbskiego w chwili niechybnego podziału 
półwyspu Bałkańskiego. Zgromadzenie, w 
wtórem wzięło udział 2.000 osób, wybrało 
komitet wykonawczy, złożony z sześciu 
członków, pochodzących z Macedonii. U- 
stępy rezolucyi, skierowane przeciw agita­
c ji  bułgarskiej, przyjmowano gorącem i o- 
krzykami. __________

(Stosunki rossyjsko-angielskie).
Do Fol. Corr. piszą z Londynu: Zda­

je się, że po ostatniej konferencyi posła ros­
syjskiego p. Staala z Gladstonem uśmierzy­
ły się nieco obawy zatargu z Rossya. P. 
Staal twierdzi, że ruch wojsk rossyjskich 
został wywołany ruchem Afganów. Gdy 
wojska afgańskie posunęły się w lipeu do 
Perżdeh, wówczas dopiero odbył się pochód 
korpusu rossyjskiego do Pulikhatun. W li­
stopadzie oświadczyła Rossya, że gdyby Af­
ganie zaczepne swoje ruchy ponowili, w ta­
kim razie posunęłaby Rossya swoje wojska 
aż do punktu, który uważa za rossyjsko- 
afgańską granicę. W styczniu, gdy Afganie 
obsadzili pozycyę pod Sariyazi, zajęła Ros­
sya Znifikar i Akrobat. P. Staal zapewniał 
ponownie, że Rossya nie ma żadnych za­
borczych dążności, pragnie przyjaznego ro­
związania kwestyi, ale oczywiście nie sprze­
cznego z mocarstwowem jej stanowiskiem.

W Londynie są przekonani, że Rossya 
pod warunkiem cofnięcia wojs afgańskich 
z pozycyj wysuniętych, zgodzi się także na 
odwołanie swoich korpusów wstecz, tak na 
razie będzie można uniknąć niebezpieczne­
go starcia, i ze w końcu w drodze dyplo­
matycznej za pośrednictwem sir Lumsdena 
uda się uregulować granicę. W razie, gdy­
by Rossya na te warunki przystawała, to 
Anglicy gotowi są do pewnych ustępstw, 
naturalnie także w granicach możliwości. 
Z drugiej strony oświadczył p. Gladstone 
otwarcie, że w razie ponownego zamiaru 
Rossyi posunięcia się dalej, Anglia wystąpi 
przeciw temu wszelkiemi siłami, jakiemi 
rozporządza. W kołach wojskowych panuje 
przekonanie, że szanse wojny na tamtej wi­
downi, byłyby stanowczo dla Anglii pomyśl­
niejsze niż dla Rossyi. Afganie nie są mniej 
wojowniczem plemieniem od Turkmenów i 
lepsze posiadają uzbrojenie. Anglikom by­
łoby łatwiej skoncentrować armię w Hera- 
cie, niż Rossyi doprowadzić swoją z Kau­
kazu, gdyż armia rossyjska musiałaby prze­
bywać pustynię, podczas gdy w rozwinię­
tym ekonomicznie Afganistanie są dobre 
drogi dla wojsk angielskich. Sądzą tu w 
końcu że z Persyą nie trudnoby byłoby za­
wrzeć sojusz, coby pozwoliło drugiej armii 
angielskiej zagrozić Rossyi na skrzydłach 
przez terytoryum perskie.

K R O N I K A
=  Najjaśniejszy Pan raczył najmiło- 

ściwiej udzielić ze Swej prywatnej szkatuły 
gminie Odaje, w powiecie tłumackim, na 
wewnętrzne urządzenie cerkwi, zapomogi w kwo­
cie 100 zł.

t  Ks. biskup Antoni Gałecki, były 
administrator dyeeezyi krakowskiej, jak donosi 
depesza Czasu z Wiednia, umarł tam w kla­
sztorze 00 Bonifratrów wczoraj, o godzinie 3 
zrana. Pogrzeb odbędzie się jutro.

— Egzaminu dojrzałości, przypa­
dające po pierwszem półroczu, zaczną się w tu- 
tejszem seminaryum nauczycielskiem męzfeiem 
dnia 23 marca r. b.

(L ) Sokół. W nieobecności prezesa, 
p. J. Dobrzańskiego, zagaił wczoraj doroczne 
walne zgromadzenie członków towarzystwa gi­
mnastycznego Sokół, dyrektor tej instytucyi, p. 
K. Kiselka. W zebraniu, które po raz pierwszy 
odbyło się w własnej, okazałej sali, wzięli 
członkowie bardzo liczny udział a narady od­
były się w pizytomności notaryusza, p. Fr. 
Wolskiego. Zastępca dyrektora, p. dr. Łuczkie- 
wicz odczytał wyczerpujące sprawozdanie z czyn­
ności wydziału w r. z., które na wstępie od­
daje cześć pamięci ś. p. dr. T. Zulińskiego, wielce 
około rozwoju tej instytucyi, zasłużonego wice­
prezesa. Rozwój instytucyi w r. z. był w każdym 
kierunku znakomity; zajęła ona własne gniazdo
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dzięki ofiarności i bezinteresownej pomocy p. J. 
Dobrzańskiego; powstały na prowincyi nowe 
filie; uzyskano u Wys. Namiestnictwa zezwo­
lenie na zbieranie składek w celu dokończenia 
budowy własnego domu i sali gimnastycznej; 
brano udział w uroczystościach irrakowsKich; 
uchwalono, że przy gremialnych występach, 
członkowie mają występować w stosownych je­
dnolitych strojach, co do których, bliższe szcze­
góły będą podane w najbliższych numerach 
Przewodnika gimnastycznego. Starano się o 
wprowadzenie w życie kursu ćwiczeń gimna­
stycznych dla kobiet, i szermierki, ale obie te 
kwestye, ustępujący wydział musiał przekazać 
nowemu wydziałowi do załatwieniu, albowiem 
nie rozporządzał jeszcze dostatecznemi fundu­
szami. Dalej wspomina sprawozdanie z uzna­
niem o ofiarności p. J. Dobrzańskiego, który 
kosztem 1.307 zł. sprawił wszystkie potrzebne 
przyrządy gimnastyczne, niemniej o ofiarności 
p. K. Kiselki i innych członków, którzy zna­
czniejszemu datkami lub pracą starali się po­
przeć instytucyę. Obecnie liczy towarzystwo 
483 członków; zdobyło sobie uznanie władz 
szkolnych; jest subwencyonowane przez Wy­
dział krajowy (1.125 zł.) i gminę m. Lwowa 
(600 zł.). Dochody jego w r. z. wynosiły 5.129 
zł., a rozchody 4.914 zł. Sprawozdanie po­
wyższe, równie jak rachunkowe sprawozdanie, 
przedłożone przez p. A. Lewakowskiego przy­
jęto do wiadomości, poczem upoważniono wy­
dział do zaciągnięcia w gal. kasie oszczędności 
pożyczki w kwocie 27.000 zł. na cele budowy 
własnogo domu. Prezesem na r. 1885 wybrano 
ponownie p. Jana Dobrzańskiego i zawiado­
miono go o tern w drodze telegraficznej. Za­
stępcą prezesa, w miejsce ś. p. T. Żulińskiego, 
został wybrany dr. Żegota Krówczyński. Do wy­
działu zostali wybrani pp.: Baranowski Bole­
sław, Bieńkowski Feliks, Janowski Józef, Ki- 
selka Karol, Lang Justyn, dr. Łuczkiewicz Ka­
zimierz, dr. Merunowicz Józef, Merunowicz 
Teofil, Prexel Seweryn, Sanocki Władysław, 
Targoński Paulin, Zubrzycki Teodor. Zastępcami 
wydziałowych zostali wybrani pp : dr. Dzię-
dzielewicz Antoni, Małaczyński Aleksander, 
Palmstein Roman, Strzelbicki Antoni. Rewi­
dentami pp. Grąsiorowski Ferdynand i Simon 
Edward.

— Wybór uzupełniający. Ponieważ 
rozpisany obwieszczeniem c. k. Prez. Namie­
stnictwa z dnia 26 stycznia 1885 r. 1. 725/pr. 
wybór uzupełniający jednego członka Rady po­
wiatowej w Stryju, z grupy gmin miejskich 
(miasto Stryj), na dzień 25 lutego b. r., nie 
przyszedł do skutku, przeto rozpisany został 
ponowny wybór uzupełniający jednego członka 
tej Rady z miasta Stryja na dzień 15 kwie­
tnia bieżącego roku. Wybór ten odbędzie 
się w mieście powiatowem, o godzinie i w lo- 
kalnościach, wskazanych w kartach legi ty ma- 
cyjnych, które doręczy wyborcom c. k. staro­
stwo.

—  Z powodu nadchodzącej rocznicy 
otwarcia sklepu „Pierwszego towarzystwa robo­
tników krawieckich, Praca,“ we Lwowie, uchwa­
liła rada zawiadowcza zamówić mszę św. w ko­
ściele 00. Bernardynów na 13 b. m. o godzi­
nie 8 rano, na którą też pp. członków towa­
rzystwa zaprasza, aby wspólnemi modły po­
dziękować Panu Bogu za szczęśliwe przebycie 
pierwszego a najtrudniejszego roku i nadal się 
oddać Jego opiece.

—  Z galic. Towarzstwa muzycznego. W 
piątek, dnia 13 b. m. odbędzie się w sali to­
warzystwa (gmach teatralny) pod przewodni­
ctwem dyrygenta koncertów, pana Jana Galla, 
pierwszy wieczorek muzykalny. Program: 1.
Brahms. Kwartet fortepianowy (g - moll) ode­
grają p p : dr. Tchórznicki, Wolfsthal, Kozło­
wski i Malinowski. 2. Żeleński, a) „Tęsknota 
za zimą" ; b) „Jarueha“ odśpiewa pan K. 3. 
Grieg. Suita na fortepian op. 40 z czasów Hol- 
berga (1684—1755), a) Preludium; b) Sara 
banda; c) Gaootte ; d) Air; e) Rigaudon, odegra dr. 
Tchórznicki, 4. Lassen. Pieśń na dwa głosy 
damskie, odśpiewają panny P i S. 5. Żeleński. 
Waryacye na kwartet smyczkowy (g - moll), o 
degrają pp. Wolfsthal, Słomkówski, Kozłowski, 
Wollmann, 6. Reichel. O Roma nobilis\ chór 
mięszany. Początek o godzinie siódmej wieczór. 
Bilety na pierwszy wieczorek są do nabycia w 
księgarni pp. Seyfartba i Czajkowskiego, a w 
dzień wieczorku przy kasie. Ponieważ abona­
ment z pierwszym wieczorkiem ustaje, zarząd 
uprasza o odebranie zamówionych biletów.

—  W kasynie m iejskiein odbędzie 
się w sobotę, dnia 14 b. m., zamiast zapowie­
dzianego programem odczytu naukowego, przed­
stawienie magiczne, wykonane przez panów Ja­
godzińskiego i Roczniaka ; poczem nastąpi przed­
stawienie amatorskie. Odegrany będzie obrazek 
sceniczny ze śpiewami w 2 odsłonach Pan  
Ueliodor, ułożony przez Maryana Signio. Po­
czątek o godzinie wpół do 8 wieczór. Lista 
otwarta. Bilety wydawane będą w sobotę do go­
dziny 4 po południu.

—  Repcrtoar teatralny. Dzisiaj, we 
środę, 11 b. m., Kean, komedya w 5 aktach 
Dumasa. — Jutro, we czwartek, 12 b. m., 
Praw da  opera w 4 aktach Yerdiego, z panną 
Billoni w tytułowej partyi. Alfreda odśpiewa 
po raz p'°rwszy p. Floryański. — W. piątek, 
13 b. m., po raz szósty, Mąź z grzeczności, ko­
medya w 3 aktach pp. Abrahamowicza i Ru­
szkowskiego, ze zmienioną obsadą, mianowicie: 
rolę Barbary odegra pani Aszpergerowa, Klo-

tyldy pani German, Dyonizego Kapenilewicza p. 
Wojdałowicz, Forysica p. Wysocki. — W so­
botę, 14 b. m., na dochód Henryka Rubirato 
Afrylw.nl:a, opera w 5 aktach Mayerbeera. — 
W niedzielę, 15 b. m., Boccacio, opera komi­
czna w 3 aktach Souppe’ego. — W poniedzia­
łek, 16 b. m., na dochód Władysława Wojda- 
łowicza po raz pierwszy Wieczór trzech Króli, 
komedya w 5 aktach Szekspira.

— Śm iertelność we Lwowie. W 8 
tygodniu roku bieżącego, mianowicie od dnia 15 
do 21 lutego włącznie, umarło w mie­
ście naszem osób płci męskiej 53, płci żeńskiej 
38, razem 91, czyli o 17 mniej niż w po­
przednim tygodniu. Średnia dzienna śmiertel­
ność wynosiła 13, śmiertelność roczna 40 4 
na 1.000 mieszkańców. Z ogólnej liczby zmarłych 
w owym tygodniu przypadało na śródmieście 6, 
na I dzielnicę 10, na II dzielnicę 16, na III dziel­
nicę 13 na IV dzielnicę 8, na szpitale 38. 
Śmiertelnych wypadków gruźlicy było 24, za­
palenia przewodu oddechowego 12, ospy 10, 
płonicy 2. durzycy brzusznej 1 i t. d.

=  Zapiski policyjne. Skradziono p. 
Joannie W., z otwartej kuchni, w ostatnich 
dwóch tygodniach, dwie łyżki srebrne, znaczone 
M. W , wartości 20 zł.; p. Julianowi J. bron- 
zowy surdut z ciemną podszewką i z białą chu­
steczką o czerwonych brzegach, wartości 10 zł., 
z kawiarni przy ulicy Ormiańskiej. — Zgu­
biono : sześcio-strzałowy rewolwer lankastrowy, 
znaczony na rączce literami N. K., z żółtym 
skórzanym futeralikiem i z 10 nabojami, war 
tości 45 zł.; p. A Korner parę srebrnych kól- 
czyków, dyamencikami wysadzanych, wartości
8 zł., i 6 pereł, wartości 4 zł. -  Zakwestyo- 
nowano dużą lampę naftową, bez postumencika, 
z cylindrem, stanowiącym zarazem umbrelkę. — 
Znaleziono : czarny pugilaresik z żółtą skórkową 
opaską; dwie kartki zakładu zastawniczego i 
kredytowego: jedna na srebrny zegarek za 2 zł. 
50 ct., z 9 b. m. 1. 6.161, a druga 1. 93.225 
na srebrny zegarek z łańcuszkiem, 1 paździer­
nika 1884 r., za 6 zł. zastawiony; srebrny łań­
cuszek z takimżo kluczykiem do zegarka, na 
ulicy Teatralnej; kartki zastawnicze, a to : banku 
ruskiego zjjduia 21 lutego 1 59.684, na zegarek 
za 4 zł., a drugą zakładu zast. i kred. z dnia 
31 grudnia z. r. 1. 2.169 na tales, za 5 zł. 
zastawiony; zarękawek czarny imitacyi baran­
ków z białą chusteczką znaczoną K. M.

— Pani K rystyna N ilson , słynna 
śpiewaczka, obchodziła w tych dniach 2-5-letni 
jubileusz swojego zawodu scenicznego.

— Znakomity chemik, tajny radca 
prof. Bunsen w Heidelberdze, niebezpiecznie 
zachorował na różę w twarzy. Bunsen liczy 
lat 75'.

—  Sprawca zamachu morderczego na 
pułkownikajSedlmayera, sierżant Łopatyński, dnia
9 b. m. skazany został przez sąd wojenny 
w Ołomuńcu na karę śmierci.

—  Wielką powodzią, skutkiem rozto­
pów wiosennych, nawiedzona jest od kilku dni 
okolica miejscowości kąpielowej D rny na Bu­
kowinie. Komunikacya, zwłaszcza z Siedmio­
grodem przerwana. — Pod Marmarosz na Wę­
grzech Cisa wystąpiła z łożyska i zalała drogi 
tak, że przystęp do wspomnianego miasta jest 
niemożliwy.

— W kopalni karwińskiej pracują 
bez przerwy dalej nad wydobywaniem zwłok 
biednych ofiar z podziemia. Właściciel kopalni, 
hr. Henryk Lariseb, przybył tam w poniedzia­
łek i ofiarował na razie 5.000 zł. wsparcia dla 
osieroconych rodzin.

— Silną detonacyę usłyszano dnia 8 
b. m. około godziny 8 wieczorom na Stradomiu 
w Krakowie. Powstała ona, jak stwierdzono, 
skutkiem wjechania wozu tramwajowego na ślepy 
nabój karabinowy, podrzucony na torze kolei 
konnej. Sprawcy niewczesnego figla nie zdołano 
wyśledzić.

—  Pożar. Depesza z Bremy dnia 9 b. m. 
donosi : Część gmachów młynu firmy „Nielsen 
& Comp“, od godziny 4 po południu stoi w pło­
mieniach. Pożar jest bardzo gwałtowny, nie 
tracą wszelako nadziei zlokalizowania go.

—  Skarb. Jak się dowiaduje K. W. 
w dobrach Nakle, w gubernii lubelskiej, znale­
ziono w tych dniach papiery, według których 
we wskazanem miejscu ma być zamurowany 
skarbiec dawnych właścicieli tychże dóbrhr. B.. 
a mianowicie srebrna waza z 10 tysiącami du­
katów. Właściciel dóbr p. Z. waha się z roz­
poczęciem poszukiwań, gdyż mur w miejscu 
wskazanem jest tego rodzaju, że z rozwaleniem 
go mogłoby nastąpić osłabienie lub zwalenie 
kilkn ścian.

— Trzęsienia w H iszpanii. Z Ma­
drytu dnia 28 lutego donoszą : Wczoraj znów 
dwa silne trzęsienia dały śię uczuć w prowin- 
cyach Granada: i Malaga. W miastach Loja i 
Malaga zawaliło się kilka domów. Ludność 
znowu obozuje w polu. Według urzędowych ze­
stawień, skutkiem trzęsień grudniowych w je­
dnej prowincyi Granadzie zostało 3.346 domów 
zniszczonych do szczętu, a 2.138 mocno uszko­
dzonych. Ofiar w ludziach było: 690 zabitych 
i 1.178 rannych.

— Kwartalnik żałobny. Pod tym 
tytułem zamierza podobno pewien nakładca war­
szawski wydawać oryginalne bezwątpienia cza­
sopismo, które wychodząc raz na trzy miesiące 
byłoby poświęcone wyłącznie umarłym.

OSTATNIA POCZTA
Na przedwczorajszem posłuchaniu miał 

zaszczyt przedstawić się N aj j .  P a n u  no ­
wy arcybiskup lwowski ksiądz M o r a w s k i .

Do s t o ł u  c e s a r s k i e g o  został w 
poniedziałek zaproszony pomiędzy innymi 
hr. Stanisław M i c h a ł o w s k i .

Z A m s t e r d a m u  donoszą, że N aj j .  
P a n i  cieszy się najlepszem zdrowiem, a 
kuraeya wydaje najpomyślniejsze rezultaty. 
Monarchini odbyła już na yachcie Santa 
Cecilia dwie wycieczkie morskie. Dnia 3 
kwietnia przybędzie Najj. Pani do Heide l­
bergu i zabawi tutaj do końca kwietnia. 
N a j  d. A r  c y k s i  ę ż n i  cz  k a \”V a l e r y  a 
uda się do Heidelbergu 28 lub 29 b, m.

N a j d .  C e s a r z e w i c z o w s t w o  o- 
puścili przedwczoraj Damaszek i wyjechali 
do Makri (miasto portowe morza egejskie­
go). Ponieważ Ich Ces. Wysokości zamie­
rzają zwiedzić kilka wysp, pomiędzy temi 
Rodus, przeto dopiero dnia 15 b. m. zawi­
tają do Pireusu. Pobyt w G-reeyi p trwa 
dni cztery. Dnia 20 lub 21 b m. przybędą 
Dostojni Podróżni do Kotara, dokąd na Ich 
powitanie pospieszy namiestnik Dalmacyi, 
generał Jowanowic.

U ministra spraw zagranicznych hr. 
K a l n o k y e g o  odbył się dnia 8 b. m. o- 
b i a d, w którym wzięło udział wielu dy­
gnitarzy i dam świata arystokratycznego.

Na wczorajszem posiedzeniu I z b y  
d e p u t o w a n y c h  w dalszym ciągu dy- 
skusyi szczegółowej nad budżetem "przy ty ­
tule „fandusz religijny" uskarżał się dep. 
M e n g e r, że w niektórych niemieckich oko­
licach Szląska probostwa udzielane bywają 
Słowianom, ganił zbyt wielką liczbę kapi­
tuł biskupich w Dalmacyi i kosztowność 
administracyi dóbr, do funduszu religijne 
go należących.

Dep. K o w a l s k i  protestował prze­
ciw narzucaniu jgrecko-katolickiej! ludności 
kalendarza gregoryańskiego. Rusini nie we­
zmą udziału w środkach, do tego służyć 
mających, a b  zajmować będą przeciw te­
mu odporne stanowisko ; sfery ruskie wnio­
sły też już w tej mierze protest do stolicy 
papieskiej.

Dep. P f l t i g ł  stanął w obronie admi­
nistracyi dóbr funduszu religijnego, zazna­
czył prawa Kościoła do funduszu religijne­
go i dał pogląd na jego powstanie.

Budżet ministerstwa wyznań z trze­
ma rezolucyami komisyi został przyjęty.

Przy tytule „szkoły wyższe" wykazy­
wał dep. K r a u s ,  że niemieckie uniwersy­
tety w Austryi upadają, ponieważ rząd nie 
dostarcza im potrzebnych środków, oma­
wiał stan bibliotek uniwersyteckich w Au­
stryi, a specyalnie niedostatki biblioteki u- 
niwersytetu wiedeńskiego.

Odpowiedź p. M i n i s t r a  w y z n a ń  
i o ś w i e c e n i a  b a r o n a  C o n r a d a  na 
powyższe zarzuty, niemniej dalszy przebieg 
wczorajszego posiedzenia streszcza dzisiej­
sza depesza wiedeńska.

Prc~.se p isze: Do rozpraw w Izbie de­
putowanych wdziera się od pewnego czasu 
w sposób zuchwały i tamujący dyskusję 
n o w y  c z y n n i k , tak zwana d r u g a  g a-
l e r y a .  Niema dnia, aby galerya ta nie
witała przemówienia jednego mówcy salwą 
oklasków, innego zaś skandalicznem syka­
niem ; przyszło już nawet do tego, że pa­
nowie z galeryi ośmielają się mięszać bez
ceremonii do dyskusyi. Nie ma nic bar 
dziej ubliżającego powadze Izby, jak gdy 
w sali odzywają się takie g ło sy , jednym 
moweom udzielające pochwał, a drugim 
nagany, które to wybuchy zadowolenia lub 
niechęci przesyłane są pod adresem pojedyn­
czych deputowanych. I któż są ci ludzie, 
którzy w tak skandaliczny sposób przery­
wają tok obrad? Może obywatele wiedeń­
scy, wyborcy, osoby opłacające podatki? 
Boże uchowaj! Druga galerya ma swoją 
stałą publiczność, która nigdy się nie 
zmienia i składa się z niedorostków i pró­
żniaków, szukających wrażeń w parlamen­
cie i spieszących na galeryę dla zabicia 
czasu I takie to towarzystwo ma mieć 
prawo teroryzowania posłów? W Anglii 
publiczność, przysłuchująca się obradom, 
zachowuje się jakby w kościele, a nie zda­
rzyło się tam, aby ktokolwiek ze słucha­
czy nu galeryach ośmielił się przerywać 
mowey. Taki sam nastrój uroczysty panuje 
także w parlamencie niemieckim, węgier­
skim i innych. Daremne były dotychczas 
zabiegi czcigodnego prezydenta dr. Smolki, 
aby zaradzić podobnym nadużyciom, a ubo­
lewać tylko należy, iż niektórzy deputowa­

ni uważają za potrzebne popierać podobną 
postawę galeryi. I tak na ostatniem posie­
dzeniu deputowany Russ, gdy prezydent 
zganił galeryę z powodu sykania, zawołał: 
„To my sykali", czem wziął w obronę nie­
sforną publiczność. Takiem postępowaniem 
podkopuje się tylko powagę prezydenta i 
godność Izby".

Przedwczoraj zebrała się w Wiedniu 
w gmachu ministerstwa oświaty k o m i s y a  
c e n t r a l n a  d l a  s z k ó ł  p r z e m y s ł o ­
w y c h .  Zebranych powitał szef sekcyi F id­
ler przemową, w której podniósł, iż zeszło­
roczne obrady komisyi centralnej dostar­
czyły tak obfitego materyału, iż dla ich 
załatwienia i wykonania ministerstwo po­
trzebowało przeszło cały rok czasu. Na po­
rządku dziennym obecnych narad znajduje 
się pomiędzy in n em i: referat o organizacyi 
ogólnych szkół rękodzielniczych, o budżecie 
dla oświaty przemysłowej, o organizacyi in- 
spekcyi w szkołach przemysłowych, o in- 
spekcyi fachowej w szkołach handlowych,
0 s t a n i  e s zk o ł y  p r z e m y s ł o w e j  w 
K r a k o w i e ,  o kwestyi urządzenia pań­
stwowych szkół przemysłowych we Lwowie
1 Krakowie i wiele innych. Jako referent 
urzęduje radca sekcyjny, baron Dumreicher.

Przedmiotem przedwczorajszej dysku­
syi była sprawa organizacyi ogólnych szkół 
rękodzielniczych. Baron Dumreicher rozwi­
ja ł  znaczenie i zadanie tej nowej katego- 
ryi szkół przemysłowych, kładąc nacisk, iż 
takowa ma na celu wypełnienie wielkich 
luk na polu oświaty przemysłowej. W ob­
radach, które wywiązały się nad tym przed­
miotem, zabierali głos pomiędzy innymi ks. 
C z a r t o r y s k i ,  hr.  D z i e d u s z y c k i  i 
dr. W e i g e l  z Krakowa, a wszyscy mówcy 
uznali potrzebę utworzenia podobnych za­
kładów i podnosili ich znaczenie nietylko 
ze względów pedagogicznych, lecz przemy­
słowych i socyalno politycznych.

Dekretem króla Wilhelma, se jm  p r o ­
w i n c j o n a l n y  d l a  W.  K s i ę s t w a  P o ­
z n a ń s k i e g o  został zwołany na >2 kwie­
tnia do Poznania. Król mianował przytem 
naczelnego prezesa , rzeczywistego tajnego 
radcę 6  u e n t h  e r a  w Poznaniu, królewskim 
komisarzem, landrata i starostę zamkowego 
bar. Unruhe w Babimoście z Wolsztyna m ar­
szałkiem, a właściciela dóbr rycerskich hr. 
Franciszka Kwileckiego z Kobelnik zastępcą 
marszałka tegoż sejmu prowincyonalnego.

Prawit. Wiestnik zamieszcza najwyżej 
zatwierdzone rozporządzenie o ustanowieniu 
p o s a d  a g e n t ó w  k o n s u l a r n y c h  w 
K r ó l e w c u  i T o r u n i u .

Projekt p o d w y ż s z e n i a  c ł a  od przy­
wożonego z zagranicy do Rossyi żelaza w 
najlepszych gatunkach , ostatecznie już zo 
stał opracowany i niebawem przedstawiony 
będzie radzie państwa.

Wiener Ztg. donosi, iż r z ą d  r u m u ń ­
s k i  postanowił wypowiedzieć t r a k t a t  h a n ­
d l o w y  z A u s t r o - W ę g r a m i .

Z B e l g r a d u  telegrafują do Pol. Corr., 
iż, z okazyi rocznicy proklamowania Serbii 
królestwem, k r ó l  M i l a n  u ł a s k a w i ł  u- 
c z e s t n i k ó w  o s t a t n i e g o  p o w s t a n i a  
n a d  Ti  m o k i e m.  Z pod łaski wyjęto tyl­
ko te osoby, które przed powstaniem pia­
stowały stopnie wojskowe w inilicyi, i te, 
które zbiegły za granicę.

Pol. Corr. donosi dalej : Przed kilko­
ma dniami zwołał Risticz n a  k o n f e r e n -  
c y ę  do  B e l g r a d u  wybitniejszych człon­
ków swej partyi, którzy na kilkogodzinnem 
posiedzeniu obradowali nad tem, jakby wpły­
nąć na zmianę zapatrywań w urzędowych i 
panslawistycznych sferach rossyjskich, któ­
re ponownie oświadczyły się przeciw utopii 
związku bałkańskiego. Konferencya posta­
nowiła wystosować pismo do Katkowa i 
Ignatiewa, aby się zapewnić, czy zapatry­
wania w decydujących sferach rossyjskich 
nie uległy zmianie; dopiero później da się 
ocenić, o ile będzie można liczyć na po­
parcie idei związku bałkańskiego w innych 
krajach bałkańskich.

Według doniesień z Paryża, przygoto­
wał p. Ferry, jako minister spraw zagrani­
cznych, ogłoszenie nowej księgi żółtej z do­
kumentami dyplomatycznemi, które wynikły 
z ogłoszenia przez rząd francuski ryżu za 
kontrabandę wojenną. W księdze tej zna j­
dzie się także nota Anglii w tej sprawie i 
odpowiedź na nią Francyi.

Dzienniki paryskie donoszą, że załoga 
francuska Tuyen-Kwangu która wytrzymała 
ośmnastodniowe natarczywe oblężenie pod 
dowództwem półkownika Domine, wynosiła 
ogółem 592 żołnierzy. Trzecia część czyn­
nej w walce załogi odniosła rany, ale w o- 
bronie mimo to i ci ranni brali udział.
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Ferdynand Lesseps, który z okazji n a ­

dania jego imienia jednemu z przybrzeży 
w Rouen miał mowę, wspomniał między 
innemi, że armię angielską w Sudanie cze 
ka ten sam los co Gordona, a dalej nad­
mienił: „Czuję się niewymownie szczęśli­
wym, żem spełnił mój obowiązek, starając 
się skłonić rząd francuski do zaniechania 
interwencyi w Egipcie. Dziś my bylibyśmy 
doznali klęski i zapłacili koszta. Niedawno 
rzekł do mnie p. Freycinet: Oszczędziłeś 
mi pan jednego błędu. Miał on racyę, a wy­
znanie to mocno mnie uradowało". Przeciw 
tym twierdzeniom Lessepsa występuje Jour­
nal des Debats i mniema, iż tylko rezygna- 
cya Francyi, która jednak jest winą Izby a 
nie p. Freycineta, tudzież zdumiewające 
niedoświadczenie rządu angielskiego, uczy­
niło z kwestyi egipskiej wypadek pierwszo­
rzędnej wagi w Europie.

Dochody z podatków pośrednich we 
Francyi, za miesiąc luty, przedstawiają w 
porównaniu z rokiem przeszłym znaczny 
niedobór Wynosiły one w tym roku nie 
całych cztery miliony, gdy w r. 1884 wy­
nosiły 5,642.000 fr.

Z Rzymu otrzymała Pol. Gorr. zaprze­
czenie ze źródła półurzędowego o pogło­
skach angielskiej Mornmg Post, która gło­
siła o domniemanem niezadowoleniu Rossyi 
z powodu obsadzenia Massouy. Morn. Post 
nadmieniła także o zamiarze Rossyi zaję­
cia owej pozycyi. Z kół rządowych włoskich 
zapewniają, że obie te pogłoski są zupełnie 
bezpodstawne.

Według Pol. Corr. statek włoski A- 
madeofektóry wiezie uzupełnienie dla pier­
wszej wyprawy zbrojnej nad morzem Czer- 
wonem, zostaje pod dowództwem kapitana 
Manciniege, syna ministra spraw zagrani­
cznych.

Londoner Allg. Corcspondenz donosząc
0 pierwszych krokach rządów angielskiego
1 włoskiego w sprawie kooperacyi włoskiej 
w Sudanie, dodaje : Po upadku Chartumu 
zaniechano na jakiś czas rokowań, podjęto 
je wszakże obecnie na nowo. Jak się do­
wiadujemy, rząd włoski, pomimo, że i teraz 
życzy sobie udziału w wyprawie sudańskiej, 
nie chce jednak stanowczo przyjmować 
zobowiązań inaczej, jak  pod warunkiem, 
by ułożone one zostały i zatwierdzone jako 
formalny traktat przez obydwa parlamenty.

Z widowni boju w Sudanie donoszą 
do Londynu, że główna kwatera przenie 
siona wprawdzie będzie do Dongoli, ale 
główne siły wojsk angielskich pozostaną w 
Korti. Wojska egipskie mają być wzmocnio­
ne jedną kolumną angielską i obsadzić Me- 
rawi. Utworzone zostaną dwie ruchome ko­
lumny, gotowe w każdej chwili wyruszyć. 
Jedna składać się ma z brygady Dormera 
o trzech batalionach piechoty, jednej ko­
lumny huzarów i czterech dział i zajmie 
obóz niedaleko Debbeh, druga zaś pod do 
wództwem generała Brackenbury, zająć ma 
pozycyę pomiędzy Debbeh a Handak. Dla 
Wojsk mają być zbudowane chaty z gliny i 
oczeretów, gdyż w lecie upał w namiotach 
jest nie do zniesienia.

Otrzymane w Londynie wiadomości 
z Kairu o zatargach pomiędzy ludnością 
krajową egipską a wojskiem angielskiem, 
powitano z wielkiemi obawami. Powszechne 
jest mniemanie, że stan umysłów w dol­
nym Egipcie wzburzony został postępami 
zwycięzkiemi Mahdiego. Objawy rokoszu 
wśród ludności egipskiej ponawiają się, a 
pomiędzy rolnikami wyrabia się przekona­
nie, że wkrótce już nadciągnie Mahdi, aże- 
by wypędzić z kraju wojska niewiernych. 
Nowsze wiadomości z Egiptu nie zwiastują 
także nic pomyślnego, gdyż generał Wol- 
seley postanowił cofnąć się aż do Wady 
Halfa, a zatem opuścić zupełnie Sudan. 
Nie idzie już podobno o utrzymanie pozy- 
cyj w Nubii i Sudanie, ale o niedopuszcze­
nie niebezpiecznego ruchu w samym Egip- 

(I cie.

P _ Wiedeń, 11 m arca. W dalszym  
° i |g u  w czorajszych obrad I z b y  de-  

1 l u t o w a n y c h  (patrz Ost. Pocztą) 
v M inister w yznań i ośw iecenia za- 

16Wnil, w obec wywodów dep K rausa, 
uw zględni jego uw agi co do po- 

ć ^Uożenia personalu  bibliotek uniw er- 
. R e c k ic h  i zakładania katalogów, i że 
' ^lerow nictw o w iedeńskiej biblioteki 

^ iw ersy teck ie j, w  którem  dokony- 
j uj |  się obecnie zmiany, zostanie z 
j ^ n o ś c i ą  poruczone osobom , które 
. ^dzielonych wskazówek skorzystają 

zakładaniu katalogów . Zarzut, iż 
, niekiedy rychlej uw zględnia ży­

czenia innych narodow ości, niż po­
trzeby Insbruku lub innych un iw er­
sytetów  krajów  niem ieckich, je s t ty l­
ko wynikiem  niechęci pewnej części 
Izby dla rządu, i znajduje w łaśnie w y­
raz w w ycieczkach przeciw  m in ister­
stw u oświaty. P. M inister pow itał z 
radością  inicyatyw ę w spraw ie roz­
szerzenia agend centralnej kom isyi 
statystycznej, niem niej podniesienie 
konieczności w iększych w ydatków  na 
potrzeby artystyczne, uw zględni też 
ile możności odnośne życzenia. Przy 
tern jednak  p. M inister zw raca uw a­
gę na charakterystyczny objaw, iż 
przy obradach nad budżetem  ośw iaty 
rok rocznie dom agają się we w szyst­
kich kierunkach w iększych wydatków, 
zapom inając rów nocześnie o stronie 
finansowej. Godnem je s t dalej uwagi, 
iż w łaśnie pole oświaty, które, jako 
pośw ięcone skarbom  duchowym , naj­
mniej kwalifikuje się do sporów  na­
rodow ościow ych, byw a w idownią naj­
gorętszych  zapasów i szczególniejszej 
działalności ze strony niektórych po­
słów. P. M inister ośw iadczył dalej, że 
w czasie spraw ow ania swojego urzę­
du nigdy nie czu ł, nie mówił i nie 
działał inaczej, jak  w mowie austrya- 
ckiej, i że takow a je s t w łaśnie mową 
rów nego praw a dla w szystkich. Z ga­
dza się z tern z dep. W urm brandem , 
iż rów ne należy się tylko rów nie go ­
dnem u i m usi też oświadczyć, że tak 
on ja k  cały  rząd podziela zapa tryw a­
nia dep. W urm branda, iż żaden rząd 
nie byłby w stanie spraw ow ać na czas 
dłuższy w ładzy bez Niemców. Deput. 
W urm brand widocznie źle zrozum iał 
odnośne słow a p. M inistra skarbu, 
które były zaadresow ane nie do Niem­
ców austryackich, lecz do lewicy tej 
Izby i odnosiły się do sposobu, w ja ­
ki stronnictw o to niekiedy p rzyw ła­
szcza sobie reprezentacyę Niemców 
w A ustryi. P. M inister oświadczył da­
lej, iż poruszone przez dep. W ildaue- 
ra  i w ytknięte przez niego w adliwo­
ści na uniw ersy tecie w  Inszbruku, 
nie m ogły dotychczas być zupełnie 
uchylone, jedynie tylko z powodów n a­
tu ry  finansowej. P. M inister zapow ie­
dział dalszą w tym kierunku pomoc. 
Wobec wywodów dep. Adamka, pod­
niósł mówca, iż nie kieruje się nigdy 
innym  duchem , jak  duchem  ustaw y 
Co się tyczy zażaleń z powodu prze­
ciążenia gim nazyalistów , to skarg i te­
go rodzaju pojaw iają się w  innych 
także państw ach. Z resztą w prze­
szłym  roku nastąpiło  już w  tym  kie­
runku  zmniejszenie przeciążenia, n a ­
w et w szczegółach nauk hum anistjm z- 
nych. Na zarzuty  dep. B eera uczynił 
p. M inister uw agę, że nie żywi dla 
żadnej narodow ości w iększych lub 
m niejszych sym patyj, to zaś nie je st 
s łab o śń ą , lecz narodow a bezstronno-

r  Łscią, z której je s t dum nym  (oklaski po 
prawicy).

Dep. G r e g r  podniósł n iedosta­
tki czeskiego un iw ersy tetu  w  Pradze 
i porów nyw ał urządzenie jego  z do- 
skonałem i urządzeniam i na uniw er-o
sytecie niem ieckim  w Pradze, prze- 
dew szystkiem  zaś na wydziale m edy­
cznym. Mówca zw rócił się przeciw  
bezustannym  z a rz u to m , czynionym 
Czechom z powodu, iż są rzekomo 
nienasyceni, gdy tym czasem  najwyż­
szy ich zakład naukowy m usi obywać 
się bez tego, co je s t najniezbędniej- 
szem. W szystkie ludy powinny do­
znaw ać jednakow ego poparcia na polu 
sztuki i um iejętności (brawo po pra­
wicy).

Dep. L u s t k a n d l  ośw iadcza, 
iż skarg i poprzedniego mówcy są 
nieuzasadnione. Mówca przem aw iał 
za tern, aby studya klasyczne w gi- 
m nazyaeh nie były zepchnięte poniżej 
dotychczasow ego poziomu i aby 
egzam ina dojrzałości nie zostały znie­
sione. Mówca w yraża w  końcu ży­
czenie, aby w A ustryi z taką sam ą 
pieczołow itością otaczano studya un i­

w ersyteckie, jak  to się dzieje w  Niem­
czech.

D eputow any ksiądz G r  e u t e r  
om aw iał zeszłoroczne oświadczenie 
profesorów  uniw ersy tetu  w iedeńskie­
go przeciw  zarzutow i lekkom yślności, 
przypom inał zajścia, jakie m iały m iej­
sce roku zeszłego, a które wskazują, 
iż w  życiu un iw ersy tetu  wiedeńskiego 
zachodzą godne pożałow ania objaw y; 
krytykow ał stosunki na tym  un iw er­
sy tecie , a przedew szystkiem  podnosił 
w ielką liczbę sem ickich profesorów  i 
docentów , nie zostającą w należytym  
stosunku z profesoram i i docentam i 
innych wyznań, położył nacisk  na 
potrzebę reform y ustaw y u n iw ersy ­
teckiej, polemizował przeciw  niektó­
rym  w ywodom  deputow anego Wil- 
d au e ra , przyczem  jednak poparł jego 
rezolucyę w spraw ie un iw ersy tetu  
insbruckiego. W końcu ośw iadczył 
deputow any G reuter, iż on i jego 
przyjaciele polityczni p ragną  u trzy ­
m ać solidarność z frakcyam i praw i­
cy. —  Tu prezydent zam knął obra­
dy. D eputow any Suess uczynił w nio­
sek o podjęcie na  nowo dyskusyi, 
aby m ógł odpowiedzieć bezzwłocznie 
deputowanem u G reuterow i. W niosek 
ten Izba odrzuciła. T ytuł „un iw ersy­
te ty  “ w raz z wniesionem i 11 rezolu- 
cyam i został przyjęty. —  Najbliższe 
posiedzenie zapowiedziano na dzień 
dzisiejszy.

W ie d e ń ,  11 m arca. Wiener Ztg. 
ogłasza n o w  e 1 ę d o  u s t a w y  p r z e ­
m y s ł o w e j .

P e s* t, 11 m arca. (Tel. pryw.) 
W ładysław  Tisza i inni członkowie 
w ydziału peszteńskiego s t o w a r z y ­
s z e n i a  h o n w e d ó w  oświadczyli, 
iż pod tym  tylko w arunkiem  przyjm ą 
ponownie złożone m andaty , jeśli sto­
w arzyszenie odwoła sw oją uchw ałę 
w ydaną przeciw  Górgeyowi. Stow a­
rzyszenie honwedów nie przychyliło 
się do tego w arunku, w ybrało  jednak  
poprzedni zarząd,"pragnąc tym  sposo­
bem dać mu dowód swojego zaufania.

B e r l i n , 11 m arca. Nordd. Allg. 
Ztg  p isz e : Granville jak  najsłuszniej 
chciał powiedzieć w jednym  ustępie 
swojej mowy, że, po bom bardow aniu 
A leksandryi, Niemcy w yraziły  życze­
nie, iż A nglia w ystąpi w Egipcie ja ­
ko negotiorum gestor in teresantów  eu­
ropejskich, że u trzym a porządek, bę­
dzie adm inistrow ała prawidłow o i do­
brze finansam i a to w imieniu su łta ­
na i pod jego powagą. W tym  też 
tylko duchu ks. B irm arck  w yraził się 
w r. 1883 w obec Anglii, a zupełną 
je s t praw dą, iż w  poufnych rozm o­
w ach i w urzędowem  oświadczeniu, 
złożonem w  styczniu b. r., ośw iadczył 
ks. kanclerz, że Niem cy w pełnem  
zaufaniu zgadzają się na to - rby An­
glia reprezentow ała intere&a E uropy 
w Egipcie.

Berlin, 11 m arca. (Tel. pryw.) 
W edług zapew nienia tu tejszych dzien­
ników, hr. H erbert B i s m a r  c k  przy­
w ieść ma z sobą propozycye Anglii 
dla porozum ienia we w szystkich spor­
nych kw estyach kolonialnych, p rze­
dewszystkiem  odnoszących się do 
W ik to ry i, Nowej Gwinei i wysp au- 
stralskich.

B r u n ś w ik ,  11 m arca. M inister 
Goertz zaw iadom ił przy otw arciu  se j­
m u krajow ego, że od zam knięcia po­
przedniej sesyi nie czyniono u rządu 
krajow ego żadnych kroków celem wy­
jaśn ien ia  położenia co do następstw a 
tronu. Czy inne jakie podejmowano 
kroki, o tern rząd  krajow y nie może 
podać żadnej wiadom ości.

P a r y ż ,  11 m arca. Izba poselska 
ukończyła obrady nad budżetem  w y­
znaniowym , odrzucając, mimo pro te­
stów m inisterstw a, praw ie w szystkie 
przez senat w staw ione pozycye.

Paryż, 11 m arca. W edług Ag. 
R a m s, doniesienia z Londynu uzasa­
dniają przypuszczenie, że pomiędzy 
Niem cami a Anglią osiągnięto w spra- 
w achkoloniałnychporozum ienie. W  sku­

tek tego nastąp i bezpośrednio podpi­
sanie trak ta tu  finansowego w kw estyi 
egipskiej.

Rzym, 11 m arca. W Izbie po­
selskiej zapowiedziano interpelacyę n a­
stępującej tre śc i: Ozy m inister spraw  
zew nętrznych uważa, iż nadeszła chw i­
la, ażeby poczynić w yjaśnienia o ak- 
cyi zbrojnej i okupacyi W łoch na w y­
brzeżach m orza Czerwonego ? Zażąda­
no dalej wyjaśnień o kolonialno-poli- 
tycznej działalności rządu  nad morzem 
Czerwonem, o stosunkach z Anglią, 
tudzież o kierunku polityki rządu i 
stosunku względem  m ocarstw  E uropy 
środkowej i przestrzeganej przez W ło­
chy polityki w stosunkach m iędzyna­
rodow ych. M ancini odpowie w  przy­
szły wtorek, dając w yjaśnienia o tyle, 
o ile one będą możebne bez uszczerbku 
dla in teresu  publicznego..

Rzym, 11 m arca. (Tel. pryw.) 
Doniesienia z B erlina u tw ierdziły  tu ­
tejsze koła w przekonaniu, iż a n- 
g i e l s k o - n i e m i e c k i e  porozu­
m ienie bedzie z k o r z y ś c i ą  d l a  
W ł o c h /

Londyn, 11 m arca. Daily Tele- 
graph-ąwyr&ia, nadzieję, że przyw rócone 
pomiędzy Anglią a Niemcami dobre 
porozum ienie, zmieni się w krótce na 
silniejszy związek. O rgan ten zaleca 
w ysłanie Dilkego jako nadzw yczajne­
go posła do B erlina, ażeby uzupełnić 
dzieło, rozpoczęte przez lo rda Gran- 
ville’a i h r. H erbąrta B ism arcka.

Londyn, 11 m arca. Pall M ail Ga- 
zette d o n o si: W edług nadeszłych wczo - 
raj w ieczór relacyj, posterunki ros- 
syjskie, w ysunięte pod Zulfikar, w y­
konały ruch naprzód i nie je s t nie­
m ożliwością s ta rc ie  się z przedniem i 
posterunkam i w ojsk afgańskich.

Londyn, 11 m arca. W I z b i e  
g m i n  ośw iadczył F itz-M aurice, iż 
d e p e s z a  k s .  B i s m a r c k a  z d. 
5 m aja r. z. nie została w cale dorę­
czoną p. Granvillowi i że takow a zo­
sta ła  dopiero przed dziesięciu dniami 
odczytaną m u poufnie i to tylko w po- 
jedyńczych ustępach. Dalsze kroki 
w tej spraw ie nie oddałyby żadnej 
usług i in teresom  państw owym .

W o b u  I z b a c h  złożono o- 
ś w i a d c z e n i e  r z ą d u  tej treści, iż 
rząd  je s t przekonanym , że z a j ś c i e  
w W i k t o r  i i , co do którego zre­
sztą nie m a dotychczas urzędowego 
potw ierdzenia, nie stanie się powo­
dem żadnych niem iłych zawikłań.

Izba gm in przyjęła powyższe 
oświadczenie hucznem i oklaskam i.

Londyn, 11 m arca. ( I d .  pryw)  
W edług te legram u z K o r t i ,  w Char­
tumie, skutkiem  ogólnego niedostatku, 
m i a ł  w y b u c h n ą ć  r o k o s z .  Mahdi, 
obaw iając się o w łasne życie, cofnął 
się podobno na jedną z w ysp Nilu.

Londyn, 11 m arca  (Tel. pr.)) 
Tutejsze dzienniki donoszą, iż R o s -  
s y a n i e  p o s u n ę l i  s i ę  w A f g a n i ­
s t a n i e  aż do Niholszeny, m iejscow o­
ści, położonej w kierunku południowo- 
zachodnim.

Wiedeń, 11 marca 1885 r., godzina 10 
min. BO, Akcye kredytowe 30-3*40, Anglo- 
Austr. 105'80, Unionbank 74*50, Kolej Karola 
Ludwika 269'—, Południowa 139*80, Renta pa­
pierowa —’—, Galie, listy zastawne • —•— , 
Galicyjskie obligacje indemnizacyjne — , Ga­
licyjski bank rustykalny — •—, Losy z r. 1883 
90*50, Napoleondor 9*79 —, Rubel papierowy 
l*297a- Usposobienie ciche.

Telegram y zbożowe z dnia 10 marca, 
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 8*25 do 
8 50 zł., żyto —•--- do — *— zł., jęczmień 
— ■— do —*— zł., kukurudza —•— do — •— 
zł., owies —'— do —*— zł., okowita per
10.000 litr procent 27*25 do 27*50 zł. Bu d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 kiiogr. (na wiosnę) 8*15. 
do 8*16 zł., rzepak (sierpień—wrzesień —•— 
—•—zł. B e r l i n :  1’szenica żółta (na kwieć, maj.) 
167*50 m , żyto — m., „Spirytus 42 90,
olej rzepakowy 50 30 m. Szczecin: Pszenica 
— *—, rzepik —*— . P a r y ż :  mąki 159 kilogr.

Odpowiedzialny redaktor Adam Kreehowiecki



Do dzisiejszego numeru do 
łaeza sie prospekt na ruskie czasopis­
mo : „Myr” . _____________________ _

P o c i ą g i  / k o l e j o w e
od 20 maja 18S4 

podług zegara lwowskiego 
przychodzą do Lwowa:

Z Krakowa: o godz. 5 min. 36 rano pociąg 
pospieszny, o godz 9 min. 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz 11 min. 83 
przed południem pociąg mięszany.

Z C zern io w iec :  o godz, 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 35 
rano' i o godz. 3 min. 52 po południu, 
pociąg mięszany.

Z Podw ołoezysk na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5 rano i o g 
4 min. 10 po południu pociąg mięszany 

Z Podw ołoezysk na dworzec Podzamcze: 
o godz. 10 min. 13 wieczór pociąg po­
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 42 po południu pociąg 
mięszany.

Pociąg m ięszau y : o godz. 8 min. 59 rano 
ze Stryja, Stanisławowa, Chyrowa, Za­
górza, Zwardonia.

Pociąg osobowy: o godz. 4 min. 37 po po­
łudniu ze Stryja, Stanisławowa, Drohoby-

po południu pociąg mięszany i o godz. 
6 min. 35 rano pociąg mięszany lokalny.

Pociąg m ieszany : o godz. 7mej z rana do
Stryja.

Pociąg osobowy: o godz. 11 min 45 przed 
południem do Stryja, Stanisławowa, Dro 
hobycza, Borysławia, Chyrowa.

Pociąg m ięszany: o godz 7 min. 5 wie­
czór do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, 
Drohobycza, Chyrowa, Zagórza, Zwardonia.

M  ar as.

cza, Borysławia, Chyrowa.
Pociąg m ięszan y : o godz. 1 min 59 w no­

cy z Husiatyna, Stanisławowa, Stryja, 
Drohobycza Borysławia, Chyrowa, Zwar­
donia.

O dchodzą ze L w ow a:

Do Krakowa: o godz. 10 min. 46 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 
rano pociąg osobowy, godz.

IV listf zastawi 

B a n k u  k r a j o w e g o
zabezpieczone w myśl statutu 

na pierwszej połowie w artości hipoteki

mające ustawą przyznane bezpieczeń­
stwo pupilarne 

a nadto jedyne, które posiadają 
gwarancyę krajową Król. Galieyi i 
Lodomoryi wraz z W. ks. Erakowskiem, 

są dziś najkorzystniejszym walorem 
lokacyjnym.

Przy obecnym kursie przynoszą złr. 
4’90 ct. rocznego dochodu od złr. 100 
i premię złr. 8'50 ct. przy wylosowaniu.

Listy te są jedyne w kraju, które 
istnieją także w situsach po złr . 50, 
co ważnem jest dla drobnych kapitalistów.

Listy te są do nabycia we wszyst­
kich kantorach krajowych, Zastępstwach 
Banku krajowego i na giełdzie wiedeńskiej.

(1156 2 -1 0 )

W iadom ość użyteczna. Przypominamy, 
źe WINO CHASSING jest przepisywane przez leka­
rzy od lat 20tu przeciw Itoleściom żołąd k a- 
m ozolnem u 1 trudnem u traw ieniu (dis* 
pepsyi), gastralgii, u t r a c i e  -.li i a .* e  
t y t n .

Znajduje się w głównych' aptekach.

ilito marca o 5h. 57m. 6 
o 18h. 23m„ 0.

W  marcu nastąpi ostatnia kwadra księży11 
8d 8h 30m, 2; nów 6d 7h 13rn, u- pierwsza kff 
dra 23d 6h 59m, 2 ; pełnia 30d 61i 16m, 1.

Księżyc będzie się znajdywać w punkcie # 
ziemnym (Apogeum) 9d‘ lOh, o; w punkcie pń  
ziemnym (Peripeum) 23d lOh, 5.

Równanie czasu będzie przez cały mar* 
dodatnie, wskutek czego zegary zwykłe, wyprzeć* 
będą zegary słoneczne o ilość E . w prawdzi1 
południe.

Średni stan barometru, zredukowany do 
ziomu Adryatyku. jest na marzec dla Lwowa 761 
średnia, temperatura -j-l ‘,8C.

* « i« iew ąlor i<gm e.

L.

S p s u t r s e i k e n l a  
(Z obserwatoryem a. k Dniw«rsvt?ia we Lwowie), 

z dnia 11 marca 1885.
Barometr 739 79mm. przy temp. 0°C. Psycbro- 

metr suchy 1.0*0. Psychrometr wilgotny 2.1 C. 
Pręźność pary 3.4mm. Wilgoć 78 /». Zachmurzenie 
10. W iatr HW4. Ozon 8

Peroperatara powietrza 0.8»R.
Barometr idzie w górę.

Stan barom etru nad poziom morza 766.29mm. 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 5.8*0. 

Najniższa tem peratura w nocy 2 6*0 
dość opadu ruiersoscego o 7 1 2*.j».

obserwatssryiiHj ć. k, Szkoły psSi- 
technicznoj we Lwowie

f  =  49°50’ X — 41°41’ w. =  340™ ,5.
Dla 12 marca 1885 

E. - 9m 49,a53. 0  — 2311 20“  55,1

10 marea 1885 -i “ Oj\ VI
St..£■ +.■<->,-Demi liiroeir. 725,3, *50 60 735
Stan teraottietm  -••uceego 
w st. Oah- -0,7 2,4 -2

Stan 5©rraojxistvc - i;/ otior-zr, 
w st. Oels. -2 .5 2 e - a

Prężność par- -- or-wsotr.r 
w milbnsti. 2.9 3 5 31

Wilgotl: ;ść pcwletes 
der. w */.. 68 92 94

Stan nieba. 5 4 1
Kierunek wiatru. nw. w.
Mhe tviatru. 3 4

maja 
tu tej s 
pod 1 
Bułas 
Jana, 
ny B 
dytots 
ent. t

wadyi

regist

L. 12

Ilość opadu mierzonego do gk 12,®n>6. deszcz, śnid
Najwyższa tern pora, w ciągu dnia ode-wtani 

* +  6„.

Najniższ:- teurnerat' t s  
o 8i . —4 „

w elseu  oćwnrt)

je do 
czeńst 
się eg 
realno 
wedle 
cy Lie 
tniano’ 
10 rai 
kolwie.

złr. 95

Elektryczność powietrza, 
woltów +119

(N. B. 11/3 1 + 5  rd  l»h  w nełrd . de 
w połać. 12 3 1885).

Przy wietrze przeważnie zachodnim i ten*! 
raturze średniej dnia około —1°C., stan nieba i i 

| goć powietrza zmienno, dziś opad wcale nieznaefl 
: jutro pogoda możliwp.
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Cennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej.

L w ów  dnia 10 marca 1885.

1 . Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galic. pn 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 2o0 zł. w. a.

3 .  L i s t .  z a s t .  za 100 zł. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a.

» * pr. w. a.
„ „ „ a  pr. okresowe

Iow. kred. gal. 4 pr. wa.los 41 */, l. 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

„ 5 pr. w. a. ;
„ „ 5  pr. w. a. wy­
losowane z 10 pr. premią . .

Listy dłużne g. Z. kr. wł. dawniej 
6 pr.) 3 pr. w. a. w likwidacyi ■ 

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
-5 prą 27s pr. w. a. w likwidacyi 1

4, /.a pre. kraj. listy zastawne
3  U s t )  d ł o z n e  za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakład dla Gal. 
i Buków. 6 pr. los. w 15 lat. 

4 .  O M lfc i za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 prc. m. k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańsk. (dawn. (5 pr.) 3 pr. wa. 

Obligi komunalne Banku krajo­
wego 5 pr. w. a. I emisyi . 

pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyezki kr. z r. 1883 po 4 1', pr. wa.
5 .  i o s y  m iasta Krakowa

„ Stanisławowa 
6 . M o n e t y .

Dukat h o l e n d e r s k i .....................
Dukat cesarski ...........................
N apoleondor.....................................
P ó łim p ery a ł.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy . .
100 marek niemieckich . . . .
Srebro ................................................
Kupony w s r e b r z e ......................

płacą zadają
walutą austr.

złr. ct. złr. ct.
267 75 271 —
323 50 227 —
284 — 288 -
237 — 242 -

99 70 100 70
91 50 93 -
99 70 100 70
88 30 89 30

101 40 102 40
97 — 98 -

99 — 100 —

58 - 60 —

58 - 60 -
91 25 92 25

102 25 103 25

96 75 97 75
102 75 104 -
oj) 60 91 60
18 — 20 —
22 50 24 50

5 71 5 81
5 74 5 84
9 74 9 84

10 07 10 17
1 54 i 64
1 28 1 30

60 15 60 85

------- — —

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 7 marca 1885.

83.65 83.80
83.65 83.80

1. Dtng państwa. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad ................................
lu ty -s ie rp ień ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze.
s ty e z e ń - l ip ie c .....................................
kw ieeień-październik..........................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4pr.
„ n ■ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
,, „ 1860 po 100 złr. 5 pr.
„ „ 1864 po 100 złr. . . .
„ „ 1864 po 50 z łr ....................

Renty Com. po 42 lir. austr. . . .
L isty zastaw, domen, państw', po 120

złr. 5 prc.................................................
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr,
Renta papierowa 5pr. z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr.

84.10 84.25 
84.20 84.35

129.50 130.25
139.25 139.75
142.25 142.50 
171.75 172.2-5
171.50 172.— 
48.— 45.—

153.— 153.60

99.15 99.30 
109.20 109.40

3 .  O h l l g a c y e  indemn 5 pr. (za 100 zł. m. k.)
Czech .....................................................  106.50 —.—
B u k o w in y ...............................................  102.50 103.25
Galieyi . . • ..........................................  102.50 103.—
Niższej A u s t r y i ............................ ' . . 105.— 106.2-5
S iedm iogrodu ..........................................  102.75 103.25
W ę g ie r ....................................................  103.50 104.—

3 . A k c y e
Bank Auglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 
List. kred. dla handlu po 180 zł. . .
Niższo-austr. tow. eskornt. po 500 zł.
Gal. bauku tup. po 200 zł......................
Gal. bank.d.han. i prz. a 200zł. wpł.40pr. 
Gal. zakł. kred. zieuisk. a 200 zł. 
Bank dla krajów1 koronnych a 300 zł.

wpł. 50 pr..................................
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Aust. Tow. żeglugi par. dno. po 500 zł. m. 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 
Kol. Preszow-Taru. (v?. c.) a 200 zł. . 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Lwnw.-Ozern. kolej po 200 *ł. w. a. war.

109.— 109.50 
303. "5 304 — 
638.— 644.—

. 869 — 871 —

527.— 529.— 
236.50 237.—

2485 2490 
2 6 9 .-  269.50 
224.75 225.25

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 307.— 307.25 
Połud. kol. państw, po "200 zł. w. a. 139.80 140.20 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 181.25 181.75

4 . L i s t y  z a s t a w n e  losowane.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.—
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, pr. w.

złocie w 40 i................................................ 98.75
„ ,n „ premiowe po 3 pr. 9 8 .-

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6 pr. 99.50
„ w 20 1. 7 pr. 100.—

n „ ,, w 36 1. 51/, pr. 99.50
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . . 91.50 

„ » „ P<) 5 pre. . . 99.90
» » „ PO r> pre. w
37 latach z w ro tn e ..................... .....

Gal. banku hip. po 6 prc. . . .
Gai. Zakł. kred. włość, po 6 prc. .
Ba,1,ku austro-węgiersk. po 5 pre. .
Węg. Tow. ziem akc. po 5*/, pre.

„ Zakł. kr. ziems. po 5’;a pre.

99.25
98.50 

1 0 0 . -  

100.50 
1 0 0 . —

92.50 
100.30

. 99.90 

. 101.40
100.30
101.70

5,, O S łS ig & ey e  z prawem pierwszeństwa (za
Kol. A lbrechta a 3(l0 zł. 5 pr. w. a. Iu0.20 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . .
Kol. pół. po 100 zł. ni. k .......................

„ „ po 100 zł. w. a.......................
Kol. gal. Kar Lud. ernisya z r. 1881

100.75 
99.75

102.90 103.10 

103.’— 103.75 

100 zł.) 
100.50

100.50
105.75
1 0 2 . —

106.25

101.-
100.25

83.50
91.50

dtto. dtto. (Jarosław-Sokal)
Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 

złr. 5 pre. w srebrze z r. 1865 . . 83.20
z r. 1867 . . 91.20
z r. 1868 . . —.— —.—
z r. 1872 . . —.— —.—

200 zł. 5 pr. w. a. 100.— 100.30
I.

Węg. gal. kol.
O. o  s  y .

Inst. kr. dla han.
Clarego po 40 zł.

i pr. po 100 zł. w. a. 178.75
m. k ................................ 43.—

Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m .k. 114.50
Kcglericha po 10 zł. m. k ..........................19.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.50 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a. 46.— 
Palii ego po 40 zł. m. k............................... 39.50

179.25
43.50

115.50

19.-
24.-

40.-

Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł.
n » węgierek. „ po 5 zł. 

Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa
po 10 zł. w. a........................................

Salina po 40 zł. m. k ...............................
St. Genois po 40 zł. m. k.......................
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 
Poź. Tryestu po 100 zł. m. k. . . . 

„ „ po 50 zł. w. a. . . .
W aldsteina po 2 ' zł. m. k .....................
W indisehgratza po 20 zł. m. k. . .

7 . W e i s s i e  (na 3 
Augsburg na 100 zł. w. p n. .
Berlin za 100 mark w. p. n.
F rankfurt za 100 mark. w. p. n. 
Hamburg za 100 mark. w. p. n. 
Londyn za 10 ft. szt. . .
Paryż za 100 fr................................

t i  111-8 s e ł o t i s . .

Dukat cesarski mon..........................
„ pełnej wagi .....................

K o ro n a ...............................................
20-franków ka.....................................
Rossyjski i m p e r y a ł .....................
T alar z w ią z k o w y ...........................—
Srebro ................................................  —

B a n k  krajowy.
6 prc. obligscye pożyczki krajowej
4 , pre. obligacye pożyczki krajowej
5 prc. oblig. komunalne banku kraj. 
41/, prc. krajowe listy zastawne

płacą
16.40

9.50

żął
1«

19.— 
54.50 
49.25 
24.— 

130.—
. . . 68.50

. . 29.75

. . 3 8 . -
miesiące)

124.25
48.95

12*
19.

odbędz 
28 maj 
połudn 
w prot 
Kopań 
fealnoś 
Ołeksy 
bularnt 
Kegner 
lem śei 

C
cunkow 
runki i
fegistn

D

5.80,
5.77,

5.6*!
5.1?;

9.79. -  
10.10.—

9.80'
10.131

91.25

Z  lwowskiej Izby handlowej 1 przemysłowej,

Telegrafowany kurs wiedeński 
dnia 10 marca 1885.

Jednolity dług państwa w bauknotaeh 
„ » „ w srebrze

Renta w złocie .....................................
5 prc. austr. rent marcowa . . . .  
Akcye banku wiedeńskiego . . . .  

„ „ kredytowego . . . .
L o n d y n ...............................................   .
Srebro ..........................................................
N apoleondor................................................
Dukat cesarski men..................................
100 marek n iem ieck ich ..........................

U

n-
83 oj
84 i

109 i
99

867
303 »
124 %

9 i
5 81

60 8,

L- 661. 
VI

dżinie 
23 kwii 
2aś dni 
wej, lic 
hip. 11 
czuka v 
kredyto 
ńy pto 

C<
złr. Re
Wyciąg
fegistra

D
Wiono k 
w Gród 

Gi

m mmi a  wj mm> m  m. jk»  « •  w  «

Kuratele.
L. 619. (1478 1 - 8 )

Uchwałą z dnia 24 stycznia 3885 1. 280 
uznał e. k. sąd obwodowy w Wadowicach 
Annę Śpiewla i .Jana Śpiewlę z Budzowa ja­
ko umysłowo chorych i bezwłasnowolnych 
i dla t chze kuratorem Jan Starczała z Bu­
dzowa usta owiouy został.

C. k sąd powiatowy 
Maków, dnia 10 lutego i 885.

L. 1867. - (1514 2 - 3 )
Walenty Durb&jło z Winniczek za mar 

notrawcę nznany, i dla tegoż Krzysztof Do 
mazar kuratorem ustanowiony.

C. k. sąd powiatowy.
Winniki, dnia 2 marca 1885.

sze warunki, mogą być w tuts. registraturze 
przejrz-ne.

Borynia dnia 5 września 1884.

l i c y t a c y e .

L. 2598. (1538 3 - 3 )
I O. k. sąd powiatowy w Boryni podaje
do pr>wszecbuej wiadomości, że dnia 12 
mnrea, 13 kwietnia i 18 maja 1885 każdym 
razem o godz. JO przed południem, od trzy­
ma licytacyjną sprzedaż realności pod I. k. 

L. 3043. ( '539  3—3) 12 w Wysocka wyzaern. Abischa Rosen-
G. k. sąd powiatowy w Boryni podaje berga własnej, na  zaspokojeń e pretensji

__________  do powszechnej wiadomości, że dnia 12 Rozy Teichmann w kwocie 150 złr. a. w.
L. 8283. (1384 8—3) marca, 18 kwietnia i .'8 maja 1885 każdym Przy trzecim terminie zostanie wspo-

Podaje się do publicznej wiadowośei, razem o 10 godz. p.zed południem, przed; : tnniana realność i niżej ceny szacunkowej 
że Roman Dziubak z Rybnik został uznany sięweźmie w zabudowania sądowym liry ta sprzedaną.
marotrawcą z ustanowieniem kuratora w o- cyjny przetarg realności pod ik. 117 w Bo- Cenę wywołania stanowi kwota 1500
sobie Jana Zasiedla. ryui położonej, M rdka Bergera wła-nej, złr. Kuratorem niewiadomych wierzycieli

0. k. sąd powiatowy m. del. ! ciała tabularnego niestanowiąeej, na pofery- ustanowiono Kelmana Rosenberga z Wysocka
Brzeżany, 30 wsześnia 1884. I cie pretensyi Saula Teichmaua w kwocie wyżnego.

__________  i 239 złr. z pn. j Protokół zastawniczego opisania i re
L. 6754. (1409 2—3) Cena szacunkowa wynosi 390 złr. a.w. j,szta warunków, mogą być w tus. registra

Uchwałą c. k. sadu obwodowego w Tar- j Zakład 39 złr. turze przejrzane,
nowie z dnia 20 listopada 1884 1. 16514 zo- j Przy trzecim terminie zostanie wspo- Borynia dnia 27 czerwca 1884
stała uznana Maryanna 1 śl. Sieracka 2 śl. j mniana realność i niżej ceny szacunkowej ; 
Gromadzka z Kozłowa za cierpiącą umysło- i za jakąkolwiek bądź cenę sprzedaną, 
wo na zadumę. Kuratorem ustanowiono Mi
chała Świątka z Kozłowa,

C. k. sąd powiatowy. 
Dębica, dnia 12 grudnia 1884.

enę sprzedaną. j L. 5134. (1657 1—3)
Kuratorem niewiadomych z życia i | W celu wykonania budowli konserwa-

mięjsea pobytu wierzycieli, ustanowiono na- | cyjnych w drodze przedsiębiorstwa w latach
czelnika gminy w Boryni, Stefana Szum- j 1885, 1886, 1887 na gościńcach państwo-
lańskiego. | wych w Myślenickim okręgu budowniczym,

Protokół zastawniczego opisania i bliż- odbędzie się w dniu 23 marca 1885 o go­

dzinie 12 z południa, w c. k. starostwie 
Myślenicach, licytacya na podstawie pi- 
mnych ofert. Sama fiskalna robót w rj 
1885 wykonać się mających wynosi: 
w sekcji Myślenickiej . 5321 zł. 291/*

„ Krzeczowskiej . 1244 zł. 2 1 ct
„ Jordanowskiej 3848 zł. 86 c(

Ogółem 1(1424 zł. 36'/,

L. 7286 
C.

jako włi 
Bazylim 
te dnia 
Południf 
Miczną 
ĉi w Ii 

parceli 
ktodołą 
objętość 
Wej za 

Ce
pic. cei 

BI 
sądzie. 

Ni

Plany, kosztorys sumaryczny, wj 
cen jednostkowych, jck niemniej ogóle 
szczegółowe warunki przedsiębiorstwa 
dotyczące, przejrzane być mogą w wyń 
nionem starostwie, gdzie także oferty, d 
patrzone marką stemplową na 50 ct. i 
wadyum wynoszące 5 pre. od sumy fisi 
nej, z wyrażeniem cen nietylko cyframi, 
i literami, przed oznaczonym terminem, 
dniu lioytacyi, najpóźniej do godziny l̂ j 
w południe wnoszone być mają Ofl

ńetjwniesione być mogą tak dJa pojedy
jak i dla wszystkich sekcyj drogowych
zem, zatwierdzenie oferty nastąpi jed® 
w k żdym raz/e według pojedyńczych “ 
cy i, z uwzględnieniem najkorzystniejsi 
wyniku lnyiacyi. Zastrzeżenie oferentów,, 
oferta jest konkretaluą, nie będzie uw*f 
dnionem. Oferty nieułożone według pr?1 
sów lub niepodane w terminie, nie będą 
względnione.

L  c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 26 lutego 1885.

L. 1217 
C.

Przedsię 
1885 ka 
budynki; 
Pości p< 
>a bipo 
Kry mety 
lenia u 
^łośeiai 
600 złr. 
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L. 3446. (1562 2 - 3 )
  W dniach 27 marca, 28 kwietnia i 28
eie pK maja 1885 o 10 rano odbędzie się w sadzie 

tutejszym przymusowa sprzedaż realności 
pod lk. 142 w Wysoce położonej, Krzysztofa 
Bułasia i nieletnich Franciszka, Wojciecha, 
Jana, Józefa, Michała, Katarzyny i Maryan- 
ny Bułasiów własnej, na rzecz zakładu kre­
dytowego włościańskiego pto 253 złr. 39 
cnt. wa. zpn.

Cena wywołania wynosi 450 zł. w. a. 
wadyum 45 złr. w. a.

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze sądowej.

Głogów, 80 października 1884.
735,

L. 124. (1581 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Sanoku poda­

je do wiadomości, że na koszt i niebezpie­
czeństwo nabywcy Izraela Lóffia odbędzie 
się egzekucyjna relicytacya idealnej połowy 
realności pod 1. 106 w Sanoku położonej 

Jj wedle dom tom I pag. 212 n. 5 haer Sprin- 
cy Lieber własnej na jednym terminie 
mianowicie dnia 26 marca 1885 o godz. 
10 rano w zabudowaniu tut. sądu za jaką 
kolwiekbądź cenę. 

isaytaul Wartość szacunkowa i wywołania 3093 
złr. 95V* wa. wadyum 155 złr. w. a.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw dr. Gaweł w Sanoku. 

Bliższe warunki, wyciąg tabularny i 
j j  akt oszacowania można w sądzie przeirzeć.

Sanok, dnia 11 stycznia 1885.

i tein1 L
eba i < 
ieznaoil

40
50

.50

.25

12032. (1578 2—3)
W e k. sądzie powiatowym w Dolinie 

odbędzie się dnia 23 marca, 23 kwietnia i 
28 maja 1885 zawsze o godzinie 10 przed 

żą3| południem przymusowa licytaeya opisanego 
16 w protokole z 14 lipca 1883 1. 5652 gruntu 

Kopań czyli Zagórze zwanego, należącego do 
realności nk. 483/63 w Dolinie, maiżonttów 

55| Oleksy i Maryi Hrycajów własnej, ciała ta- 
bularnego niestanowiącej ca rzecz Jerzego 

1̂ Regnera cesycnaryusza Piotra Regnera ce 
50 0  Km ściągnięcia sumy 200 złr. w. a. zpn.
75 3t)| Cenę wywołania stanowi wartość sza- 

391 cunkowa 500 zł. Wadyum 50 zł. Dalsze wa­
runki i akt oszacowania przejrzeć można w 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Doiina, 29 stycznia 1885.

25 12i-
05 &

I
; 82!

L. 8341. (1521 2— 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

źe w biórze 13 tegoż sądu w celu zaspoko­
jenia pretensyi galic. Kasy oszczędności prze­
ciw Elżbiecie Chrzanowskiej w kwocie 19 
zł. 46 c t ,  19 zł. 52 ct,, 19 zł. 57 ct., 19 
zł. 63 ct i 335 zł. 39 ct. a. w. z przyn. 
odbędzie się dnia 13 kwietnia, 28 kwietnia 
i 19 maja 1885, każdym razem o godzinie 
10 przed południem przymusowa licytaeya 
do Elżbiety Chrzanowskiej wedle dom. 222 
pag. 108 n. 22 haer. należącej realności pod 
1. 7342/4 we Lwowie położonej, na których 
terminach realność ta tylko wyżej ceny wy­
wołania 1054 zł. lub przynajmniej za tę 
cenę sprzedaną zostanie, że jako wadyum 
kwota 105 zł 40 et złożoną być ma, wa­
runki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie że 
dla wszystkich tych, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, to jest po dniu 11 
stycznia 18'v5 rzeczowe prawa na wspomnia 
nej realności nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej do­
tyczące, z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły, adwokat dr. Till kuratorem, a 
jego zastępcą adwokat dr. Horvat miano­
wany został.

Lwów, dnia 21 lutego 1885.

15 maja 1885, każdym razem o godzinie 
10 rano.

Cena wywołania 860 złr. wadyum 86 
złr Kuratorem dla niewiadomych ustano­
wiono c. k. notaryusza Władysława Podroń- 
skiego w Kętach, a termin do lżejszych 
warunków na dzień 15 maja 1885, o go­
dzinie 3 po południu.

Kęty, 21 lutego 1885.

661. (1561 2 - 3 )
W tutejszym sądzie oddędzie się o go- 

dżinie 10 rano w dniach 26 marca 1885 i 
28 kwietnia 1885 powyżej ceny szacunkowej 

9.80.1 Zaś dnia 28 maja 1885 nawet poniżej tako- 
10.121 Wej, licytaeya realności 1. 30 według wyk. 
— Lip. 118 gminy Kamienobród, Hnata Pin- 
— czuka własnej, na rzecz ogólnego rolniczo- 

kredytowego zakładu dla Galicyi i Bukowi- 
Z  ^ ty pto 250 złr. zpn.
_  -  Cena wywołania 500 złr. wadyum 50 
25 złr. Resztę warunków, akt oszacowania i 

Wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutejsz. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustano­
wiono kuratorem adwokata dra Flakowicza 

S3I6? w Gródku.
Gródek, dnia 26 stycznia 1885.

towej

złr.

109
99;

867
303
124:

L. 4287. (1503 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Jordanowie 

podaje do publiczaej wiadomości, że w tym­
że sądzie odbędzie się na dniu 23 kwietnia, 
22 maja i 19 czerwca 1885, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż przez publiczną licytacyę polany 
„Zmyślna" w Słonnem położonej, dłużnika 
Filipa Wójciaka własnej, celem zaspokoje­
nia pretensyi Franciszka Rabskiego w kwo­
cie 100 zł aw. z pn

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 180 zł., wadyum wynosi
18 zł. wa. Rasztę warunków licytacyjnych 
można przejrzeć w tut. sąd. registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Jordanów, dnia 25 października 1884.

L. 26249. (1557 2—3)
C. k. sąd powiatowy miej. deleg. w 

Tarnowie podaje do wiadomości, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności tarnowskiego To­
warzystwa zaliczkowego w kwocie 96 zł. a. 
w. e pn. odbędzie się dnia 21 kwietnia, dnia!
19 maja i dnia 16 czerwca 1885, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem egze­
kucyjna sprzedaż przez licytacyę realności 
pod 1. 12 w Tarnowcu położonej, wyk. hip.
1. 13 objętej, Sebastyana Kozła własnej.

Cena wywołania 1506 zł. a w , wadyum 
160 zł. aw. Resztę warunków licytacji, wy­
ciąg hipoteczny i akt oszacowania, przej­
rzeć można w tutejszej registraturze.

Tarnów, dnia 21 stycznia 1885.

L. 4145. (1565 2—3)
W dniach 9 kwietnia, 7 maja i 11 

czerwca 1885, o godzinie 10 rano przepro­
wadzoną zostanie przymusowa sprzedaż re­
alności pod nk. 41 w Dąbrówce wisł. poło­
żonej, na rzecz Mendla Wolfa przeciwko 
Agacie Stecowej i masie spadkowej Micha­
ła Steca o 76 złr. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 243 złr., wa­
dyum 24 złr. 30 ct.

Akta oszacowania i warunki licytacyj­
ne można przeglądnąć w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, dnia 20 lutego 1885.

kowej 200 złr. a względnie niespłaconych 
rat w kwocie 39 złr. 95 ct. w. a. z pn., 
odbędzie się na rzecz galic Zakładu kredyt, 
ziemsk. w Krakowie w tut. sądzie w trzech 
terminach, mianowicie dnia 20 kwietnia, 21 
meja i 24 ezerwca 1885 każdym razem o 
godz. 10 przed południem przymusowa licy- 
tacya realności dłużnika Augustyna Malarza 
własnej, pod 1. 31 w Arzeźniey w powiecie 
Bocheńskim położonej, 1. wykazu hip. 31 
objętej.

Cena wywołania wynosi 970 złr. w. a
Wadyum 97 złr w. a.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowionym jest adw. dr. A .L . Serafiński.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych, mogą być w tut. registraturze 
sądowej przejrzane.

Bochnia, dnia 11 lutego 1885.

31. 9388. (1208 1—3)
■Bon ©eiten be§ f. f. ftdbt belegt. 33?-- 

jirf§gerid)t?§ inirb Ijietnit befannt gemadjt, bajg 
jur |jereinbringung ber gorberung btb Abra­
ham Berlas im Setrage bon 124 fl. f9i©., 
bie eęecutiue óffentlidje geilhietfjung ber lauf 
©runbbudjdeinlage 91r. 161 ber Jtataftralge*

*  j -  -----------  tneinbe Romanówka bem Stach Masztelarz
rzystwa zaliczkowego w Żywcu stow. zarej. eigentjjiinilidj geljorigeit 9'tealitdt sub CNr. 73 
z nieogr. poręką w kwocie 100 złr. z pn., in Romanówka

L. 7879. (1571 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Żywcu ogła­

sza, że celem zaspokojenia pretensyi Towa-

odbędzie się w tut. sądzie na dniu 8 kwie­
tnia, 6 maja i 17 czerwca 1885 każdym 
razem o godz. 10 rano, przymusowa sprze­
daż realności pod nk. 64 w gminie katastr. 
Radzichowach położonej, wykazem hip. 191

am 17ten Slpril, atn 22ten 
SDTai unb am 26ten Suni 1885, jebeśtnal urn 
9 llljr SSormittagS im l;g. ©erid;t8gebdube 
ftattpnben Juirb.

31u0rufung§preid gilt ber ©djdijungg-- 
toertf) im Setrage bon 1490 fl. bSB. śBabium_ A . .  .(>> V VU

objętej, a na imię Ignacego Jakubca zapisanej, betrdgt 10 prc. Ijiebon; ber Sabulareptraft, ba3
Cena wywołania wynosi 300 złr., a ©djdlgungSprotofoll unb bie ndperen 33ebin=

wadyum 30 złr. a. w. | gtingen fonnen in ber Ijg. Słegifhatur eingc=
Kuratorem dla niewiadomych wierzy- i feljen inerben.

cieli ustanowiono c. k. notaryusza Teofila 
Chwaliboga w Żywcu
Warunki licytacyjne, protokół oszacowania i 
księgę gruntową, można przejrzeć w tutej­
szym sądzie.

Żywiec, dnia 28 sierpnia 1885

St. f. ftdbt. bclegirte Bejirfdgeridjt. 
Tarnopol, ben 22. ©eptember 1884.

L. 168. (1438 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu przed- 

sięweźmie celem zaspokojenia c. k. uprz. 
' galicyjskiemu akcyjnemu Bankowi hipote- 

(1553 2—3) cznemu przeciw p. Władysławowi Lenkie- 
="a iż na wieżowi przyznanych sum jako t o :

- a) 290 zł. wa. z 6 prc. odsetkami od

L. 7286. (1542 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Niżankowieach, 

jako władza spadek po ś p Franciszce i 
i  Bazylim Smolińskich pertraktująca, ogłasza, 

Że dnia 8 kwietnia 1885 o godz. 9 przed 
'■ południem w sali sądowej przeprowadzi pu­

bliczną relicytacyę części spadkowej realno­
ści w Niżankowieach położonej, mianowicie 
Parceii budowlanej 266 objękści 87Do ze 
stodołą drewnianą i parceli gruntowej 882 
objętości 64Do, także niżej ceny szacunko­
wej za jakąbądź cenę.

Cena wywołania 500 złr. wadyum 10 
pic ceny szacunkowej.

Bliższe warunki można przejrzeć w 
Sądzie.

Niżankowice, dnia 31 grudnia 1884.

’ w{ L. 12171. (1566 2 - 3 )
ogólb q  powiatowy w Ropczycach
wa przedsięweźmie dnia 13 kwietnia i 18 maja 

wyifli jggg każdym razem o godzinie 10 rano w 
tyi budynku sądowym licytacyjną sprzedaż real- 

1 ńości pod lk. 55 w Wielopolu położonej, cia 
.̂b K hipotecznego niestanowiącej, Markusa i 

ami, Frymety Ullmanów własnej, celem zaspoko- 
iner% Knia wierzytelności zakładu kredytowego 

Włościańskiego w likwidacyi we Lwowie pto 
600 złr. m

lync2; Cene wywołania 1100 wadyum 110 zł.
^ 1/  Na wypadek nie sprzedania tej real-

j! J na powyższych terminach za cenę wy-
1 j  Wołania lub wyższą, do ułożenia warunków 
nejs1 ułatwiających wyznaczono termin na dzień 
utoW' 1 czerwca |385 o godzinie 10 rano. 
u . Resztę warunków oraz protokół zastaw- 

pr2 ńiczego opisania można przejrzeć w regi- 
będi straturze

Ropczyce, 28 stycznia 1885.

L 13827. (1558 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Bochni ogłasza, 

iż celem zaspokojenia sumy 936 zł. i 1500 
zł. z pa. odbędzie się na rzecz Joachima 
Schmidta w dniu 23 kwietnia 1885 r. o 10 
godzinie rano przymusowa publiczna sprze­
daż realności pod 1. 8 w Słomce położonej, 
wyk. hip 1. 8 gmUy katastralnej Słomka 
objętej, dłużnika Jana Wolfa własnej, na 
którym to terminie realność powyższa za 
jakąkolwiekbądż cenę, nawet niżej ceny wy­
wołania sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 2911 zł. 50 
ct. wa., wadyum 146 zł. 87 ct. Resztę wa­
runków, wyciąg hipoteczny i protokół osza­
cowania w tut. sąd. registraturze przeglą­
dnąć można.

Bochnia, dnia 29 listopada 1884.

L. 720.
C. k. sąd powiatowy ogłasza, 

zaspokojenie pretensyi gminy Wierehcmla ] . . . .  . . .  .„. „ v uu
wielka w kwocie 10 złr. z pn., przeprowadzi ’ dnia 9 stycznia 1884 i prowizją 2 zł. 90 ct.;
w Krynicy przymusową sprzedaż gruntu ; b) 290 zł. wa. z 6 prc. odsetkami od
nietabularnego, dłużnika Teodora Rusiniaka dnia 19 lipca 1884 i prowizyą 2 zł. 90 et.;
z Wierchomli wielkiej w dniach 15 kwietnia, j c) kosztów sądowych 15 zł. 57 ct. i
13 maja i 10 czerwca 1885 zawsze o 10 egzekucyjnych w kwocie 14 zł. 90 ct., przy- 
godzinie rano. j  musową publiczną sprzedaż dóbr część Te-

Wadyum 8 złr. i  leśnica oszwarowa, wedle dom. 326 p. 64
Bliższe warunki w registraturze. n. 26 haer. do p. Władysława Lenkiewicza
Krynica, 17 lutego 1885. ’■ należących, w Starostwie Liskiem położonych

__________  : w trzech terminach a to : dnia 23 kwietnia,
L. 1264. (1444 2— 3) dnia 22 maja i dnia 22 czerwca 1885, każ-

O. k. sąd powiatowy w Bochni zawia- | dym razem o godzinie 10 przed południem 
damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz- j w zabudowaniu sądowem w biórze nr 19 
kowej 500 złr. a względnie wypłaconych pod warunkami:
rat i reszty kapitału w kwocie 110 złr. 31 1) Cena wywołania 17470 zł.; 2) Wa-
ct. w a. z pn., odbędzie się_na rzecz galic. i dyum 1747 zł.; 3) Gdyby dobra powyższe

za cenę wywo- 
zo- __     j  i-vj w j u o^łiuvuumO ULIC Łll“

9 kwietnia, 7 maja i 18 czerwca 1885 każ- i  stały, natenczas dla ułożenia ułatwiających 
dym razem o godzinie 10 przed pełudniem i warunków wyznacza sie termiD sadr,wv na

Zakładu kredyt ziemsk, w Krakowie w tut. ] w oznaczonych 3 terminach ....
sądzie wT trzech terminach, mianowicie dnia łania lub wyżej tej ceny sprzedane nie 
Q w i n n i c  n  : 1 0     1 G 0 E- i - - - t  —

L. 7416. (1480 2 —3)

,  _______  wierzyciele hipoteczni jako do
położonej, 1. wyk. hip. 8 objętej. I większości głosów przystępujący uważani

Cena wywołania wynosi 1600 złr. w.a. ; będa.
Wadyum 160 złr. j * 4) Wyciąg hipoteczny w registraturze
Kuratorem niewiadomych wierzycieli sądowej przejrzeć lub odpisać można, 

ustanowionym jest adw. dr. Józef Trybulec. ! O tern zawiadamia się wierzycieli hi- 
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków potecznych do rąk własnych, zaś wierzycieli, 

licytacyjnych, mogą być w tutejszej regi- którzyby po dniu 19 grudnia 1884 prawo 
straturze sądowej przejrzane. zastawu na tych dobrach uzyskali, lub któ-

Boehnia, dnia 11 lutego 1885. rymby uchwała licytacyę rozpisująca albo
wcale nie albo wcześnie doręczoną być nie 

(1474 2—3) mogła do rak kuratora p. adw. dra Smu-
_______ 7 A A  _ l i  . °  V

L. 15975.
Celem zaspokojonia pretensyi 40 złr. tnego.

, , z pn., od spadkobierców po Łukaszu Tom-
W dniach 9go kwietuia 1885, 7go | czyku Franciszkowi Zajączkowi należącej

maja i 8 czerwca 1885, każdym razem o ; się, odbędzie się w dniu 20 kwietnia 1885
10 godzinie przed południem, odbędzie się ; o godz. 9 rano w sądzie publiczna licytacja I W sprawie egzekucyjnej'  dra Gustawa
w tutejszym sądzie publiczny pizetarg re- j połowy realności ped nk. 70 w Chrzanowie. 1 XT ’.innioi nr----1„ n------1 • . » • ! ■ • ■ •• • - -

Przemyśl, dnia 21 stycznia 1885.

(1472 1— 3)L. 16120,

alnośei dłużnika Wasyla Goszuleńti własnej, j także poniżej ceny szacunkowej 541 złr. 
pod lk. 303 w Kluczowie-wielkim położo- { Wadyum 55 złr. Reszta warunków do 
nej, ciała tabularnego niestanowiącej, na j przejrzenia w sądzie, 
zaspokojenie należytośei 33 złr. a. w. z pn., j C. k. sąd powiatowy,
na rzeez Leiby Rosenkranza. i Chrzanów, dnia 12 stycznia 1885.

Cenę wywołania stanowi kwota 210 ! __________
z łr ,  Zakład zaś 21 złr. a. w. i L. 1905. (1559 2—3)

Powyższa realność zostanie na tych j C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia-
dwóeh terminach tylko za lub wyżej ceny damia, iż celem zaspokojenia sumy 126 złr. 
wywołania sprzedaną, na trzecim terminie z pn., odbędzie się na rzecz Mojżesza Lauba 
i niżej takowej sprzedaną zostanie. I w tut sądzie przjmusowa sprzedaż połowy

Kuratorem dla nieobecnego Wasyla posiadłości wyk hip gminy Rzezawa n. 102 
Goszuleńko ustanowiono Jurego Wekluka objętej, dłużnika Józefa Gorczycy własnej, 
w Kluczewie wielkim.

Protokół zastawniczego opisania i 
bliższe warunki, mogą być w tusądowej 
registraturze przejrzane.

C. k. sąd powiatowy.
Peczeniżyn, dnia 23 grudnia 1884

Nowaka przeciw spadkobiercom Józefa Palki 
o 221 zł. 75 ct. z pn. odbędzie się w c. k. sądzie 
tutejszym ponownie licytacja publiczna 6/10 
części realności 1. w. h. 848 w Chrzanowie 
objętej, na dniu 23 kwietnia 1885 o godzi­
nie 9 rano, nawet poniżej ceny szacunkowej 
1752 zł. wynoszącej. Wadyum 175 zł. Wa­
runki i akt oszacowania w sądzie do przej­
rzenia. O. k. sąd powiatowy.

Chrzanów, dnia 12 stycznia 1885.

w trzech terminach mianowicie dnia 20 ;

L. 24622. (1324 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miej. - deleg. w 

Tarnopolu podaje do publicznej wiadomości, 
| że na zaskojenie sumy 93 zł. 76 ct. z pn.,

A r~,tn —' — — ——“ *------kwietnia, 4 i 28 maja 1885 każdym razem ; odbędzie się przymusowa sprzedaż realności

L. 1146. (1564 2—3)
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze­

kucyjną Bprzedaż realności Kantego i Ka­
tarzyny Trojaków w Czańcu, pod nk. 99 i 
N., W. II. 504 położonych, na pokrycie 
pretensji adwokata dr. Xawerego Chrza­
nowskiego w sumie 400 złr. z pn., w są­
dzie w 2 terminach w dniach 9 kwietnia i

Gazeta Lwowska Nr. 57 z dnia II  marca 1885.

0 godzinie 10 przed południem
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adwokat Herkulan Komar.
Cena wywołania wynosi 1665 złr. 
Wadyum 166 złr. 50 ct.
Wyciąg tabularny i resztę warunków

1 cytacyjnycb, można przejrzeć w registraturze 
sądowej.

Bochnia, dnia 20 lutego 1885

L 315. (1442 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz-

pod 1. k. 75 w Zabojkach położonej, wedle 
wyk. hip. 1. 118 Piotra Kozakiewicza wła­
snej, w tutejszym sądzie w drodze publicz­
nej licytacyi na rzecz c. k. uprz. Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi, 
dnia I  24 kwietnia i I I  28 maja 1885, każ­
dym razem o godzinie 9 rano. Realność ta 
sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
500 zł. lub wyżej tejże. Wadyum wynosi 
10 prc. ceny szacunkowej. Resztę warunków, 
tudzież wyciąg hipoteczny realności przej­
rzeć można w tutejszej registraturze.

Tarnopol, dnia 29 grudnia 1884.
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L. 17625. (1593 1— 3)

C. k, sąd obwodowy w Tarnopolu po­
daje do wiadomości, że celem ściągnięcia 
zaległych rat pożyczkowych 450 zł. 96 c t , 
451 zł. 50 ct., 452 zł. 4 et. i 452 zł. 61 
ct., tudzież resztującego kapitału w kwocie 
13579 zł. 36 ct. aw., odbędzie się dnia 15 
kwietnia i dnia 15 maja 1885, zawsze o 10 
godzinie przed południem na rzecz galic. 
Kasy oszczędności przymusowa publiczna 
sprzedaż dóbr Załucze Wierzbówka preten- 
syi tej za hipotekę służących, iak dom. 431 
pag. 205 n- 11 haer., pag. 206 n. 12 haer. 
i pag. 208 n. 14 haer. dłużniczki Józefy 
Kopystyńskiej własnych.

Cena wywołania, psniżej której dobra 
te na powyższych terminaeh sprzedane nie 
będą 48078 zł. Wadyum 4808 zł. a. w.

Bliższe warunki licytacyjne i wyciąg 
hipoteczny rzeczonych dóbr przejrzeć można 
w registraturze tutejszego sądu. Dla wierzy­
cieli hipotecznych, kcórzyby na dobrach tych 
po dniu 20 października 1884 prawa zastawu 
uzyskali, lub którymby uchwała względem 
dozwolenia licytacyi lub późniejsza uchwala 
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być nie 
mogła, ustanawia się na ich koszt i niebez­
pieczeństwo kuratora ad actum p. adw. dra 
Glogiera a p. adw. dra Luczakowskiego za ­
stępcą tegoż.

Tarnopol, dnia 24 stycznia 1885.

L. 2643. (1522 1—31
C. k. sąd krajowy we Lwov ie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensyi Towarzystwa zaliczkowego 
we Lwowie 180 złr. zpn odbęozie się dnia 
20 kwietnia i 19 maja 1885 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem przymusowa 
licytaeya do Stanisława Kosińskiego wedle 
dom 100 pag. 51 n. 24, 26, 27, 28, 30 i 32 
haer należących 8/20 części realności pod 1. 
815V* we Lwowie położonej, na których ter­
minach realność ta tylko wyżej ceny wy­
wołania 1338 złr. 58 cnt. lub przynajmniej 
za tę cenę sprzedaną zostanie, dalej że jako 
wadyum kwota 134 złr złużoną być ma, że 
akt oszacowania i warunki licytacyjne w re 
gistraturze sądowej przejrzeć lub odpisać 
wolno, nareszcie, że dla niewiadomych z 
miejsca pobytu wierzycieli Ignacego Schni- 
tzera i Łucyana S&ehnowicza tudzież dis 
wszystkich tych, którzyby dopiero po wyda­
niu wyciągu tabularnego, to jest po dniu 
24 listopada 1884 rzeczowe prawa na wspo­
mnianych częściach realności nabyli, lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej sprawy 
egzekucyjnej dotyczące, z jakiegobądź powo­
du doręczone być nie mogły adwokat dr. 
Lityński kuratorem, a jego zastępcą adw. 
dr. Horwath mianowany został.

Lwów, dnia 21 lutego 1885.

L. 2714. (1599 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

oznajmia, że odwołuje licytacyę dóbr „Je- 
zierzany, część Jezierzany i część Bortniki11 
p. Stanisława Maryi Tymona 3 im. Matko­
wskiego własnych, t. s. uchwałą z dnia 20 
grudnia 1884 1. 16743 na 26 marca i 27 
kwietnia 1885 rozpisaną.

Stanisławów, 28 lutego 1885.

Konkursa.
L. 584/pr. (1527 3 - 3 )

Przy sądzie obwodowym w Tarnowie 
opróżnioną została posada dozorcy więźniów 
z roczną płacą 300 złr. i dodatkiem akty- 
walnym 250/° płacy.

Podania o tę posadę w myśl rozporzą­
dzenia Ministerstwa obrony krajowej z 12 
lipca 1872 1. 98 d. p. p. ułożone wnieść na­
leży w czterech tygodniach od dnia 15 mar­
ca 1885 licząc do Prezydyum c. k. sadu o- 
bwodowego w Tarnowie.

w Tarnowie, dnia 4 marca 1885.

Księgi gruntowe.
L. 21616. (1314 2 - 3 )

Sąd krajowy wyższy w Krakowie po­
daje do wiadomości, że projekt nowych ksiąg 
gruntowych d!a gmin katastralnych :

Sadkowa Góra i Rżyska, w okręgu 
sądu powiatowego w Mielcu;

Kunowa i Pustowola, w okręgu sądu 
powiatowego w Jaśle;

Dzwonowa, w okręgu sądu powiato­
wego w Pilźnie;

Woliea Piaskowa, w okręgu sądu po­
wiatowego w Ropczycach;

Dąbrowica, w okręgu sądu powiato­
wego w Dąbrowej;

Budy, w okręgu sądu powiatowego w 
Głogowie;

Wieprzec, w okręgu sądu powiatowego 
w Jordanowie;

Zagórnik, w okręgu sądu powiatowego 
w Andrychowie;

Stawy stare, w okręgu sądu powiato­
wego w Oświęcimie położonych, według 
ustawy krajowej z 20 marca 1874 1. 29 dz 
ust. kraj. wygotowane, za nowe księgi grun­
towe tychże gmin poczynając od dnia 31

.stycznia 1885 uważane będą, a od tegoż 
" dnia wolno takowe przeglądać w tym sądzie 

powiatowym, w którego okręgu dotycząca 
gmina katastralna jest położona, jak również, 
że od tegoż duia wszelkie nowe prawa, czy 
to własności, czy zastawu, czy jakiebądź 
inne prawo hipoteczne odnoszące się do 
nieruchomości księgą gruntową objętej, j e ­
dynie przez wpisanie do tej księgi, może 
być nabyte, ograniczone, przeniesione łub 
wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie, 
celem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
gruntowych, sąd krajowy wyższy wzywa:

a) wszystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem tych nowych 
ksiąg gruntowych nabytego, chcieli uzyskać 
jaką zm:anę wpisów hipotecznych, odnoszą­
cych się do stosónków własności lub posia­
dania, a to bez różnicy, czyby ta zmiana j 
przez dopisanie, odpisanie lub przepisanie, \ 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchomości j 
lub połączenia ciał hipotecznych lub w jaki- j 
bądź inny sposób nastąpić miała;

b) wszystkich, którzyby już przed 
otwarciem tych nowych ksiąg gruntowych 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej w te 
księgi lub do jej części jakie prawo zastawu, 
służebności lub w ogóle jakie inne prawa do 
wpisu hipotecznego uprzyiniotnione, o ile te 
prawa jako do dawnego stanu biernego 
należące wpisane być mają, a już przy za­
łożeń u nowej księgi gruntowej tamże wpi- j stanawia się przed 
sane nie żostały, aby z temi prawami z g ł o - j Wym do likwidaeyi

będą w u-nia konkursowego umieszczone 
rzędowej „Gazecie Lwowskiej".

Termin do likwidaeyi oznaczony, jest 
zarazem terminem co do układów z wierzy­
cielami.

Kraków, dnia 6 marca 1885.

L. 2678. (1598 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Samborze po 

daje niuiejszent do wiadomości, że otworzył 
konkurs do całego ruchomego jakoteż w 
krajach, dla których ustawa konkursowa z 
dnia 25 guudnia 1868 ważną jest, położo­
nego nieruchomego majątku Maryana Zy­
gmuntowicza, nieprotokołowanego kupca, w 
Staremmieście zamieszkałego.

Kierownictwo upadłości tej porucza się 
e. k. sędziemu powiatowemu w Starem­
mieście p. Alexiewiczowi, a tymczasowym 
zawiadowcą masy, ustanawia się p. Jana 
Baranowskiego w Staremmieście.

Wszyscy ci, którzy do tej masy kon 
kursowej jako wierzyciele konkursewi pre­
tensję rościć chcą, mają takowe nawet w 
razie, gdyby o nie spór wytoczony był w 
ciągu 60 dni, od dnia ogłoszenia tego edy- 
ktu, w tutejszym sądzie obwodowym lub do 
sądu powiatowego w Staremmieście, wedle 
przepisu ustawy konkursowej w celu zapo­
bieżenia zagrożonym w tejże skutkom pra­
wnym, zgłosić się i na terminie, który ca 
dzień 13 maja 1885 o godzinie 9 rano u- j 

komisarzem konkursu- ; 
i do oznaczenia pierw-

Ruece o wykreślenie wierzytelności 1540 zł- 
mk., 513 złr. 20 kr. mk., 600 złr. mk., 400 
złr. mk. 426 zł. mk. 2140 zł. mk. n. I  VII 
XVII, XXII. XXIV, XXV i XXVII on, ze stanu 
biernego realności lk. 79 w Siaremmieście zpn. 
ustanawia się dla nieobecnych pozwanych któ­
rych miejsce pobytu nie jest wiadome, a 
względnie dla tychże niewiadomych spad­
kobierców kuratora Franciszka Opielowskie- 
go w Terszowie, doręcza się temuż pozew, 
wyznacza się do rozprawy dzień 26 marca 
1885, o godzinie 9 przed południem i za­
wiadamia się o tern pozwanych edyktem, 
którzy co do obrony z ustanowionym kura­
torem porozumieć się, lub też innego zastępcę 
ustanowić mogą. C. k. sąd powiatowy.

Staremiasto, 3 lutego 1885.

L.

sili się do sądu powiatowego, w ktorego j szeństwa wnieść, 
okręgu dotycząca gmina katastralna jest | Termin ten wyznacza się zarazem także
pułożona, najdalej do dnia 15 lutego 1886, i j <Jo zawarcia ugody.
gdyż prawnym skutkiem zaniedbania lub j Wierzycielom, którzy na ogólnym ter-
uchybienia tego terminu, jest utrata prawa j minie likwidacyjnym staną i pretensje swe 
do poszukiwania zgłosić się mającej preten- zgłoszą, służy prawo powołać inne osoby 
syi przeciw' osobom, które prawo hipoteczne \ w miejsce dotychczasowego zarządcy masy, 
na podstawie wpisów, w nowych księgach i j ego zastępcy i członków wydziału wierzy- 
gruntowych zamieszczonych a niezaprzeczo- cieii
nych, w dobrej wierze nabyły. j j )0 zatwierdzenia przez sąd ustano-

Ostrzega się, że termin powyższy nie j-wionego albo do zamianowania innego za- 
moźe być dia stron pojedynczych ani prze- j wiadowcy masy, tegoż zastępcy i członków 
dłużonym, ani też w razie zaniedbania go, j wydziału wierzycieli, wyznacza się termin 
do pierwotnego stanu przywróconym; a od \ na dzień 20 marca 18S5 o godzinie 9 przed 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie j południem w obec komisarza konkursowego, 
z pomienionemi prawami lub roszczeniami j Zarazem zawiadamia się wierzycieli,
nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się ma I którzy w okręgu sadu powiatowego w Sta 
jące prawo już było zapisane w dawniejszych remmieśeie nie mieszkają, że wedle §. 111 
księgach hipotecznych, w miejsce których , zastępcę w Staremmieście mieszkającego, ce­
nowe księgi gruntowe wstępują, było wia- iem doręczenia uchwał oznajmić mają, ina 
dome z jakiej rezolucji sądowej, lub jest | czej bowiem na wniosek komisarza konkur- 
przedmiotem dochodzenia, wskutek podania | sowego dla nich kurator na ich koszta i 
lub skargi przed sąd wniesionej. j niebezpieczeństwo ustanowionym zostanie.

1807. (1466 3 - 3 )
C. k sąd powiatowy miej. del. w Ko­

łomyi zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Jonę Holdera, że Jeebel Grumberg 
wytoczył przeciw niemu o 14 złr. i 1 złr. 
a. w z pn., który do ustnej rozprawy w po­
stępowaniu droblazgowem z terminem na 
dzień 16 marca 1885, o godz. 9 rano za­
dekretowano.

Pozwanemu poleca się tedy, by do 
wyznaczonego terminu albo sam lub przez 
pełnomocnika stanął lub udzielił informa­
cję kuratorowi dr. Raschowi, gdyż inaczej 
skutki zaniedbania sam sobie przypisze. 

Kołomyja, dnia 5 lutego 1885.

L.

Kraków, 2 grudnia 1884.

Upadłości.
Dalsze ogłoszenia w ciągu post kunk. 

umieszczone będą w dzienniku urzędowym 
„Gazety Lwowskiej".

Sambor, dnia 7 marca 1885.

6501. (1481 3—3)
Ozyasz Halpern wniósł dnia 20 grud­

nia 1884 1 6501, przeciw Mojżeszowi Burko- 
sel, Zofii Soroczyńskiej i Boruch wi Kolien 
pozew o wykreślenie prawa zastawu dla 
wierzytelności w kwocie 1230 złr. mk., 1266 
złr. mk., 250 złr. mk., 100 złr. mk. i 1350 
złr. mk. n. 11, 12, 15, 16 i 21 on., ze sta­
nu biernego realności lkons. 79 w Starem­
mieście z pn., w skutek którego do rozpra­
wy ustnej dzień 26 marca 1885, o godzinie 
9 przed południem wyznaczono

Gdy miejsce pobytu nieobecnych poz­
wanych nie jest wiadome, doręcza się po­
wyższy pozew ustanowionemu dla pozwanych, 
względnie tychże niewiadomych spadkobier­
ców kuratorowi Franciszkowi Opielowskie- 
mu w Terszowie, z którym pozwani co do 
obrony porozumieć się mogą, i zawiadamia 
się o tem pozwanych edyktami.

O. k. sąd powiatowy.
Staremiasto, 5 lutego 1885.

L.

L. 6311. (1596 1— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krak-wie na zasadzie §. 62 ord. końk. ze­
zwolił na otwarcie konkursu na majątek E. 
Weindiinga zarejestrowanego kupca w Kra­
kowie, a mianowicie ua majątek ruchomy 
gdziekolwiekby się takowy znajdował, a na 
majątek nieruchomy o tyle, o ile takowy po­
łożonym jest w tych krajach, w których 
ordynaeya konkurs, z dnia 25 grudnia 1868 
obowiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się p. c. k. adjunkta sądu krajowego F ran ­
ciszka Cieszyńskiego, a tymczasowym za­
rządcą masy p. adw. dra. Franciszka Pasz­
kowskiego, z substytucyą p. adw. dra. Wil­
helma Dadleza.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 23 marca 1885 przed ko­
misarzem konkursowym, wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
lub co do ustanowienia innego, tudzież aby i pod 
wybrali wydział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wie- | 
rzycieli, którzy swych pretensji przeciwko j 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta- ; L 
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się

Rozmaite obwieszczenia.
L. 536. (1588 1— 2)

Pan Leon Syroezyński inżynier górnik 
Wydziału krajowego uchwałą c. k. Staro­
stwa górniczego w Krakowie z dnia 14 lu­
tego 1885 1. 306 mianowany zaprzysięgłym 
inżynierem górniczym, złożył przepisaną 
przysięgę na dniu 1 marca 1885 i urzęduje 
we Lwowie.

Z c. k. Starostwa górniczego 
w Krakowie, dnia 4 marca 1885.

4292. (1587 1—3)
C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 

oznajmia niniejszem, że dr. Jan  Kuryś re­
skryptem ministerstwa sprawiedliwości z dnia 
6 września 1884 1. 15130 notaryuszem w 
Złotym Potoku zamianowany dnia 17 lutego 
b. r. przysięgę służbo mą wykonał i urząd 
swój może rozpocząć.

O tem zawiadamia się c. k. sąd przy 
załączeniu wzoru podpisu i odcisku pieczęci

Z e. k. wyższego sądu krajowego, 
Lwów, dnia 18 lutego 1885.

t 115 pr,
J. E. Prezydent c. k. sądu

proces w toku znajdywał, do dnia 30 kwiet- j wyższego w Krakowie zamianował 
ma 1885 w c. k. sądzie krajowym w Kra- ■ teru z dnia 4 marca J885 Przewodniczącym

(1592)
krajowego

reskryp

kowie podług przepisu ordynacyi konkurs, i Trybunału sądu Przysięgłych przy c. k. są 
unikając szkodliwych skutków prawa zgło- \ dzie krajowym w Krakowie na ligą ksden-
sili, a na terminie, na dzień 18 maja 1885 ; cyę sądów Przysięgłych w roku 18W5 Ma
o godz. 10 rano w biurze komisarza kon­
kursowego oznaczonym wywierzytelnili, 1 
swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń­
stwa swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, powołać ostateczne osoby, w których 
zauf inie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Kiakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Kra­
kowie zamieszkałego, w celu doręczenia u- 
chwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator, ustanowionym zo­
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa-

cieja Czyszczana, c. k. radcę sądu krajowe­
go wyższego, przewodniczącego w oddziale 
karnym c. k. sądu krajowego, zastępcami 
zaś przewodniczącego c. k. radców sądu kra­
jowego Wilhelma Hoflicha, Andrzeja Lubasz- 
ka, Franciszka Matyasza, Bogumiła Nowo­
tnego, Karola Szurka i Leonarda Łukaszew­
skiego.

To podaje się do wiadomości z nad 
mienieniem, ze druga kadeneya sądu Przy 
się .o łych rozpocznie się dnia 13 kwietnia 
1885 o godzinie 9 rano w gmachu sądowym 
przy ulicy Senackiej w sali na I  piętrze. 
Prezydyum e. k. sądu krajowego karnego.

Kraków, dnia 8 marca 1885.

U 34674. (1297 3—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niniejszym edyktem, że z powodu proś­
by Wilh.-lroa Kasparka z dnia 17 sierpnia 
1883 1. 34674 ustanowił p. adwokata dr. 
Blizińskiego kuratorem, zaś p. adw. dr. Bła­
żejewskiego zastępcą dla niewiadomego z ży­
cia i miejsca pobytu leka Hirscha Schrekin- 
gera celem doręczenia temuż ts. uchwały ta­
bularnej z dnia 18 czerwca 1881 1. 25719 
wydanej na prośbę Wilhelma Kasparka, F e ­
liksa Podolskiego i Jana Rudolfa 2 im. K a­
sparka o utworzenie odrębnego ciała tabu­
larnego z kompleksu gruntowego zwanego 
Sprynia Podolska i zaintabulowanie Feliksa 
Podolskiego za wyłącznego właściciela tego 
nowego ciała, o zaintabulowanie Jana Ru­
dolfa 2 im. Kasparka za właściciela Spryni 
Wielkiej a WTilhelma Kasparka za właści­
ciela */j części dóbr Zwora i części woli Ko- 
blańskiej „ Krzemień" zwanej i zawiadamia 
o tem Icka Hirscha Schrekingera z wezwa­
niem, aby ewentualnie innego zastępcę so- 

eądowi wskazał lub osobiście 
bronił.
25 sierpnia 1883.

bie obrał i 
praw swych 

Lwów,

L. 26224. (1496 3— 3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnowie zawiadamia nieobecnego 
Macieja Babiarza że rozolueyę tabularną z 
dia 1 maja 1884 1. 9068 ustanowionemu 
dlań kuratorowi adw. dr. Mieczysławowi 
Brzeskiemu doręczono.

Tarnów dnia 20 lutego 1885,

(1534 3—3)
Wydział Izby Adwokatów zamianował 

substytutem zmarłego adwokata dr. Wilhel­
ma Zuckra, adwokata p. dr. Leona Gold- 
berga, a tegoż zastępcą adwokata p. dr. 
Salamona Bunda.

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 7 lutego 1885.

L, 6459. (1482 3—3)
W skutek pozwu Ozyasza Halperna z 

19 grudniu 1884 1. 6459,1 przeciw Dyonize- 
mu Towarnickiemu, Janowi Krzyżanowskie­
mu, Tomaszowi Czerwińskiemu i Janowi

j L 11741. (1550 3 - 3 )
C. k. sąd kraj. jako handl. we Lwo- 

■ wie uwiadamia Samuela Chajesa którego 1 
miejsce pobytu nie jest znane, że na prośbę 

| Chaskla Fischa, uchwałą z 21 lutego 1885, 
j do 1. 9033, wydany został przeciw Samue-1 
łowi Chajesowi, nakaz zapłaty sumy weksl 

j 413 złr. a. w. z pn., i że ten nakaz usta' 
i nowionemu równocześnie dla niego kurato' 

rowi adw. dr. Bundowi doręcza.
Wzywamy przeto Samuela Chajesa; 

aby temuż kuratorowi potrzebnych środkó^ 
obrony dostarczył, lub innego zastępcę obr® 
gdyż wynikłe z zaniedbania tego skutki sa# 
sobie przypisać będzie musiał.

Lwów, dnia 6 marca 1885.

f



9
Ł 61716. (1585 2—3)

C. k. sąd krajowy we Lwowie niniej­
szym edyktem wiadomo czyni że spadko­
biercom Samuela Margosehesa, a to Mendel 
Margosches, Eleazur Józef Margosches i 
Chairn Elias Margosches przeciw z życia 
miejsca pobytu niewiadomej Freidziw Schną- 
pek względnie jej z życia, nazwiska i miej­
sca pobytu niewiadomym spadkobiercom, o 
uznanie sumy 250 złr. M. K. czyli 262 złr. 
50 et. a. w. na ceny kupna sprzedanej re­
alności pod 1. 5473/4 we Lwowie położonej, 
zahipotekowanej i na 9 miejscu tabeli płat­
niczej z dnia 26 marca 1867 1. 9093, kolo- 
kowanej, pod dniem 30 grudnia 1884 ]. 
61.716, pozew wnieśli i o pomoc sądową 
prosili, w skulsk czego termin do rozprawy 
uitnej według postępowania sum na dzień 
3 marca 1885 o godzinie 11 przed połud­
niem w ts. sali rozpraw wyznaczonym zo­
stał, ponieważ miejsce pobytu pozwanych 
jest nieznane, a zatem c. k. . sąd krajowy 
do zastępowania pozwanych na ich koszt 
i szkodę tutejszego adwokata dr. Albina 
Lehmana, ze substytucyą adw. p. dr. Dulę­
by kuratorem mianował, z którym niniejsza 
sprawa wedle ustawy sądowej dla Galicy! 
przepisanej przeprowadzoną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
pozwanych, aby w należytym czasie osobiś 
eie stanęli, lub innego zastępcę wybrali i 
sądowi oznajmili, słowem stosownych do 
obrony środków użyli, gdyż wynikające z 
zaniedbania skutki, sami sobie przypisać 
będą musieli.

Lwów, dnia 10 stycznia 1885.

L. 5079. (1575 2 —3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnowie zawiadamia Zygmunta 
Samyeloma z pobytu niewiadomego, że Sa­
muel Mayer wniósł przeciw niemu skargę 
o zapłacenie 46 złr. 25 ct. w. a., wskut.-k 
której termin do rozprawy według postępo­
wania w sprawach drobiazgowych w sądzie 
tym na dzień 20 marca 1885, o godzinie 
9 przed południem, naznaczony został.

Dla obrony praw pozwanego zamia­
nowano kuratorem adwokata dr. Mieczysła­
wa Brzeskiego, z którym w razie mezgło- 
szenia sią pozwanego spór przeprowadzo­
nym zostanie z prawnym skutkiem dla po­
zwanego.

Tarnów, dn. 7 marca D85.

(1535 3 -3 )
PP. DDr. Kornel Suszkiewicz i Jakóo 

Reiss wpisani zostali z dniem 21 lutego 
1885, w " listę adwokatów z siedzibą we 
Lwowie

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 21 lutego 1885.

1539. “  (1464 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie w 

porze wekslowym Maryanny Ruśkiewiezo 
rej przeciw Judzie Grosshuusowi i niewia- 
lomernu z miejsca pobytu Chunie Gros»hau- 
owi o 800 złr., u.-tanawia dla tegoż ostat- 
Liego kuratorem adw. dr. Reicha, i uwiada- 
uia o tern tegoż kuranda, celem strzeżenia 
wych praw.

Rzeszów, 26 lutego 1S85.

L. 487. (1609 1 - 3 )
G. k. sąd powiatowy w Rymanowie 

uwiadamia Wojciecha Szula z miejsca po­
bytu n.e wadom .-go że Tomasz Czajka wniósł 
prz.'ciw niemu i innym pozew pto 36 złr. 
a. w., na który termin na dzień 20 marca 
1885, na 9 godzinę z rana wyznacza i dla 
niego kuratora w osobie Pawła Niemczyka 
z Posady dolnej ustanowiouo, który potrze­
bną informacyę udzielić ma, lub sobie inne­
go * zastępcę obrać, inaczej z zaniedbania 
w y n ik ł*  złe następstwa, sam so b ie  przypisze, 

Rymanów, 10 lutego 1885.

L. 4670. (16[6 1— 3)
C k. sąd krajowy we Lwowie oznaj­

mia nieobecnemu Aleksandrowi Konstante­
mu Batowskiemu, że przeciw niemu i in­
nym d ■'ia 28 stycznia 1885 do 1. 4670, 
wnieśli i spadkobiercy Jakuba Herza Bern­
steina prośbę o wprowadzenie postępowa­
nia amortyzacyjnego względem:

a. kontraktu między Aleksandrem Kon­
stantym dw. im. Batowskim w imieniu 
własnem tudzież w imieniu Antoniego; Ka­
towskiego a Noem Popernie dnia 23 stycz­
nia 1861 zawartego, którym Aleksander 
Konstanty dw. im. Batowski we wLsnem 
i Antoniego Bakmskiego imieniu Noemu 
Popernie do oddania z dniem 19 lipca 
1861, na zlecenie tegoż sprzedanych temuż 
4 pra. listów zastawnych galicyjskiego sta­
nowego Zakładu kredytowego w imiennej 
wartości 8000 złr. m. kon. z kuponami i 
talonami, ewentualnie do zapłaty kursowej 
5prc. z odsetksmi się z obowiązał i na 
zaintabulowanie tej pretensyi n*. dobrach 
Kulików z przyłegłoścDmi zezwolił.

b. pełnomocnictwa z daty Lwów, 26 
maja 1856, przez Antoniego Bttowskiego 
Aleksandrowi Batowskiemu do wszystkich 
czynności prawnych a w szególncści do za­
ciągania i zaintabulowania: pożyczek na hi­

potekę dóbr Kulików, z przyległościami u- 
dzielonego;

c. cesyi z daty Lwów, 30 marca 1867, 
którą Noe Popernie częściową kvrotę 6000 zł. 
m. kon., czyli 6300 złr. w. a. z pi , z wię­
kszej sumy 8000 złr. m. kon., w galicyjskich 
listach zastawnych dom. 162 pag. 6 nr. 
143 on. na dobrach Kulików z przyległoś­
ciami Doroszów wielki i mały zaintabulo- 
wanej, Jakóbowi Herzowi dw. im. Bern­
steinowi odstąpił, na którą to prośbę do 
przesłuchania interesowanych termin na 
dzień 18 marca 1885, o godzinie 11 przed 
południem w ts. sali rozpraw wyznaczony i 
do zastępywania Aleksandra Konstantego Ba- 
towskiego, adwokatur. Lityński kuratorem, a 
tegoż zastępcą adwokat dr. Lehmann mia 
nowany został.

Lwów, dnia 7 lutego 1885.

OELJIO© GOEPUHI©
H a p o Ą H O H  T o p r o B A - t

KO AkKOK-fc

OGipucTKti superiicTpoBaHoro 
HO 10 nopSKOlO.

cg orpaiiHMt

Doniesienia prywatne.

( J f ó z e f  J & r z y i  nadogrodnik w Mo- 
szkowie ( poczta i staeya kolei 

Sokal sprzedaje:
K ń > K < ‘- w najpiękniejszych gatunkach 

i kolorach :
Wysoko pienoe 2 metr. sztuka po 1 zł. 20 ct.

„ „ 11/2 „ 12 sztuk za 9 zł.
Nisko pienne 12 sztuk za 6 zł.
W  korzeniach szczepione, niskie, ! 

bardzo ładne do niskich klombów po ] 
dwa kolory w jednym krzaku, sztuka ; 
po 70 ct.

Fneiisye 4-letnie dwa metry wysokie zła- ■ 
dnemi korouami, prowadzone jak róże, 
sztuka po 2 zł. ,

O rzechy W ło sk ie  z dużym owocem, 1
silne, 6 letnie około 3 metry wysokie, 
bardzo ładne korony sztuka po 1 zł. do j 
1 złr. 50 ct.

Ś w i e r k i  J w n l e t s i e  tysiąc sztuk po 
1 zł. 20 ct. Ł ,

Nasiona traw:
D acty lis  g lo m e ra ta  (psia trawa) 1 kilo po ■

75 ct. i
L o l iu in  p e re n u e  (rajsgras angielski) 1 kilo 

po 36 ct. i
P o a  p ra te n s is  (Poa łąkowa) 1 kilo po 70 ct 
F e - tu c a  p ra te n s ls  (kostrzewa łakoza) 1 kilo 

no 80 ci. (1590 1—8)

Sp ó łk i  n a  p rz eży c ie  b. G a licy jsk iego  
Ogól. T o w a rzy s tw a  U bezp ieczeń  wo 
Lw ow ie  posiadały w rocznikach z ter­
minami wypłat (: iikwidacyi:) od 1885 

aż do włącznie 1892 asyguaty kasowe Gal 
Zakładu kredyt włościańskiego w wartości no­
minalnej złr 75100, za które w myśl uchwa­
ły Walnego Zgromadzenia otrzymano 505pre. 
w gotówce, a na dalszych 50 pre. asygnaty 
likwidacyjne. (Gemissscheine.) i

Ponieważ przy Iikwidacyi wszystkich 
grup assocyacyjnych i te „Genussscbeiuy", 
przedstawiające nominalną wartość 35 750 zł 
spieniężone być muszą, a na Lwowskim tar 
tu pieniężnym za takowe tylko 5’/*°/0 w g°~ 
tówce uzyskać można — przeto komisja kon­
trolująca przyznając prawo pierwszeństwa w j 
nabywaniu tych „Genussscheinów“ człon- j 
kom Spółek na przeżycie — powiadamia ni- 
niejszem, że takowe można nabywać do dnia 
19go ruar«. b. r. w kasie SpóLk na prze 
życie przy ulicy Hetmańskiej 1. 12 a to pła­
cąc gotówka po 5 złr. 50 cnt. za każdych 
100 złr. nom. wartości, zaś po 5 złr. 60 ct. 
składając pisemną deklarację, że odnośna na- : 
leżytość w lipcu b. r. z udziałów, jakie do 
rozdziału między członków przypadną, po­
trąconą być ma. (1618 1-3)

L w ó w ,  lOgo marca 1885.

Komisyi kontrolującej Spółek na przeży­
cie byłego Galicyjsk. Ogól. Towarzystwa 

ubezpieczeń
Teodor Szajnok.

Mae/WTk uacrk 3anpochth 17. H Has- 
HCGTv lid 0ni|l«6 Go Kp UNI S  HapO^HOM 
T o p r O E d ’k,  ©Bl | IECTRd 3 d p r r KCT p O-  
KdHOr O C Ti Or pdHHMt HOM n © p 8 k © to, 
KOTOpd OTKSAfchrk CA p ,lld  25 d Md p Td  
1885 p bta NdpCĄHÓ/WTk Ą©av!;. JlondTOKTi 
o ;0 rc»A- pano

HopAAOKTi AHfKHHH:
1. GllpdBC3AdHkf GoB'kTd OynpdKdAIOMCrO 

GnpdB03A<JHkS H BNECEHA K©d\HT(Tt> KOH-
TpodkHoro (§§■ 34 h 46 c t .)

3 3/irkHd cTdTtSTd §§ 1, 2, 21, 36, 87, 
59 H npOHliyfk CTa fl©BMCLUH<MH §§ B'k 
3BA3H CTOAHIlW.

4. Ą©n©BNAK>Hl1 BkJKCpkl A^ GoB^Td Otflipd-
EdAWUOrO.

5 BkIGÓpTA K©AUITET8 KOHTpUdkHCTO Hd
i885 p. (§§ 34 h 46 ct )

6. E nSCEHA UdEHOBTł (1589 1-3,)
AkROKTi 8. drdpTd 1885.

3 d  GoK-kTTi oynpdBdAioHiH :
Ąp AEBk IldKEHgKiH, 6rirEHiH ĄSAKfKHSTi 

CEKpET dp'k. HpfACkAdTEdk.

z Z E L A Z E M
Zalecane młodym osobom dla osiąg­

nięcia w z r o s t u  i r o z w o j u  c i a ł a ,  
nadaje krwi siłę i k u l e c z k i  c z e r w o n e ,  
które s ta n o w ią  jej piękność ; w zm acnia

b i e n i e  o g ó l n e ,  b l a d a c z k ę ,  l ymt . a -  
t y z m ,  s k r a c a  c z a s  p o w r o t u  do 
zdrow ia, etc.

P a r y ż ,  22, ulica  D ro u o t 
Unikać naśiadow nictw i podrabiań które 

są  w yrabiane we Lwowie.
W ym agać należy koniecznie podpis 

obocznie zamieszczony

W e  L w o w ie  w  aptekach 
P P . Sklepińskiego, N ahhka i R uckera.

i w aptece Pana Pipesa.

Einladung.
Die P. T Mitgiieder des Gegenseitigen 

Credit-Vereines in P o d w o ło czy sk a ,  registr 
Genossenschaft mit beschrankter Haftung, 
werden hiemit hoflichst eingeladen an der

I ł  o r d e o t H e S i e i i

General-versammlung
desseiben Vereines am 22 Mtlrz 1885 Nach- 
rnittag in den Loealitaten der Genossensch- 
schaft Theil zu nehmen.

Tagesordnung:
1. Entgegennahme der Jahresrechnung 

pro 1884 und Ertheilung des Absolutoriums 
an den Yorstand u, Aufsichtsrath.

2. Beschlussfassung iiber die Verthei- 
lung des Reingewinnes

3. Wahl von Directions- und Aufsiebts- 
rathsmitgiiedern

4. Aenderung der §§. 7, 29 und 40 
der Statuten.

Vom Aufsichtsrathe des Gegenseitigen 
Ciedit-Yereines in Podwołoczyska, registrirte 
Genossenschaft mit beschrankter Haftung. 

Podwołoczyska, 10 Marz 1885.
J . Mettall Jacob Sussermann

Pr a ? id en t, (1619) Sepre'ar.

Świeże deserowe
w i n o g r o n a  h i s z p a ń s k i e

po 1 złr. 60 ct. kilo,
J a b l l i a  tyrolskie, po 6. 8. 10, 12 i 15 ct. 

sztuka.
M a n d a r y n k i  portugalskie po 10 ct. sztuka 
C i r n s t c h l  tyrolskie po 80 et kilo. 
M a r o n y  tyrolskie, po 44 ct. kilo.
Ś w i e ż e  h a l a f i o r y  po 60 ct. kilo 
K a d i  t i i b i  malaga’, po złr. 1.80 i 2.40 kl. 
M i g d a ł y  w łupinkach, po złr. 2.40 kilo. 
F i g i  smyrneńskie, po 96 ct. i złr. 1 20 kio. 
D a k t y l e  marakońskie, po złr. 2 40 kilo.

n aleksandryjskie po 80 et. kilo 
Ś l l w h i  bordeaui imperiale, po tłr. 1.60 kl. 

„ tureckie suszone, po 48 ct. kilo.
„ węgierskie suszone, po 40 ct. kilo. 

P r n  t i c l h l  goryckie obierane, po zł. 1 kilo. 
C ł r u s z M  suszone, obierane, po złr. 1 kilo. 
B r i e o s k w l M i e  suszone obier., po zł 1.20 kl. 
W i s z n i e  suszone, po 96 ct. kilo.
C- r / . e e l i  y tureckie podłużne, po 96 ct. kiio 

„ tureckie okrągłe, po 64 ct. kilo.
„ wołoskie, po 40 et. kilo.
„ francuskie grenoble. po 88 ct. kl.
„ amerykańskie trzy graniaste, po

64 cent kilo, (7403 16 ?)
poleca  h ande l

S(. Markiewicza
tere s w o w ie  R y n e k  l. 4 2 .

L. 577. (1610 1-

Obwieszczenie.
-3)

Magistrat miasta Jasła ogłasza niniej­
szym ofertowe traktowanie, w celu wypu­
szczenia w przedsiębiorstwo budowy gmachu 
na umieszczenie sadu obwodowego, proku- 
ratoryi państwa, miej. deleg sądu powiat, 
tudzież aresztów i magazynów.

Termin do wniesienia ofert, wyznaczo­
ny zostaje do 15 kwietnia r. b. 12 godzina 
w południe.

Cena fiskalna kosztorysowa wynosi 
238 000 złr., od której 5 prc. wadyum 
złożyć należy.

Galicyjski Bank kredytowy.
D w u n a s t e  z w y c z a j n e

Walie Zpoiaizenie AbpwjiuiT
Galicyjskiego Banku kredytowego

odbędzie się d n i a  1 1  k w i e t n i a  1 S 8 I S  o godz. 
12tej w południe, w własnym gmachu we Lwowie przy

ulicy Jagiellońskiej 1. 3.

Porządek dzienny:
1. Sprawozdanie z czynności i przedłożenie rachunków 

za rok 1884.
2. Sprawozdanie wydziału rewizyjnego.
3. Uchwała względem podziału czystego zysku.
4. Oznaczenie wysokości wynagrodzenia za znaki obec­

ności na lat trzy (§. 23 statutu).
5. Wybór dwóch członków Rady zawiadowczej (§. 14 

statutu).
6. Wybór wydziału rewizyjnego na rok 1885.

Panowie P. T. A keyonaryusze, m ajacy zam iar wziąć udział w  tem  
Z g ro m ad z en iu ,  zechcą stosow nie do §§. 34 i 36 statu tu  Banku, swoje akcye 

O czem Się P. T. przedsiębiorców z tem w raz z bieżącymi kuponam i złożyć najpóźniej do dnia marca 1885
I X  Gż"warunki bY dow ^^tyw acJ ,  T p^d- w ^ sie głównej Banku we Lwowie, lub też w B anku angielsko-austryackim  
pisanego burmistrza przejrzeć i blankietów w  Wiedniu, gdzie otrzym ają karty  legitym acyjne, upraw niające do w stępu 
na kosztorysy dostać można. na rzeczone W alne Zgrom adzenie.

Jasło ,dnia 7 marca 1885. Lwów, dnia 7 m arca 1885.
Burmistiz: (1567 3 3)

Koralewski. (Przedruk nie będzie opłacony.) JU l a d a  z a w i a d o w c z a .
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porcBlauy, szHa! towarOw ipiaipl
w e  l U w o w i o . ,  u l .  T r y b u n a l s k a  1

p o l e c a :

k r ą ż k i  p o r c e l a n o w e
f & c M t t ^ r t y

sztuka, po 80 ot, 1 złr., 1 złr. 20 et., 1 złr. 50

7Ś.
n

P raw dziw e zateckie t i a d z t t n -  
k i  c l s m ie l o w ® ,  sprzedaje 
1000 sztuk sa 10 złr. pan 

A U T O M  K B A J C I , loco 
Kriłldciiice. O611 *-<*]

id e -
LUJ

z kilkuletnią, praktyką i chlubnymi ś«\ 
ctwami zaopatrzony poszukuje posady. Bliż­
szo szczegóły udziela z grzeczności Iz.

(1087 3— 3)II ii zer Sta n i s Ia w ów.

8 °?.OOOOSOOOOOO©  ̂ Prawdziwe w in o  naturalne
O
O
o
so

C l
C l
o

Poszukuje się do zakupna

lasów dębowych
oferty wystosować do p. Juiia Szczer­

by w Stanisław ow ie.
(1494 3—3) O

W mieście O l e s z y c a c h ,  stacya 
Jarosław sko - Sokalskiej kolei, 
je st r e a l n o ś ć ,  w której do­
tychczas sklep korzenny, zajazd 

i restauracja- są umieszczone, od Igo 
lipca b. r. d o  w y n a j ę c i a .  Bliż­
szych szczegółów udzieli zarząd dóbr 
Oleszyce. ! |612 1—3)
o -# -  -a>
♦

wyśmienitego gatunku, z winnic górskich 
i  dobre w smaku,

rozsyłamy w beczkach po 25, 50 i 100 litrów i wię­
cej, za pobraniem naleźytości, mianowicie: 
S t a r e  w i n o  b i n ł e  litr  po 3 0  e t .

„ „ e z e r w o M e  litr po 3 4  „
B i a ł e  w i n o  z  r .  1 8 S 4  litr po 3 3  „
C z e r w o n e  „ „ 1 tr po 3 0  „

W y s k o k  tłusty i słodki, duża flaszka 7 0  e e u -  
l i l i t r o w a  po 1 z ł r . ;  3 5  c e n t i l i t r o w a  flasz­
ka po 5 0  e t .  razem z flaszka. Zamówieuia prosimy 
wystosować do M . G I E I I I I N G  E R ,  właściciela, 
piwnie winnych w S t .  O e o r g e a  koło P r e s z -  
________  b n r g a  w  W ę g r z e c h .  (1305 3-3)

Olbrzymie szparagi z Eibenschiitz, r
Utworzony

m m ś t iS i i i

. . . . . .  Life*

Sse i l j s l?

H a n d e l  A Ł , !S § Ł E € K I 1 ^ ®
p r z e d t e m  K A R O L A  K L I M O W I C Z A

L W Ó W , ulica W atow a, I. 11 poleca
wypróbowanej dobroci w następujących gatunkach w 5cio 
kilogr. woreczkach f r a n f e o  do każdej s tacy i pocztowej 

w kraju, za nadesłaniem naleźytości lub za zaliczką
48/i ki. C e y l o n  gruboziarnistej, najprzedniejszej 9 złr. 88 et.
43/i „ „ „ wybornej 9 „ 50 „
4s/i „ „ „ bardzo dobrej & „ 3 „
4s/4 „ „ perłowej, najpiękniejszej 9 „ 88 „
43/4 „ C u b a  gruboziarnistej, najlepszej 8 „ 55 „
43/4 „ C o s t a r i c a  aromatycznej 7 „ 69 „
4s/4 „ J a w y  złotej, grubej, najprzedniejszej 9 „ 38 „
43/4 „ M o k i  arabskiej, bardzo silnej 9 „ 3 „
43/4 „ G w a t e m a l i  z przyjemnym smakiem 6 „ 65 „
43/4 ,  C a m p i n a s  dob ej, silnej 6 „ 8 ,,
4°/4 „ C a p U n n i a  dobrej 5 „ 70 „
4s/4 „ R l©  średniej 5 „ 70 „

jak również wszelkie inne towary kolonialne po T i i n i i i r k o u a i s j  c l i  e o n a c h  s t a ł y c h .
[1617 1 - 6 ]
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$  D r .  A .  M A J E ¥ # S K I E G O  4  i  A n t o n i e g o  W o r e l l

I — “
Z a k ł a d

wodoleczniczy
4 
♦
♦

w e L w o w ie  (w Kisieice) i
otw arty  przez ca łą  zimę. t

c. k. dostawcy nadwornego

& ■» AS** *4&h

z i m ę *
(63:'5 25 — *0
c -c^.

Wprost 2 Ameryki po­
łudniowej sprowadzoną

w y b o r n ą

(A r tu r  -K o śc ic k l)
SKŁAD i m  WE LWOWIE
nss C h « r ą i c a y  « u t e  K r . 3 2  w a  « l« i e  

Kosztuje w miejscu.
S k i ł o  z ł .  3 .4 0 ,  1 ,5 0  i 1 .8 0  et-.

Ma prowiucyi :
4 s/4 k i t o  z ł .  7 . 3 0 ,  7 * 7 0 ,  i  8 , 3 0  c t .  

f r a n c o .
Co miesiąca świeży transport.

* ;695 9 - 8 )
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cztero dni­
zin po zir.

Pończochy Siiksońsly
to  w e  d a m s k ie  b ia łe
4 80, 5 30, 7.20, 8.60, 9.80, iO i ,11 

P o t k c s o c h } ’ Saksońskie cztero -dru- 
t.ove damskie wysokie białe tuzin 
po zł. 8.20, 9 80. 11, 12 i 18. 

P « ń o £ © c ł s y  damskie kolorowe w y­
sokie pura 80, 80. 85, złr. 1.06 i 

1.60.
P o ń c z o s ^ I i I  dla dzieci różnej wiel­

kości białe i kolorowe. 
S z k a r p t t k i  dla mężczyzn grube po 

zł. 4 10 tuzin cienkie zł. 5 70 sto­
pniowo do zł. 11 

poleca w wielkim wyborze 
JJtMl gg, m  y -  :ra_

j M arkiew icza
y  W® L w o w i e ,  idąc Msryacki I. 10 
u  " (594' 24-?) H
Es»E 3S  IX  7K : e  SE SE 3E  SE SE SE SE SE SE S i

S«. SE SE JW
O
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A. D. Bartoszewicza
w e L w » w ie  i4, plac Halicki 14.

Otrzymała na skiad główny:
Zasady nauki społecznej, czyii rciigia fizyczna, 

płciowa i przyrodzona. Rozprawa o prawdzi­
wej przyczynie trzech głównych społecznych 
klęsk : ubóstwa, nierządu i celibatu i o środ­
kach zaradczych na nie, przez Dra. medycyny, 
przekład z angielskiego, 80. str. 608. Cena 
1 .5 0 ,  z przesyłką pod opaską 1 7 0 .

Poezye Bolesława Czerwieńskiego, i  zł,, z przesył-

le b le  Ma
u

raty
M i « a MI § p f i s & e e g * ; o

fabryka mebli
u r i u ,  _ 

Stadt Lu ge ck  M*. 2.
Zdolnych zastępców  przyjm uje 

się zaraz za wysoką prow izją .
(1114 7—5)

ką 1 złr. 1 5  et.
Satyry M Eodocia. Serya nowa, 5 0  ct., z przesył­

ką 0 5  ct.
Piosnki' i  gawędy humorystycżhe M. Eodocia, 

6 tomików. Cena każdego,3 0  ct.
Plosukl Berangeni, przekład II . Ilodocia, 2gie 

wydanie 1  zł , z jyzirs: 1.13.
! Obrazki dramatyczne ^Koynela. Ujejskiego. Smok 

siarczysty. Smok.swatęm. Precz! 1 .50 , znr/.c 
syłką 1 7 0 .  ; f .?

! Pisma pośmiertne J . Słowackiego, 3  zł., z przes, 
3  3 0 .  "

E u sin i. Powieść w 3ch częściach J. Laskowuickiego.
1 z ł., z przes. 1.15.

Marzyciele. Powieść historyczna z pierwszej poło- 
’ wy 19go wieku. (Rok 1846 w Galicy i), przez 
J. Rogosza, 3  zł., z przesyłką 3 .3 5 .

Z niedawnej przeszłości (legiony - cgierskic), po­
dała Krystyna, 6 0  et., z przes. 7 5  ct.

Dzieje Polski w zarysie, podręcznik szkolny przez 
Łucyana T»tomira, 1 .6 0 , z przes. 1 .80 .

Przegląd archeologiczny, organ e. b. konserwato­
r i um pomników, oraz Towarz. areh. kraj. we 
Lwowie, 3 tomy 4 .5 0 ,  z przesyłką 5  zł-

Życie i sprawy T. T Jeża, przedstawił Wacław 
Ilolewiński, 1 .5 0 , z przesyłką 1.70.

Wrażenia z podróży na Wschód, przez Józefę 
Treterową, 8 0  ct.. z przesyłką 0 5  et.

Studya estetyczne Wojciecha lir. Dzit-duszyckiego,
2 tomy, 3 .8 0 ,  z ]>rzesyłką 3  zł.

Obrazy wszechświata Astronomia i Geologia po 
pularna, Dr. J. Stelli Sawickiego, z 60 drze­
worytami, i 5 0 ,  z przesyłką ».7Ó.

Socyologiit Ąugosta Comtcda. rozprawa filozoficzna 
Dr. B. Limanowskiego, 6 0  ct., z przes. 7 5 ct.

Komuniści. Studya socjologiczne systematów To­
masza Morusa, i Tomasza Cam panelii: Utopia 
i Państwo słoneczne, przez Dr. B. Lim ano­
wskiego, 6 0  e t. z przesyłką 7 5  ct. 
[ U w a g a ,  Za pobraniem pocztowem pod o-

paską nie można wysyłać.] [592 4—5]
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F a b r y k a  'w y r o b ó w  c e r a m i c z n y c h ,  w y r a b i a :
jt* IE C B E  M A F L O W E  różneeo kształtu, tudzież na zamówienie7

także: c l a t i l i ó w k i ,  c e g ł j ,  d r e n y  I  t .  p .
Bliższej wiadomości udziela (1425 3—v)

Arnold Werner, we LWOWIE, (ul. Sobieskiego 1.3)

i aptekarzu w Eibenscliutz
M O R A W O ,

zaszczytnie odszczególniony medalami towa­
rzystw , tudzież sreornemi medalami i dy­
plomami honorowemi na wystawach świ towych 
w Wiedniu r. 1873 i w Paryżu r. 1878, na 
wystawach ogrodniczych w Bernie, W iedniu, 
Grac-u, Lincu i w Pradze rozsyła tak samo 
jak w lwach poprzednich tak i teraz na wios­
nę, skoro nasćapi łagodniejsze powietrze, t. j. 
w drugiej połowie marca inaczej zaś od kwie­
tnia- poc/ąwszy z wiasnych inspektów już wy­
brane, jedno, dwu i irzyroczne rozsady o i -  
^ r s z y m ic i i  s z p i w a g d w  najlepszej jakości, 
kurre w tym gatunku tylko u podpisanego 
nabyć można gwarantując zapr/.yjęeie każdej 
pojedynczej rozsady. Takźo s / .p u r a i i i  w  
w iJiy .S isłeh  od 2 zł. 50 do ó zL  w maju 
i w czerwcu. Każdemu zamówieniu załącza się 
dokładna informacyę eo do chowu szparagów, 
gratis.

p ip " - Wszystkie zamówienia prosimy wy­
stosować pod adresem :

ANTON WOPELL in Eibensdsiitz
( M a h r e n ) .

(1591 1 - 3
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T t a j k .  B O L . U

E lix iru  do Zębów
P. 5WIELEBNYCH D EDYKTYNOWs t

b 5  L;
Opactwa w SOULAC (Gironde)

D o m  M A G U E L O N K E , P r z e o r  
2 M S  O A L E  Z Ł O T E  : tu Briuzelli 1S80 r. i  w Londynie 1884 r .  

NAJWYŻSZE NAGRODY
W Y N A L E Z IO N Y  

w  ro k il
przez P rze o ra  

P I O T R A  B O U R S A U D
F la ko n ik i: 4 i  8 / r . — Proszlcu Pudełka  : 1 fr. 25 c. i 2 fr . — Pasła P udełka  : 2 firanki.

« Codzienne użycie kilku kropli rozpuszczonych w 
wodzie Eiixiru do Zębów Ojców Benedyktynów zapo­
biega i i oczy próchnienie zebuw, k tóre bieli i wzmacnia 
jak  również utw ierdza dziąsła wybornie.

« Oddajemy prawdziwą usługę naszym czyteln ikom  
zw racając ich uwagę na teu starożytny i użyte czny 
preparat nujUpsiy na środków leczących i jedynie zayo- 

I hi.y/rijących imzdkim cierpieniom zębów. »
'■m.
. y

Lwowie w aptece Pana P. M ikolaschai w składach perfum P P . Ignacego Jah la  i Scherrer 
Hut tucr  w Sóip.ndawowic i we wszystkich głównych składach perfum i aptek a--h.

..„w g®

W--y Dom m l  ozom) 'a> 1807 r. 
AC-UUT (.i ŁO W N Y  : mumum 3, ul. Kugucric, 3

b o r d ’e a u x

#V ? v
o f f

'V % \ ^ N #

■■y-4* -<>y ^

ulica

I J .  s t n u p

w e  . L w o w i e  9

Karola Ludwika, licz. 5.

] 60. (1582 3 —3)

Ogłoszenie.
Rok szkolny w kraj. niższej 

szkole rolniczej w Jagielnicy, 
rozpocznie się z dniem 9go 
kwietnia 1885.

Jagielniea, d. 5 marca 1885.
l& y r e k e - j  a .

ŹSL® ŚŁ jg .

bez ojca i matki, po obywatelu micDkim, 
w 13tym roku, z ukończoną 2gą normalną, 
umysłowo dobrze, we wzroście nie bardzo 
rozwiniętą i troc-lię chromą, w ogóle pojętną, 
chętną i miłego usposobienia, ktoby zechciał 
przyjąć, raczy się zgłosić pod adresem nr. 
doiiiii 4 3  w  l>M 5*li. [14''2 3 —3]
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Szematyzm
K ró lestw ii U a licy i  i L o d o u te ry i  

s  W ie lk ie m  Ks, KrakOM skieut
34 a ,  r o i ł

scożnti po eeoie 2  t l .  <50 c t .  
w ekspedyeji 

„ G A Z E T Y  i , W  O W 8 K I E J “  
Zamiejscowi zechcą przesiać 3  z ł .  
7 0  t l - ,  s których przypada 10 ct.

Q  na opakowaćie i list frachtowy.
€"% WST Sw nM W Jsm  p m s y ł s m y  

ty  lk<> u is z c z e n ie m  naSrżyio-
O  śc i * g ó ry  rŁ» p o b ra i i te in  si»i«- 

żytuści ;ii« przesyłamy Szema 
(y zm u .

a
o
o
oo

Z drukarni W l. Bozińskietro ul. Czameck ego 1. 12 dom Wernera, (Zarządca Władysław J. Weber). Papier z c. k. uprzyw. fabnki


